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W procesie „brzeskim” ukończono
przesłuchiwanie śwu<rik6w

(Telefonem od naszego specjalnego korespondenta)
W arszaw a. 4. 12. (Sin) Dziś ostatni dzień ba ­

dania św iadków w iprocesie brzeskim. Zezna­
wali jeszcze: adwokat Grossfeld z Przemyśla, 
Pozw any na wniosek adwokata Hoiiigwilla, o- 
feońcy Liebennana oraz p- Michał Róg. Re­
szty św iadków obrona zrzekła się już uprzed­
nio.

POS. L IE B E B M A N  S P O D Z IE W A Ł  SI?
A R E S Z T O W A N IA  --------

, Adw . Grc.ssleld oświadczył: Jestem przewód  
■liczącym OJC-R- w  Przemyślu. Posła  Lieber- 
tflana znam od r- 190). tj. od chwili wstąpie­
nia do partjh Mógłbiun nazwać stosunek z nim 
Przyjacielskim, gdyby nie różnica wieku- 
jAdw. Honigwill: C zy pan dostał przed areszto­
waniem Liebermana list od niego? —  Otrzy­
małem list od posła Liehermana 4 września i 
fet ten zachowałem. Datowany jest 2 września 

bTzmi! ..Kochany Panie Ludwiku! Po  rozpi- 
Mniu w yborów  manifestacia 14 września 1930 
Właściwie stała się n,eaktualna. W szystką uwa 

i prace trzeba poświęcić akcji wyborczej- 
Jeśliby więc wam  zakazano manifestacji, to się 
0 to bardzo nie rozbijajcie. Co do mego przyja- 
Kdu, to jest to jeszcze rzeczą wątpliwą. W ed le  
Pewnych informacyj, któreśmy otrzymali ze 
Sprawdzonych źródeł, mafia upatrzyła sobie 
2Uowu moją osobę i czatuje na mnie. T ow arzy ­
sze z C K W  żądają też, bym nie jechał, gdyż są 
Udania, że oe zpieczeństwo mojej osoby jest le- 

zagwarantowane w  W arszaw ie, aniżeli w  
Przemyślu. Ja jednak mimo wszystko, jeżeli 
dic nie zajdzie, przyjadę do W a s  na kilka dni. 
aio dla większej pewności na afiszach mego 
fezwiska nie ogłaszajcie i n i« mówcie, że przy 
ladę. Żyjem y tu w  wielkiem naprężeniu, liozy- 
Pty się z tern, że w  nocy poaresztują nas, to 
ie$t przywódców  naszej partji. Każdej nocy 
Mać się to może i na to jesteśmy przygotowa­
li- Do w yborów  pójdziemy z jednolitą listą, to 
k&t cały Centrolew zblokowany, Zresztą oso­
biści© mam się nieźle. Serdecznie pana pozdra 
^'•am“ Do listu tego specjalnej y/agi —  mówi 
v̂ iadek —  nie przywiązywałem . Po aresztowa 
‘fe jednak Liebermana przesłałem go prow a- 
?gcej jego kancelarię adwokatce Iwińskiej, bo 

^  poinformowała, podstawą aresztowania 
^iały  być czynione przygotowania do mamfe- 
Macji w  dmu 14 września. Uważałem  więc.

list ten może mieć w p ływ  na środek zapo­
z n a w c z y . G dy doszło do sprawy, przyipom- 
jfełem sobie o liście i zw róci\m  się do pos 
‘-'ebermana- Ten jednak oświadczył mi, że nie 

z nłego korzystać, że nie chce korzystać 
żadnych środków, któreby robiły wrażenie 

feony indywidualnej.
U S T  L IE B E R M A N A  W Y R A Z E M  O P IN J I  

PA R T JI

Adw. Honigw ill: Czy stanowisko, którego

wyrazem  jest ten list, było osobistem stanowi­
skiem pos. Liebermana, czy wyrazem  czynni­
ków decydujących w  partji? —  List miał cha­
rakter zupełnie decydujący dla tendencji w  
partji. Nie był to list prywatny, lecz odpo­
wiedź na moje pLmo, jako iPuez.esa OK.R . 
List Liebermana był pisany na polecenie w ładz  
partyjnych i miał charakter partyjnej instru­
kcji. —  Czy istniały jakieś enuncjacje oo do 
manifestacji w  dniu 14-go września? —  Tak, w  
dniu 9 września partja w ydała  okólnik, który 
głosi, że jedynem hasłem manifestacji są w y ­
bory. Adw. Ląndau: Cze.r Ciołkosz przyjeżdżał 
du w as  do Przemyśla, czy na tym wiecu była  
asysta policyjna? —  Tak —  Czy był powód 
do interwencji ze strony w ładz na wiecu? —  
Nie. —  Pan kolega zdaje się bronił pos. Cioł- 
kosza? — Tak —  odpowiada świadek —  gdy  
Ciołkosz przyjechał do Jarosławia, pan Chudy, 
jedyny przedstawiciel tamtejszej frakcji wysfą

pił na zgromadzeniu, wszczynając spór o prezy 
djurn. Komisarz rozwiązał w ów cząs zgroma­
dzenie. Ciołkosz powiedział potem parę słów, 
zrobiono mu z  tego sprawę sądową. Został u- 
niewinniony w  dwóch instancjach.

Z IE L O N E  K A R T K I W Y B O R C Z E
Osk. Ciołkosz: Co świadkowi wiadomo o zie 

łonach kartkach wyborczych? —  Takie kart­
ki nadsyłano różnym osobom i mężom zaufa­
nia. Zanim  jednak te osoby zdołały otworzyć 
koperty, przybyw4M*'ptflicja i dokonywała are 
sztowania. W  ten sposób w  Krośnieńsk-em a-s 
resztowano 28 osób. Po 24 godzinach wypusz­
czone ich. Zielone odezwy zawierały pozornie 
tekst agitacyjny i by ły  podpisane przez Ligę  
Obrony P raw a  i wolności ludu. A le było tam 
wtrącone jedno zdanie zawierające żywcem  
część artykułu 74 kk co do podburzenia do 
nienawiści klasowej.

Co zeznajje przew odniczący 
kra k. kongresu Centrolewu?

Ostatni świadek procesu, Michał Róg. b w i-  
cemarsz. Sejmu, prezes klubu parlamentarne­
go zjednoczonych stronnictw ludowych, który 
przewodniczył kongresowi krakowskiemu, przy 
tacza część rozmów z p. Prezydentem Rzplitej 
na konferencji stronnictw. Okazało się to wszy 
stko daremne, bo klub B P  nie spieszył się do 
zmiany konstytucji. Nastąpiło pewne odprężę 
nie, gdy objął władzę rząd Bartla, któremu u- 
chwaliliśm y budżet, obcinając pozycje tylko 
dwóch ministrów. Nie ywem, czy to wpłynęło 
znów na zaostrzenie kursu. Misję utworzenia 
rządu otrzymał marsz, Szymański, który w y ­
dał wówczas enuncjację, że widzi możność 
współpracy Sejmp z rządem i wierzy, że uda 
mu się do tego doprowadzić. Potem poszedł 
proponować tekę m inLtra spraw wojskowych  
marsz. Piłsudskiemu. Marszałek Piłsudski po­
stawił 4 znane warunki, których Sejm nie przy 
jął, bo samby się przekreślił. M>'sję utworzenia 
gabinetu powierzono Janowi Piłsudskiemu, z 
którym świadek konferował czte-okromie. Cha 
rakterystyczny szczegół: Jan Piłsudski zapro­
sił nas na lonferenci'' do Belwederu gdzie 
miał urzędować. Niektórzy koledzy byli zda­
nia, że iść tam nie należy. Ale aby dać wyraz

dobrej woń, poszliśmy, to jest ja, poseł Dębski 
i poseł Niedziałkowski. Znow u pojaw ili się sce 
ptycy, którzy m ówili, że te rozm owy to m a­
newr w  celu przeczekania sesji budżetowej. 
Niestety tak się stało. Gdy okazałe się, że m i­
nął czas sesji budżetowej, sesję zamknięto. 
Przyszedł rząd p. Sławka. Prasa sanacyjna w y  
rażała zachwyt pisząc: ,-,nareszcie nadszedł 
czas do rozgrywki. Przyjm ujem y ją  z entu­
zjazmem, dużo dalibyśmy, by  sprowokować so 
cjalistów do rozgrywki". Praw icowe gazety na 
w oływ aly  znowu do narzucenia Konstytucji. 
Pan Eustachy Sapieha w  ,,Słowie" dowodził, 
że czas narzucić konstytucję. „Czas* krakow ­
ski mówił o konieczności narzucenia konsty­
tucji poza Sejmem, tosamo „Dzień Polsk'- '. 

Za  to nawoływanie do zamachu na konstytu­
cję żadne z nich nie zostało poi iągmęte do od­
powiedzialności. Dnia 19 marca pcjaw ił się na 
m m acb W arszaw y plakat: „ W  dniu imienin 
wodza narodu domagamy się rozpędzenia Sej 
mu i nadania narodowi tał iej konstytucji, ja  
ką marszałek Piłsudski i Pan Prezydent uzna 
ią za dobrą". Rozumieliśmy, że to nie może się 
dziać bez wiedzy sfer kierujących. Gdy dowie 
dziePśmy się jeszcze, że wojewodowie o lrzy-

Cbcesz smacznie z eść i dobrze się zabaw ić idź do

D £ U I L L O N I i > (  Plac Szczepański 3.
I S  H C o d z i e n n i e  w ieczorem  Dancing

familijny, a w  każdy czwartek Konkurs Taneczny 
z !20x /. pięknemi nagrodami.
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m ali OKólnik z zapytaniem, jakby się ludność 
ustosunkowała, gdyby Sejm  rozwiązano, a no 
Wego nie zwoływano, kiedy nam, legalnym  
przedstawicielom zamknięto drogę parlam en­
tarną, musieliśmy się odwołać do narodu. Kon 
gres by ł koniecznością.
N a  pytania adw. Gralińskiego świadek stwier 
dza, że okólnik powyższy został wysłany w o­
jewodom  jeszcze na: kilka miesięcy przed kon­
gresem. N a  dalsze pytania obrońcy, czy był 
„marsz chłopów na miasto“. oświadcza św ia ­
dek, że marszem chłopów na miasta można 
straszyć małe dzieci bo starsze już nie uw ie­
rzą. Siedzący tu na ławie oskarżonych —  m ó­
w i świadek —  najstarszy 7. oskarżonych, nazy 
wany przez oskarżenie Hersz ve] Herm an L ie -  
berman, w  mojem pojęciu wielki i gorący pa- 
trjota polski, powiedział do mnie kiedyś: M u ­
simy zacisnąć zęby i nie dać się sprowokować 
do wojny domowej, bo wojna dom owa to ko­
niec wolności, to koniec Polski Niepodległej i 
'Wolności. A  to jest największy nasz skarb. 
Musim y ją  przekazać następnym pokoleniom.

Adw . Gralińsid: Jak panowie mieli zamiar 
dalej występować? Świadek w  odpowiedzi 
stwierdza, że w  ostatecznym dopiero razie po 
stawionoby Prezydenta przed Trybunał Sta­
nu. N a  pytanie jaki by ł stosunek BB. do trze­
ciego Sejmu, świadek mówi, że by ł negatywny  
Nie dopuszczali oni do pracy Sejmu. W  pew ­
nym momencie, gdy posłowie z BB zataraso­
wali wejście do gabinetu marszałka Sejmu, a 
świadek wszedł wówczas do marsz. Daszyń­
skiego, spytał się go czego chcą posłowie z B B  
na to marsz. Daszyński oświadczył: Jakto, pan 
nie wie? Oni napraw iają dobre obyczaje sej­
mowe. " ‘ _

Oskarżony Kiermk zapytuje, czy świadek  
przypomina sobie co m ówił min. Składkow- 
ski na komisji administracyjnej o Centrole­
w ie i kongresie krakowskim, poczem prosi o 
dołączenie do aktów treści przemówienia Skład 
Łuwskiego.

Następnie sąd postanawia przesłuchać świad 
ka Przetocznika. Gdy świadek staje przed balu 
stradą, adw. Benkiel pyta go o rolę pos. Du­
bois, Świadek opowiada, jak to policja rozpra­
szała tłum na stokach Cytadeli zaprzecza ze­
znaniom komisarza Fuchsa i mówi o osobniku 
Z czarną bródką, który zaw oła ł: Pirecz z marsz. 
Piłsudskim!

Po  krótkiej przerwie sąd przystępuje do od­
czytania zeznań tych świadków, którzy się 
nie zjawili na skutek choroby, a więc Stefana 
Szymborskiego. urzędnika z ministerstwa 
spraw  wewnętrznych, który był badany przez 
t  Demanta i który w łaściw ie streścił wszyst­
kie referaty ministerstwa spraw wewnętrznych  
C akcji Centrolewu dalej świadka Lendziona, 
,K>sła na sejm gdański, który twierdził o Mast- 
ku, że tenże powiedział „tam Polska, gdzie 
mój zarobek i jeżeli pan jest patriotą, to trzeba 
panu dać 25 batów, a odechce się panu patrio­
tyzmu", poczem odczytano zeznania mniej 
ważnych świadków.

żna stwierdzić. Pozatem ' taki sam krój druku 
jaki posiada drukarnia ..Robotnika1' istnieje co 
najmniej w połowie drukarń warszawskich-

ZA G IN IO N Y  B IU LE T Y N
Następnie sędzia Rykaozcwski mimo sprzęci 

wu obrony odczytuje tę część ekspertyzy, po­
czynionej w  śledztwie, która się odnosi do 
biuletynu odbijanego na powielaczu- Okazuje 
się jecinak, że w  aktach biuletynu tego niema. 
Mijnoto prokurator usiłuje zadawać ekspertowi 
w  tej sprawie pytania, czemu obrona stanow­
czo się sprzeciwia. Rozpoczyna się mozolne 
poszukiwanie biuletynu w  aktach, będących w  
posiadaniu sądu- Protokolant na polecenie prze 
wodniczącego przynosi now y plik aktów. P o ­
szukiwanie jednak okazało się bezskuteczne. 
Postanowiono wobec tego powołać ekspertów  
poraź drugi z chwilą, gdy zaginiony biuletyn 
się znajdzie. Rzecz ta ma dla oskarżenia bar­
dzo wielkie znaczenie, dąży ona bowiem do u- 
dowoanienia, że ze w zględów  na podobne pi­
smo jakie zachodzi pomiędzy owym  nielegal­
nym biuletynem, a drugim partyjnym PPS , 
również i ów  nielegalny biuletyn by ł w ydaw a ­
ny przez partję-

W  rezultacie jednak, według protokołu, eks­
pertyza rzeczoznawców co do trzech pytań 
postawionych im przez oskarżenie, wypadła

Przy grypie zapaleniu oskrzeli, zapaleniu migdał- 
ków, katarze wierzchołków płucnych, zakatarzeniu no* 
sa, gardzieli i krtani, chorobach usznych i ocznych pa­
miętać należy, aby żołądek i kiszki były dokładnie 
przeczyszczone przez użycie naturalnej wody gorzkiej 
„Franciszka-Józefa". Żądać w aptekach i drogerjach.;

następująco: Nie da się stwierdzić, czy nielegal 
ne druki w ydaw ane były w  drukarni „Robotni­
ka", gdyż czcionki, które mi składano te ulotki, 
są w  posiadaniu conajmniej połowy drukarń 
warszawskich. Ponadto w  drukach nielegal­
nych znajdują się czcionki, których w  drukach! 
legalnych, wyiszłych z drukami „Robotnika4*; 
wogóle niema. Ze względu na to, że w  drukach, 
nielegalnych powtarzają się czcionki używ a­
ne przez drukarnie „Robotnika", istnieje tylko 
prawdopodobieństwo, że te druki nielegalne 
mogły być tam składane i odbijane. W  sprawie, 
ulotek pisanych na maszynach do pisania eks­
perci irt(>:ą jedynie stwierdzić, że były  one pi­
sane na maszynach jednego typu- Natomiast 
twierdzenie, czy by ły  one pisane na danej ma­
szynie jest niemożliwe.

Na tern rozprawę dziś zakończono. Jutro 
przerwa w  procesie dla umożliwienia stronom  
zaznajomienia się z dowodami rzeczowemi- 
Rozprawa zostanie podjęta w  (poniedziałek, o 
godz. 10 rano-

Echa zeznań dyr. Dziadosza
List Klubu Narodowego du marszałka Sejmu

W arszaw a  4. 12. Sin. K lub Narodowy w y ­
stosował do marszałka Sejmu następujące pis 
mo. Do Marszalka Sejmu, w  miejscu Dnia 3 
bm. dyrektor biura sejmowego Dziadosz, prze 
słuchany w  charakterze świadka przed sądem  
okręgowym  warszawskim , wyraził się w  spo­
sób nieprzyzwoity i bez związku ze sprawą o

pośle i prezesie K lubu Narodowego profesorze 
Romanie Rybarskim. Podając to do wiadomoś 
ci Pana Marszałka, oczekujemy od Niego w ła ­
ściwego zarządzenia wobec niesłychanego w y­
stąpienia podwładnego mu funkcjonarjusza. 
(— )Czetwertyński Seweryn, w  zastępstwie pre 
zesa K lubu Narodowego.

Zeznania ekspertów drukarskich

Co ntówi pulłf. Sławek o rewelacjach
sen. M a ?

W arszaw a  4. 12. Sin. W  związku z ogłoszony­
mi przez „A.B.C." rewelacjami senatora Motza 
zawartymi w  jego liście do przewodmczącego 
Tozprawy p. Hermanowskiego (zob. rubrykę 
„Dzień polityczny" na str. 4 —  Red.) agencja 
„Iskra" zwróciła się do pułk. S ław ka z prośbą 
o wyjaśnienie. N a  wstępie p. Sławek zazna­
czył, że nigdy nie czyta „ABC". W obec tego 
przyniesiono mu numer tego dziennika z lis­
tem sen. Motza, po zaznajomieniu się zaś z je­
go treścią pułk. Sławek oświadczył:

—  Cóż mogę odpowiedzieć na to, ktoś so 
bie uroił? Sen. Motz nie przytoczył tego co nie 
raz mu mówiłem. Nie rozumiał widocznie na 
szych rozmów. Przypisuj’e m i natomiast rze­
czy i poglądy, które on 3am sobie wym yślił na

ten temat. Nie mam zamiaru odpowiadać na 
takie wym ysły, nie widzę bowiem żadnej mo­
żliwości wybicia komukolwiek z głowy rzeczy 
urojonych lub też przekręconych.

Równocześnie „Iskra" zaprzecza z całą sta­
nowczością pogłoskom, których źródłem jest 
monarchistyczna .,L‘Action Francaise“t jakoby 
w polskich sferach rządowych istniały jakieś 
plany monarchislyczne j jakoby najstarsza 
córka marsz. Piłsudskiego m iały wyjść za księ 
cia rumuńskiego Mikołaja, który m iałby bV<? 
wysunięty na tron polski. „Iskra" zaznacza, 
że jedno z pism krakowskich, które wiadomość 
tę zamieściło, padło ofiarą złośliwego kawału-

O  godz. 2-giej popołudniu przed sądem stanę 
li rzeczoznawcy Płsarkłewłcz I Kowalewski, 
i»owołani przez oskarżenie celem stwierdzenia, 
że biuletyn informacyjny i ulotki nielegalne dru 
kowane by ły  w  drukarni „Robotnika", wzglę­
dnie pisane na tych samych maszynach i odbi 
jane na tym samym powielaczu, co okólnik 
partyjny PPS - Eksperci badali przedstawiony 
nn materjał do godz. 4-tej, poczem powtórnie 
stanęli przed sędziami- P rzy  stole sędziow­
skim zgromadzili się prokuratorzy, eksperci i 
obrona. Przez dłuższy czas omawiano zdania 
ekspertów na podstawie materiałów załączo­
nych do aktów. Na pytanie prok. Grabowskiego  
rzeczoznawca Pisarkiewicz stwierdza, że nie 
może twierdzić bezwzględnie, że wszystkie 
drukowane nielegalnie ulotki by ły  drukowane 
w  tej samej drukami ze względu na pewne po­
wtarzanie się pisma w  ulotkach legalnych dru­
kowanych w  „Robotniku" ł ulotkach nielegal­
nych-

Jest prawdopodobieństwo, że ostatnie druko­
wane by ły  również w  „Robotniku". Jednak 
w e wszystkich tych ulotkach są czcionki, któ­
rych wogóle w  drukami „Robotnika" nie mo-

Ohcjalny komunikat o zmianie 
na stanowisku szefa sztabu

W arszaw a  4. 12. P A T . Dotychczasowy szef 
sztabu głównego, gen. Piskor został zwolniony 
z dotychczasowego stanowiska. Szefem sztabu 
głównego został m ianowany dotychczasowy 
szef biura w  generalnym inspektoracie sił zbrój 
nych płk. Janusz Gąsiorowski.

Audiencje na Zamku
W arszawa, 4. 12 P A T  Dzisiaj o godz, 10-tej p. 

Prezydent Rzpltej przyjął na audjencji p premje- 
ra Prystora. O godz. 1P30 delegację Związku 
Legjonistów w osobach dra Piestrzyńskiego <1 • 
Wł. Dziadosza, podsekretarza stanu Korsaka i Ka 
dena BandTOWskiego kł óra zaprosiła p. Prezyde 1 
ta na W ieczór Pieśni Legjonowej w  dniu 6 bm 
w  Teatrze Wielkim. O godz. 12-ej p. Prezydent 
przyjął delegację z gen Rouppertem na czele, któ­
ra zaprosiła p. Prezydenta naur oczystość otwar­
cia kamery niskiego ciśnienia w Centralnym In- 
stytucie Badań Lotniczych O godz 12‘30 przyjął 
p Prezydent Prezesa Najwyższej Izby Kontroli 
p. Krzemińskiego i w icep rezes  Rógiewicza.

»» be Capital" o Polsce
W arszaw a. 4. 12. Sin. „ L e  Capital", najpo' 

ważniejszy organ finansowy Francji, m a ją^  
wśród swych współpracowników wszystkich 
referentów budżetowych parlamentu franed- 
skiego oraz pisarzy takich jak Baimville ’ 
Caillaux, zamieszcza w  swoim dodatku polity' 
czno-gospodarezym dwusapaltowy ar tyk a*
p.t. „Ou va la Pologne" (Dokąd Polska idzie?' 
Autor, podpisany ,X“ wylicza trzy główfl^ 
kryzysy w  Polsce: polityczno-parlamentarny'
gospodarczo-finansowy, wreszcie kryzys mor8* 
ny, najważniejszy ponieważ jest groźny <̂ a 
jedności narodowej. Autor porusza w  artykuł 
także nową ustawę w  sprawie rad adw0'  
kącik ich, sądów doraźnych, bezrobocia i twieT'
dzi, że niepodległość państwa znajduje sie
ogniu krzyżowym  opozycji i sanacji, końc^/ 
zaś ubolewaniem, że Francis tak samo ignord^ 
ren stan rzeczy w  Polsce, jak w  roku 1914 12lli> 
iow ała sytuację w Rosji- 1

Niema potrzeby podkreślać, jakie wrażeń*^ 
podobny artykuł w yw arł w e francuskich *0'  
łach finansowych.



Nr. 3n „N O W Y  D Z Ib N N IK " n iedziela 6. 12- 1931 Str. S

Warszawa. 4. .12 W  T. Prezes Rady ministrów 
'Pwyjąl w dniu dzisiejszym prezesa N IK . dra Krze 
liń sk iego , który, doręczy! uwagi o wykonaniu b*u 
Naeitujz; r. 1029/30:

Gdzte nie n.ożesz palić * w teatrze, k in ie , przy pracy —

J F a m ś a s t  p a p ie r o s a  £ u  f  G U M Ę

0 2 JA S Z  T H O N

C o p r a - Y . y  —  ; ; r c c z y s t £  C l t Ł i i u h a
Wiadom o —  Chanuka przebywa w  historji 

lliturgji żydowskiej dziwne koleje. Nie jest 
jdobrze wiadom a .lata ustanowienia tego „świę 
ita'V ani też nie jest ustalony rozmiar „św ią­
teczności" tego święta. Jest kilka liturgicznych 
jptaktyk połączonych z obchodem tego święta, 
We cały ten obchód nie m iał głębszego cha­
rakteru religijnego. Cc więcej —  w  babiloń­
skich szkołach talruudycznych w pierwszych 
ilVieKach już nie wiedziano dokładnie) na jaką  
JPamiątkę święto to zostało ustalone, a nie że­
low an o  się przyznać do tego braku umiejęt­
ności; Paktem jest-, ze w  księgach bardzo za­
sadniczych dla ustalenia religijnych świąt po 
2ostała po całym wielkim wyczynie bohater- 
skim-hislorycznym tylko legenda o czystej o - 
Jiwie, którą nierównie dłuższą siłę palenia w y  
kazała, aniżeli jej drobnej ilości naturalnie od 
Powiada. Z  olbrzymio-szerokiej podstawy nie 
,5iychanifc ofiarnej i Heroicznej wojny wyzwo­
leńczej ujarzmionego przez najeźdźcę naro­
du —  wojny, zresztą, która służyła wzorem i 
'przykiadem dla wielu późniejszych takich „bun 
;tów“ ciemiężonych narodów! —  pozostała wą  
^iutka podstawa prom yka świecącej się czyT 
Stej oliwy.

Tak było w  liteiaturze, w  której snadź b o ­
haterstwo czynu zbiorowego już nie tętniło pe* 
hem ż3Tciem.. A le instynkt narodu nie popu­
ścił i, jak zwykle działa ten- instynki, prze­
niósł świąteczność Chanuki do ciepła i intym­
ności rodzinnego życia. Rodzina obchodziła 
2&Wsze radośnie to święto, Nie zbiorowość w  

szerokich 'i oficjalnych przejawach, —  
Po-wiedzmy: w  synagodze, —  tylko właśnie każ 
dą rodzina w swojem intymnem kole. A  sko- 
to się to w  rodzinie odbywało, to rzecz jasna, 
Że Chanuka stała się świętem dziecka. Isto­
c i e  — szkoła i dziecko najbardziej radowały  
się rem świętem, najbardziej za niem rok cały 
l?Skniły. A  tam już Hasmonejczycy więcej do­
chodzili. swoich historycznych praw , swojej 

ehtuzj.astycznej oceny, więcej i pełniej, aniże­
li •—  sain przez się zresztą niewątpliw ie pięk- 
hy —  promyk owego cudownego dzbanuszka 
0liwy czystej.
1 T a  okoliczność m iała ten historyczny sku- 
dek, że-czyn chanukowy nie przestał być żywą  
iskrą —  choć nie pełnym płomieniem —  w  in 
'.stynkcie narodu, że Hasmonejczycy nie um ar 

dla dalekiej potomności, że samo pragnre- 
bię wyzwoleńczego czynu nie znikło z naro­
dowej świadomości.

ń.ż przyszła chwila, że Chanuka stała się jaK- 
Jy centralnem swię'em  narodowem. To stało 
s}ę wtedy, kiedy rozbudziła-się z elementarną 
,Sl̂ ą w  młodzieży żydowskiej paląca tęsknota 

wolnością, za narodowem wyswobodzeniem, 
2ą kawałkiem  własnej ziemi, za spustoszoną 
Ziemią ojców. W tedy  jak  żywa pochodnia sta 
.^ił przed narodem dziejowy czyn nietyle Has j 
hionejrzyków, ile Makabe jeżyków, to znaczy: 
ńietyle tych, co do mety zwycięsko doszli i 
"dadze odbudowali, i.e tych, którzy bohater­
sko o wolność walczyli i —■ padli.

O j  tego czasu jest nam Chanuka wielkiem  
^ ię tem
. jest niem w  tym roku bodaj więcej, ani- 
S^i w  inne lata, bo z niem łączymy aż dwa  
Jubileusze istotnie dla nas niezmiernie pamie- 
Yje. Az dwa jubileusze —  pierwsze pełne, bo 
^ęćdziesięcioletnie, a drugie jeszcze nie pełne,, 

o pokaźnej ilości' lat, trzydziestoletnie. 
Pięćdziesiąt lat kończy się teraz ruchowi sjo- 

cznemu od chwili jego — świtu,. Świtu? A  
|h'°że już nawet pełnego światła dziennego. 
,JzSc2ynamy bowiem li-ozyć od broszurki Dra 

ifis,kiera z Odessy p. t. Autoemanzipation". 
a "W tej broszurce nie brakowało niemal n icze-' 

z późniejszej rozbudowanej ideologii sjoniz-

mu- A , ta broszura zrodziła — ieśli nie ruch —  
to na wszelki wypadek nastrój. A ten na­
strój niemal nazajutrz po rozbudzeniu się 
iprzesze-dł do czynów- Poszli więc pierwsi pio- 
i jerzy — dz-iś ich nazywam y -„Chalucami", - bc 
już umiemy lepiej po hebrajska, żyw o po he- 
brajsKti. W tedy owi pionierzy musieli sobie 
wziąć do x cmucy cały werset biblijny, ażeby 
jakoś wyrazić to. czego pragnęli i zacytował: 
słowa"! -D c ii I aa ko w  1‘clm weneilcha“ —  Do- 
,nu JaKóba — .chodźmy, idziemy. Z pierwozych 
iiter czterech słów wersetu wspomnianego zre 
bili sobie swoją nazwę, może już swoje nom 
de guerre Lo im orzyseto ciężko walczyć z gnu 
śnośeią. Zresztą różnica między dzisiejszym  
Yhalucem a owym  jego paprzeanikiem „biluj- 
cem“, w yraża się już w  różnicy nazw y samej. 
W tedy aż cztery słowa —  a jeszcze mało ja­

sności,* dzisia' zaś jedno słowo kategoryczne i 
: pełne ..znaczenia,, pełna jasność W tedy  w  naz­
w ie  jakby, apel dc ,dqmu Jakuba" anonimowo, 
dziś daje nazwa pewną zapowiedź dalszego 
ciągu, bo o sobie się mówi, jako o „przedniej 
straży", za którą trzon aimji pociągnie. W  sym 
bólu nazwy jest niejako postęp wyrażony, jaki 
ipoczymono w  tam półwieczu-

Przyszli „bilujcy" i stworzyli sobie, nieumie­
jętnie. oczywista, i z mąłemi środkami małą 
kolonię. Kolonia jeszcze istnieje, ale icn już da­
wno mało jest na. ziemi, no leżą oddawna pod 
ziemią, ścięai malarią, jaką —  jedyny dorobek 
kram po wszystkich zaborcach! —  Arabowie  
nam przygotowali A kogo biiujcy zastali w  Pa  
-lesjynie? Zastali m ałą %ruoę Żydów  zresztą 
po całym kraju, a właściwie -tylko po. ^naj­
świętszych historycznych miejscach rozsypa­
na, a wszyscy oni byli od śmierci znaczeni, bo 
tylko na świętą śmierć z  fanatycznym dre­
szczem czekali. Po  śmierć przybywali tu i ów ­
dzie Żydzi do Palestyny- a nie po życie. Bilujcy 
pierwsi przyszli, by  siać i budować-

■Mały —  ale co za wzniósł;^ początek, który 
też zainicjował dzieło takie, jakie sie nie prze­
rywa, a kończy sie dopiero- wtedy, kiedy fakty 
cznie jest dokończone. Dziś, po pół wieku, 
rzeczywistość dochodzi do dwustu tysięcy Ży ­
dów, do masy kwitnących kolońij, do wielu 
tysięcy żydowskiego rolnika, do kilkudziesię­
ciu tysięcy żydowskiego robotnika w  najcięż­
szych dziedzinach pracy fizycznej. Ach —  jak to 
dobrze bez tych . wszystkich golusowych  
.przywilejów", bez tej całej golusowej „lekko­

ści" życia!
P ó ł wieku —  mogliśmy więcej zrobić, dużo 

więcej- W ysiłek całego n aro dr mógł więcej do 
konać, niż dókonał. Tak —  ale tego wysiłku  
właśnie nie by ło. Długi czas go wcale nie były. 
a później także by ł me całkowity, nie pełny- 
Trzeba bowiem z tych Pięćdziesięciu lat odli­
czyć długi okres na zyskanie sympatii świata 
całego, bez którego praca, szła opornie i, oczy­

wista, zbyt.powoli. A jeszcze.dłuższego okresu, 
wym agało rozbudzenie — Żydów  samych. 
W szak w .żydostw ie  tkw ił. głęboko „golas"1,' 
który trzeba byłó wypędzić, lub przynajmniej 

Sbrtó go „rozcieńczyć1',j ażtby jak najsłabiej 
działał. Odliczywszy tedy ten czas stracony na 
utorowanie drogi i zbieranie sił, tc jednak w y ­
padnie stwierdzić, że ooś .-stworzono, coś na­
wet pokaźnego.

Stworzono też liiema.ic-w dziedzinie drugie­
go naszego jubilata —-Funduszu Narodowego. 
Gdy, droga była jako tako utorowana, a naro­
dowa energja jako tako' zeprana, to przecież 
kilkaset tysięcy dunamów naby to na^wlsm ość  
I narodu żydowskiego. W  ten to sposób stał 
;się najbardziej be.zrolnyr naród na świecie — : 
wielkim obszarniKierr. Oczywista -w ' pcróyma-. 
r.iu ze stanem bezrolnym. W  porównaniu z tern' 
.jednak, co mają i posiadają inne narody jesteS- 
or.y nadal narodem tylko —  małorolnym. ;

A  jeanak oa tego zależy nasze powodzenie 
w  Palestynie, czy ziemia będzie naszą, a nasze 
mięśnie ją będą uprawiały. A tc mimo Wśzys.t- 

' ko wyłącznie w  naszej leży mocy.
; Straszą nas takiemi, czy innemi ustawami, 
'ldóre nam nabywanie ziemi uniemożliwią, 
'straszą nas gniewem A rabów  itpi Sam*- puste 
strachy! Ten rząd, który się odbudowie żydo- 

Jwslaej siedziby narodowej sprzeciwiać będzie, 
me, pozostanie w  Palestynie, M oże nie będzie 
czekać na nowego Jadę Makabiego, który go 
siłą .wypędzi. Dziś istnieje przecież poza mit-.

1czerń i lukiem jeszcze jedna '-instancja —  -spra­
w iedliwość międzynarodowa i zobowiązanie 

. niedwuznaczne. W łaśn ie gościł w  ln-mach Kra­
kowa jeden z takich szlachetnych mężów staną 
nowego pokroju, p. minister Marinkovic, dostoj 
ny gość naszego rządu,. P. !.iarinkovic bronił 
tak.gorliwie, tik tpizekonywujące w  Genewie 
prerensyj i praw  Żydów  d,o; Palestyny, że rozr 
oudził sumienie i odpovriedzialność honoru na- 
wet u tych, którzy się bali przeciw władzorn 
angieliskiin ostie słowu wypowiedzieć. Tam, 
gdzie sumienie świata jest silne tam niema — 
silnego mocarstwa. Nasze prawa w  P aP s fs -  
nie mają obrońców i bedą ich mieć, ilekroć kioS 
jt zaczi pi. O jedno tylko idzie, o to rozbudze­
nie po naszej stronie. Żydostwo musi być roz­
budzone i zjednoczone i dó ofiar gotowe. E}o 
wielkich ofiar. Do olbrzymich ufiaf.

Na Clianukę obecną przeniesiono ze strony 
naszych najwyższych władz partyj‘nych ol>0 - 
wiązek dostarczenia nowych środków na dal­
sze nabywanie ziemi przez Fundusz Narodo­
wy. Przez pamięć na oba j*ubileusze ma się 
rozbudzić ofiarność . narodu do wyjątkowego  
wysiłku.

Dnnirawdy — uroczysta Chanuka.
Taka, jaka być powinna: Przez rozpamięty­

wanie wielkości minionej kroczyć do wielko­
ści przyszłej I dzielnie ją  przygotować d-

Żjrdzi, pragnę, abyście posłuch dali naka­
zom i odezwom naszych prze wód có w  i do te­
go właśnie niniejszym W,as wzywam

Niechaj tym razem będzie doprawdy —  uto 
czysta Chanuka!

Żydzi ruiriitfŁ: oa w u M e
Pi emjer lorga jc irc « ryzine j.t av me. z Cftawionym C un

Bukareszt 4. 12. ŻA T . W czoraj do późnej no 
cy odbvwała się w  parlamencie rumuńsł im de 
bata w kwestji żydowskiej. P ro f Cuza w\'głc 
sił długie przemówienie, w  toku którego oś­
wiadczył on. że jest rad z istniejącego kryzy­
su ujmującego bankowość znajdującą się w  rę 
karli żydowskicli. Międz\ nim a obecnym Pre 
mjerem Jorgą niema żadnych rozbieżności za­
sadniczych w 1 westji żydowskiej, zachodzi 
tylko różnica metodyczna. Mówca wierzy, że i 
regime polityczny jego stronnictwa Wkrótce j 
będzie zaprowadzony w  R rm unu

W  debacie zabrał głos. p. Jorga lctóry m. in. »

gratuIował(!) prof. C izie.
Dr. Singer w imieniu rumuńskiego Koła 

dowskiego protestował w energicznych głowach 
przeciwko jątrzącym antysemickim wystąpie­
niom Cuzy. N a  tern posiedzeniu debjutowah an 
tysemickiem przemówieniem' przywódca „że­
laznej gw ard ji". sprawca pogromu w  Dorsza 
Cądreanu, klóryr podczas ostatnich uzhpełnta­
jących wyborów  został wybrany- Zażądał in 
rozwiązaniu parlamentu, Jeżeli nje jest on w  
stanie przeprowadzić konsekwentnej polityki 
antyżydowskiej.
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CZY B Y Ł  T O  R E U M A T Y ZM , CZY TEZ Cfc IN N E G O
W każdym bądź razie czuję s;ę teraz zupełnie zdrowa 
i mogę jak dawniej pracować pi&ze nam m. i. pani 
Wl. Suekj, Waiszawa. Staic Miasto 4/6. W < iągu sze­
regu lat leczyłam się w najrozmaitszy sposób, Gicąc 
pozbyć się moich dokuczliwych i męczących bólów, 
która występowały coraz 10 w innem cuejscu: w krzy­
żu, plecach a czasem znów w stawach, rąk i nóg.
To z pewnością pogoda', przeziębienie — twierdzili jed­
ni i i raził trzy mać się ciepło, lecz niestety, nie mo­
głam długo uleżeć w  łóżku. To chyba reumatyzm, po­
dagra — utrzymywali inni, zalecając ściśłą djetę Nie 
jadałam prawie wcale mięsa i próbowałam ciągle co­
raz o nowe lek" — Lecz skutek był wrę; z przeciwny, 
czułam się coraz gorzej i gorzej Co też mi doprawdy 
dolegało to i dziś. rzeczyr. scie. powiedzieć nie mogę

— wie.n tylko jedno od czasu, gdy zaczęłam zażywać 
Togal, nie czuję iuż żadn. cli bólów i mogę, jak daw 
nie; normalnie pracować. — Tysiące udręczonych od­
zyskało przy pomocy 'ogalu swe zdrowie! — Przy 
reumatyzmie, podagrze, łamaniu v. krzyżu, rwaniu w 
stawach, bólach nerwowych > głowy, grypie, przezię­
bieniach i pokrewnych cierpieniach dz;ała!ą tabletki 
Togal szybko pewnie. Togal n etylko uśmierza bóle, 
lecz i w  zarodku zwalcza te niedomagania. — Nawet 
w chronicznych wypadkach os ągnięto przy pomocy 
logaiu pomyślne rezultaty. — leszkodliwu dla serca, 
żo ądka i innych organów. — Przeszło 60*Ki orzeczeń 
lekarsaich Spróbujcie więc sami dziś jeszcze, lecz żą­
dajcie we własnym interesie tyiko tabletki 'Jogal. Niema 
bowiem nic lepszego! Do nabycia we wszystkich apt.

Żydzi -  Akademicy!

tfZ id t*  P U U T Y C Z h t

,  r.ri i k m u t M L .
Śemaeyjce rewelacje sen. Motza

Jak aonosi wczorajszy „Glos N a ro d u 1, sena 
tor Stronnictwa Ludowego dr. Bolesław Motz, 
stale mieszkający w  Parryżu, nie mogąc przy­
być na rozprawę Centrolewu jako świadek o- 
brony, naaesłai na ręce przewodniczącego list, 
zaw ierający szkic zeznań. Pisze tam sen. Motz 
o rozmowie, jaką w marcu 1928 r., a wiec bez 
pośrednio po zebraniu się trzeciego Sejmu, od 
by ł z p. Stawkiem (cytujem y z ,,Głosu N a ­
rodu ") ;

„ W  rozmowie tej, która miała charrakter ra 
czej monologu przedstawił p. Sławek koniecz 
ność zmiany ustroju w  Polsce. D ruga część 
w yw odów  p. S ławka dotyczyła- samej techni­
ki zamierzonego przewrotu. Oto, co powiedział 
wówczas p. S ław ek :,

,,Polska, zeby się stać silnem mocarstwem, 
musi zcahć możliwie najwięcej składające ją 
dzielnice. Łączność ta nie może być osiągnięta 
pizy obecnym republikańskim ustroju Niezbę 
ęłriy jest jakiś symbol, skupiający koło siebie 
różnorodne elementy, z jakich się składa na­
sze państwo. S3 mbolem. tym może być tylko 
monarcha, dlatego też nasza wewnętrzna po­
lityka nastawiona jesi obecnie na wprowadzę^ 

nie monarchji przez złamanie wszelkiej 
opozycji 1 opanowanie całej, administracji, a 
nawet i społecznej machiny państwowej. Po ­
suwam y się w tym kierunku kruk za krokiem" 

Była przytem m owa o trzecn drogach, wio­
dących do monarchji. O dwóch pierwszych  
sen. Motz nie wspomina, bo były to fantasty­
czne pomysły z zakresu na»zej polityki zagra­
nicznej, które, jak cały szereg innych, spaliły 
na panewce. Zresztą i p. Sławek sam zazna­
czył, że mogą się nie udać i dlatego szerzej roz 
wodził się tylko nad trzecią drogą, jako, zda­
niem jego, najpewniejszą i prowadzącą do za­
mierzonego celu.

Nie będziemy wym ieniali szczegółów, na 
czem polegała ta „trzecia droga". W ystarczy, 
że powiemy, że po niej szedł obóz rządowy 
niemal od pierwszej chwili przewrotu i że 
wszystko, co się w  tym czasie działo w  Pol­
sce, było w najdrobniejszych szczegółach prze 
widziane w  owym  dziś już historycznym mo­
nolog'] p, Sławka. Sen. Motz twierdzi w  swych 
zeznaniach, ze by ła  już w nim m owa o naj­
ściu oficerów na Sejm. o szwoleżerach, o roz­
w iązaniu Sejmu, o obezwładnieniu przywód­
ców  opozycji, o wprowadzonych później me­
todach wyborczych. .-W ybory zostaną przepco 

adzone w  taki sposób, że potrzebna więk­
szość zostanie uzyskana i wprowadzenie mo­
narchji będzie rzeczą łatwą".

Po  wysłuchaniu tego... głęboko przemyślane 
go planu i oonitważ nie było żadnych zastrze 
żeń co do zachowania tajemnicy, pisze dalej 
sen. Motz, pospieszyłem zaznajomić z nim ca­
ły szereg polityków, z pomiędzy których kil­
ku było w  Brześciu i znajduje się obecnie na 
ławie oskarżonych.

Rozmowa z p. Sławkiem —  przypomina je­
szcze raz sen. Motz —  miała miejsce na począł 
ku roku 1928, co dowodzi, że poprzedzające pro 
ces znane powszechnie zajścia były postano­
wione na parę lat przed ich wykonaniem".

Reorganizacja naczelnych 
władz wojskowych

WOjskowy wicemin.komunikacji?
Prasa sanacyjna donosi: Oddarwna już pro­

jektów m a reorganizacja naczelnych władz

wojskowych wchodzi obecnie w  staajum rea-r 
lizacji, Pierwszym  nowego sianu rzeczy prze­
jawem  jest zmiana na stanowisku szefa szta­
bu głównego, którym mianowany został do­
tychczasowy szef inspekcji Generalnego Inspe 
ktoratu Sil Zbrojnych i jeden z najbliższych

współpracowników marszałka P iłsudsk iego -- 
pik. dvpl. Janusz Ga.siorowski Płk. Gąsiorow- 
ski w najbliższym czasie otrzyma nominację 
na generała brygady.

Dotychczasowy szef sztabu głównego, gen. 
T. Piskor i I zast. szefa sztabu, gert. Kwaśniew  
ski otrzymali przydziały do G i.S.Z, przyczem  
m ają zająć stanowiska inspektorów Arriiji.

W  związku z objęciem przez płk. Gąsiorow- 
skiego szefostwa sztabu, uchocŁi za pewne, że 
zostanie przeprowadzona likwidacja tej insty­
tucji i rozdział agend pomiędzy G.I.S.Z. i M. 
S. W cjsk , Po przeprowadzeniu podziału sze­
fem sztabu G.I.S.Z. zostałby płk G^siorowski, 
a szefem sztabu M SW ojsk. —  dotychczasowy 
II  zast. szefa sztabu głównego, gen. K ord jan - 
Zamorski. który tymczasem nadal pełni swe : 
funkcje. Szereg oficerów, pracujących dotych 
czas w sztabie głównym, ma otrzymać nowe 
przydziały, przeważnie na prowincji.

W  następstwie podziału agend sztabu g łów ­
nego, oddział IV  (kom unikacyjny) S. G. ma 
bvć podobno włączony do Ministerjum Komu 
nikacji, jako osobny departament, który prze­
jąłby również funkcje dotychczasowego samo 
dzielnego wydziału wojskowego Min. Kom u­
nikacji. Gdyby ta koncepcja została przyjęta, 
należałoby się spodziewać nominacji II wice­
m inistra komunikacji, przyczem stanowisko 

to objąłby wojskowy, prawdopodobnie obecny 
dyrektor krakowskiej dyrekcji PKP. płk. inż. 
Al. Bobkowski.

O  N O W E  N A D U Ż Y C IA  W Y B O R C Z E
K lub parlamentarny Stronnictwa Ludow e­

go zamierza zgłosić na pierwszem posiedzeniu 
Sejmu, które odbędzie się dnia 10 grudnia, na 
gły wniosek w  sprawie nadużyć przy ostat­
nich wyborach uzupełniających w okręgu prze 
myskim. Stronnictwo zapowiada dołączenie do 
"•niosku szeregu dokumentów.

K O M U N IK A T Y

— AKADEMICKI ZW IĄZEK SJONISTÓW-REWI- 
ZJONIS TOW „MASADA'. Dziś. w  sobotę, o godz. 
19-tej zebranie członków.

— „RNEJ-SJOJM", Kraków, Strać om 15, 1. p. of. 
Dziś, w sobotę, o godz. 3 popoł. zebranie członków 
u pogadanka o aktualiach sjuńskicih prowadzona 
ptzez migr. Hoffmanna.

—  „Ił ATECHIJA", Kraków-Podgórze, Józefiń­
ska 1. 2, II. n. Dziś, w  sobotę, o 3 pop. plenarne ze 
branie członków z referatem kok Kohanego.

— „MERKAZ HACElRIM" Krakowska 41. Dziś, 
w sobotę, o g. 2-giei zebranie członków.

—  „MENORAH"—„BEJTAR". Dziś. w sobotę, o 
godz. 8-mei wieczór chanukowy.

— „MENORAH". Dziś w  sobotę, o godz. 3.30 refe­
rat kol. E. Roshhala na temat „Problem ziemi W' Pale 
słynie". Goście mile widziani.

—  PRZEDŚW IT-HASZACHAR. Dziś, w  sobotę, o 
godz. 7-meij sprawozdawcze zebranie plenarne; głów 
ny referat wygłosi prezes „Ogniska" kol. Kalman 
Ebersohn. O godz. 5-tej zbiorą się koleżanki w  loka 
lu Org. „W izo", Rynek 29, gdzie referować będzie 
p. Nada Stein fBerlin).

—  ZEBRANIE MŁODZIEŻY ŻEŃSKIEJ. Staraniem 
org. MJode W izo, odbędzie się dziś w sobotę zebra 
nie Młodzieży z udziałem delegatki K.K.L. Dr. Npdjl 
Stein w lokak Rynek Of. 29.

— ZEBRANIE MŁODZIEŻY. Staraniem org. 
Młode Wizo odbędzie ię dziś w  sobotę o godz. 
5-teJ Wielkie Zebranie Młodzieży z udziałom p. Dr 
N*d]l Stein z Berlina.

Jtpiro, w niedzielę, o godz. 8-mej rano rozpo­
cznie się, z powodu ekscesów uniwersyte-ukich od­
raczane, doroczne Walne Zebranie Stowarzyszenia 
Żyd Słuchaczy U. J. „Ognisko*. Jutro zda żydo­
wska młodzież akademicka jeszcze raz egzamin doi 
rzalcści idc-owei.

Stowarzyszenie „Ognisko", będące instytucją sa­
mopomocową, reprezentuje całą żydowską mil odzież 
akademicką, bez względu na zabarwienie ideowe, •! 
studiującą na Uniwersytecie Jagiellońskim. Z małych 
początków wyrosło dziś „Ognisko" na potężna org»> 
niizację, bez której setka Koleżanek i Kolegów obejść- 
by się nie mogło. Dom Akademicki, kuchnia, resoi- 
ty pożyczek, c.zy prowincji, oraz szereg innych dzti» 
tóiw doznało znacznego rozszerzenia, a wszystkie® 
kierewata jedna myśl, jeden cel: najintensywniejsza 
pomoc kolegom.

Już od szeregu lat kierują calem życiem samopo­
moc o w cm, a więc i „Ogniskiem ‘ sjoniści. W  poczu­
ciu wielkiej odpowiedzialności, jaka na nich ciąży 
przejęli misję prowadzenia „Ogniska" i a prawdzi­
we™ zaparciem się przewodzą dziełu rozbudów/ 
Stowarzyszenia. Nio w  szumnych hasłach, nie w  ós 
liiagcgji, którą posiiugutią się nasi przeciwnicy z lewi 
cy, ale w pracy konkretnej,, obliczonej nie na efekt 
lecz na trwałość, wyrażają się plony naszej działal­
ności. Dumni jesteśmy z tego, że z -szeregów.na­
szej organizacji, organizacji młodzieży sjońsKiei 
wyszli i wy.j.dą kierownicy nawy samopomocowa 
owiani jedną myślą — dobra Na; odiu, dobra Młodzie 
i  y Żydowskiej..

Koleżanki i Koledzy! W aln e  Zebranie „Ogniska" 
to nielylko dyskusja i głosowanie. Walne Zebranie 
jest również demonstracją kierunków ideowych. Z 
żywiołową wprost siłą wypowiada się na niem pet9 
ga myśli sjuńskiaj Akademicka miodz.ćż żydo­
wska, grupująca się w  przygniatającej swej więk­
szości przy sztandarze niebiesko-bialym, manife­
stuje w  dniu tym przywiązanie do swego ideąloi ‘ 
nitro — jak co roku — zaw i się młodzież s,jońska> 
ny swoim przeciwnikom wszelkiego autOrameith' 
naocznie wykazać, jaką potęgę stanowi sijoniz.rr,

Koleżanki i Koledzy! Niech nikogo n/e braknie 
Walnem Zebrania „Ogniska"!

Związek Zyd. Młodzieży Akademickie] U. J.
„Haszacnar Przedświt" 

w Krakowie.

Ja, M i c k e y  M o u s e  zapraszam  Cię nt 
c a ł o n o c n e  l i g i e  urządzone  
ju tro  w  n ifd z ic lę ,  dn ia 6 -go  gru dn ia  1931 r. 

o  g o d z in ie  5 -e j w ie c zó r
przez Zw iązek  Abs. Żyd. Gimn. w  Reprez. 
sałacb Żyd. Dom u Akad. ulica Przem yska 8.

— Z. S. M. R. MASADA. Dziś. w sobotę, o godz* 
nie 4.30 plenarne zebranie cziłouków.

— W  NIEDZIELĘ, 6 bm. odbędzie się w wieJfc>ei 
bożnicy Eisika uroczystość zaświecenia śwific3 
Chanukowej, wykonana przez p. prof. Sperbera 1 
chór złożony z 40 osób przy współudziale kantora' 
1>. D. Dyma, Dochód przeznaczony na cel dobro- 
c"fonk6w.

—  CIESZYN. DzJ, w  sobotę o 8-me' wlecz, w  sali 
Ho.elu pod Brunatnym Jeleniem wygłosi Dyr. M- 
Finkelstein odczyt na temat: „Nasza najbliższa pra 
ca w Palestynie i dla Palestyny". Wstęp wolny.

— WIELICZKA. ŻYD. TOW. SPORT. „ARI • 
Dziś, w sobotę, o godiZ. 3.45 plenarne zebra® e 
rzonków. ;

—  W IE L IC Z K A . „Stów. młoda żyd. im. A. H’*| 
scha". Dziś w soboię o g. 3-cdej refera* jow  jm 
F iliera  n. t. „Mistycy żydow scy . Siairaniem Koji- 
Lok. Org. Sjońskiej oraz „Stew  młodz. żyd. i®; • 
A. Hi-rscha" dziś w  sobotę o g. 8-mej v  iecz. w  sal1 
kaliału Uroczysta Akadaaija żałobna ku czai błP- 
A. Hirscha, jako w  drugą rocznicę śtni rei uko­
chanego Przywódcy. — Wstęp wolny. W  niedzie­
lę o godz. ló-tej rano gremjainy oochód na grpi® 
Zmarłego. Zbióirka obok domu p. Schinagla.

 Ô O------
C ZARNE K AW Y AR TYSTÓ W . W  Związku A r­

tystów Plastyków (PI. św. Ducha 5,) odibwyają 
się w  każdą niedzielę o  godz 5-tej pop. Czarne ka 
wy. Bufet, jazz Wstęp Lylko za imicanemi zaipr0 
szeniami.

 o§o-----
R E P E R T U A R  K IN O T E A T R Ó W

A P O L L O : „Pod Kuratelą".
B A G A TE LA : .,Za kratami".
SZTUKA: „Noce paryskie".
SŁONCE „Noc upojeń" (w  gł roli Iwan n 

trowicz, hr. Esterhazy).
ŚW IATO W ID ; ..Błękitny ekspręss“
UCIECHA: „Romans z porucznikiem-
W A N D A : ..Maradu"
W AR SZA W A : „Czara* domino (H. Liedtke)-
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Czy otrzymaliśmy 216 mil], fr. 
pożyczki?

W związku z  podaną przez pisma sensacyjni 
Wiadomością o zaciągnięciu przez Po lsk I od Fran 
Jji pozycziki w  kwocie 21ó m ilionów franków fran- 
°'*kich ogłosiła półurzędowa agencja „Iskra“ ko- 
f^ ik a t ,  W którym wyjaśnia, że nie id ie tu o ja- 
Ląś nowo zaciągniętą pożyczkę lecz kredyt te.n o- 
y -  r się na ustawie francuskiej datującej się j-esz- 

Z 1924 roku upoważniającej rząd francuski do 
ij^ e la n ia  pożyczek państwem sojuszniczym. O- 
!̂ eny stan tych kredytów dla Polski wynosi dstoi- 

216,3 mil jonów franków 
; Zaznaczyć jednak należy, że wyjaśnienie to nie 
Podaje, kiedy pożyczka ta faktycznie wypłacona 

w  Polsce i nie zaprzecza wyraźnie, że na- 
^9lpało to dopiero w  ostatnim czasie. Przypuszczę- 

to znajduje potwierdzenie w  oświadczeniu mi- 
r**tra skarbu FI and im a, że kredyty łe udzielone 
^ t a ł y  sojusznikom Francji celem podtrzymania 

gospodarstwa zagrożonego katastrofą finan- 
Nien.iec. Wobec tego byleby istotnie poża­

l ę  oficjalne i  wyraźne wyjaśnienie tej sprawy.

Uł sprawie zryczałtowania 
oodatkii obrotowego

, ^  dniu 2 grudnia obradował w  Lodzi zjazd de­
n a tó w  b izD przemysłowo handlowych, a mi ano- 
. tci,e: warszawskiej, sosnowieckiej, bielskiej, w i- 
jj^skdej, hiawostookiej i łódzkiej. Przedmiotem o- 

rad pylą sprawa sprecyzowania opinijd izb w 
^estjii zryczałtowania podatku obrotowego we 
yłókiemnictwie. 0 'brauy, którym przewodniczył 
jT®zes izby ; przemysłowo* handlowej w  Łodzi, 

Robert Geyer, trwały cały dzień. Podczas 
J^ad w yłon iły się poważne rozbieżności w  tej 
praw ie, gdyż nie wszystkie izby sprecyzowały 
^  ostateczną op;inję co do celowości zryczałto- 
'/fbła podatku obrotowego w  przemyśle i r.amdlu 
^kienniozym. •
irk ec lp®0' ^  ministerstwo ska*'bu wyznaczyło 
‘ • *e przemysłowo- handlowej w  Lodzi, która jest 
"®r©ntką tej spra vy, termin do przedstawienia 

^ zegó łow ego  projektu w  okresie do 10 grudni i, 
tnowieno w  najlbJiSszjĘj^® Jniacfa *pr\ faanr-, -- 

. 8Ó ostatecznie stanowisko izb.

5|ny wyrobom monopolu spirytusowego 
nie bodq zn[żone

związku z dezvderat ami, wyrażon-m i przez 
ahstwową Radę Spirytusową w  kierunku obniż.'' 

„ 8 cen wyrobów mon opolu spirytusowego, co 
^ysuimiane zostało przez prasę jako zapowiedź
rt2j®*i cen, dowiadujemy się, że zmiana cen wyro- 
r Jn" monopolu spirytusowego nie jest obecnie a- 
^haina.

Stawki colhf
w  gmachu minUtertwa skarbu odbyło się 

'b iedzen ie rady JovŁaroznawczcj. Postanowio- 
110 cJić:
» Pierścienie w  kształcie krótkich rurek, w y -  
^Ottane z  szarawej masy ceramicznej stopionej,
' aw. „kwasoodporne pieścienie Rascihinga". 
hżące do wypełnienia urządzeń technicznych 

2e względu na materiał, oraz przeznacze-
wedłutg poz. 73 p 3 taryfy celnej, przewi-îę,

j^łącej przyrządy fabryczne z masy kamion- 
°^ e j kwasoodpornej.

..Lampki katodowe wszelkie, używane w  ra- 
^yt-chnice, oraz lampy prostownicze, wobec 
Ar11 el zasady ich budowy —  wedle poz. it>9 p.

iii d- taryfy celnej, przewidującej lampki 
godow e radiotechniczne.

^Lyw ice syntetyczne i. zw. „Alkydale", otrzy- 
I ^Wane przez działanie bezwodnika kwasu fta- 
j^tego na kwas oleinowy i glicerynę, nadcho- 

W stan*e  stałym, lub ciastowatym, bez 
^  Mieszki innych produktów —  wedle poz. 87 

'it. b, przewidującej surogaty gum lub ży - 
—  zaś w  stanie gęstego płynu, t- j. z domie- 

ięikszej lub mniejszej ilości rozpuszczal- 
j a —  wedle poz. 112 p. 25 lit. c. przewidu- 

osobno wymienione produkty chemiczne 
'^niczne.

‘ ,ły. sporządzone z magnezytu, nawet z 
jj^naczną ilością krzemionki, wedle poz. 72 

'  taryfy celnej, przewidującej cegły mag- 
*Ytowe.
Liczniki energji elektrycznej, kombinowane 
Ogranicznikami prądu, lub z aparatami albo 

j ^rządami ele.ktrotechnicznemi innego rodza- 
^  iako stanowiące objekty, posiadające cechy 
j^^W idziane o wierna pozycjami taryfy celnej 

^ed ie  poz. 169 p. 15 odp. tai yfy celnej, obei- 
ogranicznlki 1 inne aparaty i przyrzą-

OSTRZEŻENIE
W obec  pojaw ien ia się na rynku licznych naśladownictw naszego preparatu Creso- 

lan,. ostrzegam y przed nahyciem  różnego roazaju fa lsy fika lów  i prosimy zwracać bacz­
ną uw agę  na oryginalne opakowanie Cresolaun firm y R. B u rak ow sk i S. A. w  Poznaniu  
ze znakiem  tow arow ym  E r  b e  zarejestrowanym  w  G. D. S. Z. pod Nr. 1031.

O ryginalny CresolfaD Barcikowskiego  
m oże być  stosow any z bardzo dobrym  wynikiem  przy w szelkich chorobach 

d róg  oddechowych, gruźlicy, kaszta, dychawicy /Astma/, krztuśca 1 koklusz) itp.

Cresolan jako preparat zaw ierający Creosot, chroni organizm  od zgubnego dzia­
łania niebezpiecznych drobnoustrojów  jak również zarazka gruźlic.
Cresolan iest preparatem  kratowym  i stosowany jest w e  wszystkich K. Chor, w  Polsce.

Cresolan E rbe  jest bardzo łagodny w  smaku i nie w yw o łu je  ob jaw ów  podra­
żnienia ze strony żołądka.

Fabryka Chem iczno-Farm aceutyczna  
I974u R. Barcikow ski S. A . w  Poznaniu

Handel zagraniczny polsko-angielski
zachwiany

Anglja odgrywa one cnie wielką rolę w  na­
szym zagranicznym obrocie handlowym, skut­
kiem cztf,o niedawne załamanie się funta oraz 
ostatnio wprowadzenie ceł przywozowych, 
w yw oła ło  poważne zanurzenia na polskim ryn­
ku. W  ostatnich miesiącach poza zwykłem i 
artykułami naszego wyw ozu do Wielkiej B ry ­
tanii. jak neKony, jaja, masło, diewno i w yroby  
drzewne i t. d-, które dość skutecznie walczyły  
na tym rynku odbiorczym z konkurencją in­
nych krajów, gwałtow ny wzrost wy kazał eks­
port wyrobów , wchodzących w  zakres gotowej 
konfekcji. W  pierwszym rzędzie wymienić na­
leży tanie ubrania produkcji brzezińskiej, pnza- 

-lein .fabryki sukna- w  Białymstoku przystąpiły 
do konfeK jonow ania z w.yrabianyen przez sie­
bie materiałów specjalizując się zwłaszcza w  
paltach, a niektóre fabryki łódzkie materiałów 
bawełnianych podjęły fabrykację overall‘sów. 
Dość pomyślnie rozwijał się również eksport 
w yrobów  dzianych, sipecjalnie tanich wełnia­
nych puilover‘ów. a ostatnio również taniej bie­
lizny trykotażowej, nawernianęj i ze sztuczne­
go jedwabiu. W  zakresie rękawiczek badania 
wykazały, że poza wieluńskim, również rynek 
warszawski mógłby znaleźć dobry odnyt na 
pojemnym rynku angielskim.

Spadek funta zachwiał całą kalkulację eks­
portową i postawił nasze firm y w  nader cięż­
kiej sytuacji wobec straty na należnościach, na 
akceptowanych już zamówieniach, jak i wobec 
niebezpieczeństwa utraty tak poważnego ryn­
ku. Sytuację pogarszają jeszcze bardziej cła 
przywozowe, które ostatnio zostały w prow a­
dzone w  Anglii-

Ogłoszenie listy ceł prohibicyjnyeh w  Anglji 
odbija się u nas przedewszystkiem najsilniej 
na w y  wozie włókienniczym oraz konfekcji i 
manufaktury męskiej w  Łodzi, oraz ośrodków  
chałupniczych, jak Brzeziny, Tomaszów, Ozor­
ków i t- p.

■Według danych ,,The Economist“ z  dnia 21 
listopada b. r. obrót handlowy polsko-angielski

w  okresie 3 kwartałów  b- r. przedstawia się w  
porównaniu z  analogicznym' okresem 1929 i 
1930 r. w  tysiącach funtów sztenimgów jak na­
stępuje (pierwsza cyfra —  r- 1929, druga 193C, 
trzecia 1931): p rzyw óz z Polski 5,284 — 6,189 
—  6.368, w y w ó z  do Polski 3.28J —  2068 —■ 
1.454 Jak widać z zestawienia, wyw óz angiel­
ski do nas zmniejszał się stopniowo, natomiast 
wzmagai się nasz w yw óz  do Anglji, a to głó­
wnie dzięki zdobyciu z wielkim trudem rynku 
tamtejszego dla w yrobów  naszego przemysłu 
konfekcyjnego i włókienniczego.

Dla całego naszeffó w yw ozu  do Anglji, —  a  
szczególnie dla w yw ozu  włókienniczego, któ­
ry zniosą się z  olbrzymiemi trudnościami w  
kierjinku zdobycia nowych rynków  zbytu, u- 
trata obiecującego rynku angielskiego jest zja­
wiskiem bardzo niepomyślnym. L- W

Druga lista antydumpingowych 
cal angeelshti h

Ogłoszona została drugi1 lis 'a  p-odiw îżek ceł W 
Angilji, Według której Cione będą od dn. 4 bm. w  
normach 50 proc. od wartości towary: butelki 1 
słoje szklane, z wyjątkiem naczyń do celów labo­
ratoryjnych naukowych, węgiel do bakteryii elek­
trycznych, przędza wełniana czysta luib z  domiesz­
ką wełny, maty kolorowe oraz tkaniny katarowe 
do wyrobu mat, bielizna lniana stołowa, poście­
lowa, oraz ręczniki, tkaniny z  juty łub z domiesz­
ką jej, dywany i k ilim y oraz materjały na nie 2 
juty z jej domieszką, świece zwykłe i  woskowata, 
strzelby i karabiny do celów sportowych, pLtole- 
ty, w iatrówki oraz ich części, łytżiki i wdidęloo 
metalowe z wyjątkiem złotyci: i  srebrnych. .

DUŻE S T R A T Y  ClZDOHOSLOYvA€JI WSKU­
TEK  CEL ANGIELSKICH . Przez wprowadzenie 
p ie rw s z e j transzy ceł amgielksich., dotknięty został 
eksport szkła, porcelany, towarów  wełnianych, 
konfekcji męskiej i rękawiczek skórzanych z Ok. ■ 
chosłowacjii Sfery przemysłowe obliczają spadek 
eksportu łych anykwłów do Anglji na 350 <k> 250 
mil jonów koro-i cz. rocznie. Największą pozycję 
stanowią wyręby wełniane — ca 156 niilj. k cz

dy elektrotechniczne.
Części kołowców ze stali, nawet nieobrobio­

ne, wobec zaznaczenia w pozycji „w e wszel­
kim stanie" —  wedle poz. 173 p. 7 taryfy cel­
nej, przewidującej części kółowców  metalowe, 
bez względu na stopień wykończenia.

Maszyny do pisania, podróżne po Pt alfie, nad­
chodzące w  specjalnych futerałach, których 
spód często służy za poastawę do umieszcze­
nia maszyny w  podróży, na zasadzie przyto­
czonych właściwości, oraz uwagi 4 do poz. 169 
—  wedle poz 169 p. 9 taryfy celnej, przewidu­
jącej maszyny od pisania, przyjmując za sztukę 
maszynę łącznie z futerałem.

Austro-pclski układ 
clearingowy

,,Neue Freie Presse': podaje, że ogłoszono już 
tekst Austro- Polskiego Układu Clearingowego. 
Jest on w głównych swy 'h zarysach wzorowany

na podobnym układzie międizy Austrją a W ęgram i 
i wejdzie prawdopodobnie w  życie po 1 grudm-i a 
br. Układ Przewiduje przer achowanie złotego na 
szyling według oficjalnego parytetu Austrjackiogo 
Banku Narodowego, W ierzyciele austrjaocy będą 
za pośrednictwem tego banku otrzymywali zaipls 
tę w  walucie szylingowej po oficjalnym kursie o- 
brachunkowym, w ierzyciele polscy zaś w  złotych 
również po kursie oficjalnym. O ile jednak istnie­
ją zobowiązania w trzeciej waluci-e, to musi ona 
być pizerachowana na złote i szylingi, poczem 
dopiero może nastąpić obrachunek w tych dwóch 
walutach.

P R Z Y W Ó Z  TO W AR Ó W  REGLEM ENTOW A- 
NYCH  W  I  KV. A R T A L F  1932. Izba przemysłowo 
handlowa w  Krakowie zawiadamia firm j' intere­
sowane, że podania o zezwolenie przywozu tow a­
rów reglemcntowanych z kontyngentów I. kwnr* 
talu 1932, przyjmować będzie do dnia 15 grud A 
b. r>
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Najlepsza z najtańszych czekolada

RIUIERA FŁUTDS
tabliczka 80 groszy, małe po 20 i 10 groszy
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CZYTANIE 1 WSZELKA 
PRACA PRZY NIEOD* 
POWIEDNIEM SWfTLS 
N IS ZC ZY  WZROK

STOSUJCIE 
Ż A R Ó W K I  
P H I L I P S  
A R G E E T i-

N A  H O R Y Z O N C IE  P O L IT Y C Z N Y M

Dnia 10 b. m. wybór prezydenta 
republiki b ezpańskiej

Zgromadzenie Ustawodawcze parlamentu  
hiszpańskiego ukończyło już dyskusję nad 
projektem konstytucji. Ostatnie dni dyskusji 
obfitowały w  momenty wysoce dramatyczne. 
Między innemi uchwalono tylko czterema gło 
sami większości wniosek wprowadzający rów  
nojprawnienie polityczne kobiet. Pewna część 
lewicy wystąpiła mianowicie z wnioskiem, 
by  udzielenie kobietom p raw a glosowania od­
roczyć na pewien czas. W nioskodawcy kiero­
w a li się ODawą, że kobiety, pozostające jeszcze 
pod silnym w pływem  kleru, wzmocnić mogą 
tylko pozycję klerykalizmu w  Hiszpanji. So­
cjaliści w raz z posłami katolickimi głosowali 
przeciwko temu wnioskowi, który tez odrzu­
cony został, jak już powiedzieliśmy, czterema 
głosami większości.

W y b ó r  pierwszego prezydenta republiki h i­
szpańskiej nastąpi dnia 10 bm. Najpraw dopo­
dobniej w ybrany zostanie Alcala Zamora, 
pierwszy prezydent ministrów republiki h i­
szpańskiej. Czy socjaliści zostaną dalej w  rzą­
dzie, jeszcze nie wiadomo, natomiast nie ule­
ga wątpliwości, że Azana, obecny premjer, 
otrzyma od prezydenta republiki m isję utwo­
rzenia nowego rządu.

I we Finlandią przygotowania 
do puczu •••

W a lk a  m iędzy „mokrymi' a „suchymi". 

Finlandzki minister spraw wewnętrznych 
Born złożył onegdaj w  parlamencie oświadczę 
nie, które wyw ołało  sensację. Minister w yw o ­
dził, że pogłoski o przygotowaniach do puczu 
nie są bezpodstawne, albowiem władze stwier 
dzjły, że tego rodzaju przygotowania istniały. 
Organizacje, które m iały zamiar dokonać za­
machu stanu. Iworzyły we wojsku i milicji 
..jaczejki". skupiające w  sobie żywióbk nieza­
dowolone. Rząd obserwuje dukiadnie działal­
ność tych organizacyj chociaż narazie nie 
uznał jeszcze za stosowne wystąpić z repre­
sjami. Organizacje, o których wspomniał m i­
nister spraw wewnętrznych, to głównie orga­
nizacja Japowców, która przed kilku miesią­
cami dała się mocno we znaki Finlandji, ale 
przy wyborach do parlamentu poniosła sro­
motną porażkę. Obecnie korzystając z ciężkie 
go przesilenia ekonomicznego, jakie przecho­
dzi Finlandja. organizacja ta występuje zno­
wu bardzo czynnie.

Pewną rolę odgrywa też prohibicja.. która 
Finlandję podzieliła na dwa obozy. Łanowcy  
są orędownikami ..mokrych*'- podczas gdv le­
wica i centrum są za u rzvmaniem prohibicji. 
Nic idoga wątpliwości, że zakaz wyszynku al­
koholu kosztował skarb finlandzki dużo pie­
niędzy, które zamiast do kas państwa dosta­
ły się do kieszeni przemytników7 alkoholu. 
I.npowcy w ygryw a ić tę okoliczność przeciw­
ko rządów1. W ypadki we Finlandii sa ieszcze 
iednem potwierdzeniem istnienia międzyna­
rodówki elementów radykalnych na prawicy. 
Hitler znajduje widocznie wszędzie naśladow  
CÓi»«.

I1ŁEK  i CIAST

do mm oiLEBt mm 

JAKO ŚRODEK iUYUU 

JAKO ŻF.ODŁO W1TAII1 

JAKO ŚRODEK lEIZJf.fZł

prostzki do pieczywa jako namiastki nie zastępują 
drożdży, ponieważ nie czynią pieczywa pożywntm 
i lekkostrawnem.

cffieb żyitąi, wypieczony na diOżdżacli, jest puJcbWn 
bez zakalca, w  miarę kwaśny i latwostrawny.

dzięki swej lakfcoabrawności i bogatej zawartości 
białka należy jo stosować do zup, jarzyn i sosów.

drożdże są bogatem i dostępnem dla wszystkich 
źródłem witamin • 2159sse

przeciwko krzywicy, furunkniiozie. diabetes i t. p.
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Do lu d n e j żydou/shiej w Polsce!
Dnia 9-go *grudnia br. odbędzie się ogólny 

spis ludności.
W  okresie 10-letriiin od pierwszego spisu 

pogłębił się ruch hebrajski, obejmujący sze­
rokie koła wszystkich warstw  narodu. W zro ­
sło rozgałęzione szkolnictwo z hebrajskim ję­
zykiem nauczania, w którem dziesiątki tysię­
cy dzieci otrzymują narodowe wychowanie. 
Rok rocznie wychodzą z hebrajskich szkół pow  
szechnych i średnich tysiące absolwentów, 
którzy pomnażają warrtości żywej kultury he­
brajskiej. Dziesiątki tysięcy młodzieży uczę­
szcza na kursa języka i literatury hebrajskiej, 
rozsiame po calem Państwie.

Cała zorganizowana młodzież stojąca u ste­
ru odbudowy Palestyny i znajdująca się tu 
w kraju wyżywa się na wszystkich polach  
życia i pracy w  kulturze i języku hebrajskim.

Obok starszego pokolenia przejętego kulturą 
hebrajską, wzrasta nowe pokolenie rodziców,, 
pełnych zrozurmenia i ofiarności dla wycho­
wania swoich dzieci w języku i kulturze he­
brajskiej.

Ponad wszystko ważnem jest dla nas he­
brajski. jako mdyny jęzvk naszej historycznej 
kultury. On łączy nas z wszystkiemi pokole­
niami Narodu i umożliwia dzisiaj tworzyć 
jednolitą kulturę dla wszystkich części N aro ­
du na całym 'świecie. przedewszystkiem zaś 
tam gdzie Naród skoncentrował najpiękniej­
sze wysiłki dla odrodzenia swego —  w  Pale­
stynie.

W  dniu spisu ludności powinniśmy wszy­
scy dać wyraz naszemu przywiązaniu do he­
brajskiego języka i oświadczyć wszem i w o ­
bec, —  a przedewszystkiem Obywatelom  ca­
łego kraju, że hebrajski jęzvk i kultura li°b -  
rnń-ka są dla nas koniecznością życiową j nie­
zmienną wskazówka dla dalszego rozwoju  
kulturalnego mas żydowskich W Polsce.

Wszyscy, którym język hebrajski jest. dro­
gi. ci którzy sn, nierozerwalnie związani z dzie 
lem odbudoy y Palestyny, pamiętajcie w dniu 
spisu ludności o lem. że należy podać język 
hebrajski jarko język ojczysty, 

i Nie chodzi nam o demonstrację, ale o spra­
wę żywotną, o sprawę codziennej walki o pra 
wa do swobodnego rozwoju kulturalnego, o 
prawo dla całego hebrajskiego szkolnictwa 

i w Polsce, o prawo do hebrajskiegu w ychow a­

nia naszych młodych pokoleń.
I dlatego nawołujem y W as  wszystkich, syp 

rych j miodach, mężczyzn i kobiety, dajc!C 
jedynie słuszną i historycznie usprawiedli' 

wioną odpowiedź: N A S Z Y M  JE ŻY K IE M  OJ* 
C ZY S T Y M  JEST  H EBR AJSK I!

C E N T R A L N Y  K O M IT E T  S T O W . „T A R B ItT“ 
W  PO LSCE .

 o§o------

Miejsce urodzenie
Państwo polskie posvstato ze zrośnięcia się ftrzeofl 

zaborów: austrjacjfeago, rosyjskiego i n iem ieck iej 
To jest rzeczą powszechnie wiadomą. Natomiast n>e 
wiemy, jak daleko posunęło się zespolenie t j ?  
trzech części w jedną całość. W  pierwszych lata#1 
niepodległości spory dzielnicowe były wcale sil*18' 
Obecnie zmniejszają się i zwolna zanikają. PrzyC^J*' 
nia się do tego ,,wymieszanie się“ ludności. 
warszawski osiedla się w Krakowie; urzędnik Kra* 
kowski przenosi. się do Wilna, student ze I 
uczęszcza na uniwersytet w Poznaniu i t. d.

Są to tak zwane wędrówki wewnętrzne Imdroś *' 
Wędrówki zewnętrzne, to znaczy z Poisk; zagra'  
nicę, można poznać łatwo, gdyż wie się,, i le ' p***' 
bortów wydano i do jakich krajów. Wszelako w v'e" 
drówkaoh wewnątrz państwa paszportów żądny1; 
lffcma. Wobec tego jedynym sposobem ich pozma1" 
jes.t spis ludności. W  czasie obchodzenia domów 
9 i 10 b. m. komisarz spisowy będzie się pyt; 
miejsce urodzenia każdei osoby.

yta1 0

W  odpowiedzi należy podać dokładnit nazwę
gfll;

ny oraz powiatu-^urodzenia. O ile ktoś urodził 
poza obecnemi granicami Rzeczypospolitej, w
razie mus. ___ podać i nazwę tego kraju (naprzyikL^
rodzeni na śląska pod zaborem czeskim) Na 
rze byłego zaboru austrjackiegc istnieje gmina łl 
nostkowa. czyli że każda wieś jest di a siebie 
ną Wobec tego wystarczy podać nazwę 
Wsizelako w województwach środkowych i wsc
dnieli, gdzie jest gmina zbiorowa, n a l e ż y  podać > 
zwę miejscowości i nazwę gminy.

Ażeby komisarz spisowy nie zabierał otipoWi8^  
iącym wiele czasu i długo nit zawadzał w ,i,v ’ ^ 
karp, każda osoba, która będzie w mipszka^,,!,
czasie spisywania ludności, niechaj zna dóklad"
miejsca urodzenia' wszystkich domownikom, ,, 
powiaty obecne, do których dane gminy nale*a^p„  
Tym sposobem ułatwi się pracę, k o m i s a r z o w i  

s o we mu, a sobie- zaoszczędzi czasu.
A zatem zaberamy się do studiowania tna • ^  

nauki geografii Polski! Szukamy swoich miM50 
dzenia i powiatów! Już oziliai!
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Dlaczego Dr Tenenbaum zrezygnował
z prezesury „Good-ułiir Komitetu w Ameryce

List Dra Tenenbauuia do ambasadora polskiego w Waszyngtonie
w żydowskiej prasie amerykańskiej 

znajdujemy palny tekst listu, nadesłanego 
przez Dr. Józefa Tenenbańma. prezydenta 
„Związku. Żydów z Polski", do ambasa­
dora polskiego, w Waszyngtonie.

List ten brzmi jak następuje:
17 listopada 4931 

Jego Ekscelencji Ambasadora Rzeczypospolitej 
Polskiej w Stanach Zjednoczonych

Ambasada Polska — Waszyngton. 
Mój Panie!

Już dwa lata upłynęły od czasu., gdy „Federacja 
•*y<3ów z Polski" rozwinęła ruch „Qood Wiłlu" 
jWśtód Polaków i Żydów w Stanach Zjednoczonych. 
■Ptzez dwa długie lata pracowałem w.raz z mymi to­
warzyszami wśród najtrudniejszych 'okoliczności, by 
^Oprowadzić do porozumienia między Żydami i P o ­
lakami. Korzyść, jaka stąd wynikła dla pres-tige‘u 
feeazyiposipolitej i dla dobrego imienia narodu pol- 
jtiego, jest ogromna. Sam fakt istnienia takiego ru- 

oznacza już, że rząd polski da i luib usiłuje dać 
odpowiedź n.ą zagadnienie żydowskie w swoich gra­
bach , na kwestję. która przy zaniedbaniu odbijała 
■*■3 echem najbardziej pożałowania godnem w caiym 
Swiecję cywilizowanym.

My uczyniliśmy więcej ponad miarę w przyszłe 
i^Pcwnienia. W  ogniu usprawiedliwionej krytyki wal 
Ryliśmy o prestige i wielkość Polski. Mógłbym 
■®®zyl>aczyć wiele ...przykładów, .zasług bezpośrednio 
**ib pośrednio położonych przez nas dla Polski, któ- 
ry-h wartość nie daje się wcale ocenić. Gdy Polska 
była krzywdzona w związku z t. zw. korytarzem 
-polskim, wówczas ja, jako reprezentant Federacji, 
.^korzystałem  żydowską opluję publiczną w  Sta- 
dabh Zjednoczonych dla obrony i bez.pieozeństw a. .je* 
łyt'Orj.ium polskiego.

Krótko mówiąc, -oddaliśmy w  pełni i bez rezerwy 
'Wszystkie nasze wpływy i siły w  służbie dla daw- 

kraju macierzystego. Ale nadchodzi czas, gdy 
^kifcardziej sentymentalny człowiek muisi określić 
®r.8nicę, poza kitórą posunąć się nie może, jeśli nie 
bta zdradzić interesów trzech milionów Żydów w 
ókce, których upośledzone położenie i postępująca 

^autoryzacja są niebezpieczeństwem nietylko dla o- 
®»r tego procesu, ale i dla kraju Całego.

Mó: Panie! Nieraz za Pana pośrednictwem apelo- 
Waliśmy do poczucia sprawiedliwości, do dobrze PJ- 
Htęgo interesu własnego, do rozumnej racji stanu 
Waszego Rządu, Postawiliśmy klika doniosłych wnio 
stów. jak ulżyć nieznośnej, katastrofalnej sytuacii 
Zyćów w Polsce. Kazano nam uzbroić się w cicr- 
®hvość, mówiono nam, że Pański Rząd planuje no- 
Wy kurs wobec Żydów. >

Ten oto nowy kurs dotychpzas potrafił doprowa­
dzić do ogólnej pauperyzacji mas żydowskich, do 
Wygłodzenia caicgo narodu, do bezprzykładnej-w h-i- 
i**Ot£. nowoczesnej masowej zagłady. N: cs.pr a wiedli- 
Wś, podatki pozbawiły sił handel i przemysł. Mono- *

polizuc.ia odebrała Żydom ich dotychczasowe placó­
wki pracy i nie dbano wcale,-aby owi wyparci nie­
szczęśliwcy mogli znaleźć ochronę pnzed niszczącą 
machiną etatyzmu. ,

W  depeszy z Grodna, gdizie z Żydów tylko 10 pro 
cent pozostało w przemyśle tytoniowym, — do nie­
dawna dziedzinie przeważnie żydowskiej — podany 
jest niesłychany fakt. że wśród 50 zredukowanych 
pracowników było 40 Żydów. Jest to tylko jeden 
przykład systematycznego zwalniania żydowskich 
robotników, Z urzędów pocztowych, zatrudniających 
dziesiątki tysięcy ludzi, wydalono z posady ostatnie­
go Żyda. Ten sam stan panuje w  kolejnictwie i w 
szkolnictwie, w służbie państwowej i na wszystkich 
placówkach, należących do rządu lub przezeń zarzą­
dzanych.

Ustawa o odpoczynku niedzielnym, która nawet 
pod reżimem austriackim zostawiła furtkę dila ży­
dowskiego handlu i rzemiosła z powodu św;ętowa- 
nia soboty, obecnie jes.t stosowana z bezlitosną silą, 
jakby dla umyślnego powiększenia żydowskiego 
bezrobocia, któro już dziś obejmuje połowę ludności 
żydowskiej. Paragraf 20 rozporządzenia o gminach 
jest bezpośrednimi zamachem na autonomię żyd. 
życia religijnego i kulturalnego. A to wszystko dzta 
i-o się pomimo istnienia ruchu Good-W-iłlu.

Gzęsite samobójstwa, matki sprzedające swe 
dzieci za kawałek chieba, rozpacz całego narodu, 
wołającego do.niebios o zlitowanie — to wszystko 
nie doszło snać uszu tych, co ponoszą odpowie­
dzialność. za byt obywateli Rzplitej Polskiej. I jak­
by to wszystko było jeszcze niedostateczną karą 
na nieszczęśliwy naród, —  przyszły najnowsze 
rozruchy antysemickie w Polsce, rozlewające się 
ustawicznie i dopełniające-miary cierpień. I tu rząd 
nie wykazał, dość sił, jak to umie robić zwykle, gdy 
napotyka na opór przeciw swej polityce. Źyd2i w 
ols.ee przeżywają dni lęku. którego można im byio 
od początku zaoszczędzić, gdyby rząd tylko dzia­
łał z właściwą mu zwykle silą.

Mój Panie, w takich warunkach czuję, że nietylko 
daremna jest praca dalszego propagowania Dobrej 
Wolf, ale byłoby to wbrew poczuciu obowiązku, 
gdybym pozostał na cze le  chybionego ruchu, który, 
swego celu nie osiągnął. Jakkolwiek jestem prze­
świadczony o słuszności głównych zasad ruchu 
„Good W ili“  dla dobrego imienia, szczęśliwości 
i wielkości Rzeczypospolitej Polskiej, jednak w 
ty-ch warunkach nie mam prawa dać swego imienia 
i mej pracy dla tego rucha, i dlatego, acz z w-iej- 
kierii ubolewaniem, przedkładam moją rezygnację 
ze stanowiska pre\ydenta * polsko-żydowskiego 
G^od-Wil! Komitetu w Ameryce.

Zapewniając o mej wielkiej dla Pana osobistej 
czci, pozostaję

z poważaniem 
Dr. Józef Tenenbaum

Ze SA LI S A D O W F J

Spowiedź katowanej kobiety
Meźobojczyni przen sadem

(Od naszego korespondenta)

P rzem y ł, 3 grudnia.
, (Tą,n) Mnóstwo jest w  życiu wys.ępków, prze- 
woczeń, a nawet zbrodni, które nie wychodzą na 
^ ia t ło  dzienne, ponieważ rsoby zainteresowane, 
)'zęsto nawet poszkodowane, wolą nie wyw lekać 
2*  na powierzchnię, by nie być głośnym bohate- 
®*h smutnego dramatu Rozgrywają się zazwy- 
*a-j takie występki, ukryte dla świata zewnętrzne 

. W ramach i murach najbliższego otoczenia, za­
le c z a j  rodziny. I  -niejednokrotnie samobójcza 
jT lerć w  kwiecie wieku jednej czy drugiej strony 
|fWa smutnym epilogiem ukrywanych przed świa 
vth Iragędyj godzinnych Rzadziej kończy się kon-

j^kt taki zbrodnią tj. sp-zątnięciem jednego z bo­
j e r ó w  dramatu. W ówczas to pozostający przy 

drugi bohater, staje w  obliczu ziemskiej 
^aw ied .liw ości Sądów przysięgłych i wywleka, 

*akże wyw lekają za niego i w obronie jego in- 
na światło dzienne o.ye straszne pasmo trage- 
które jak wąż omotało się dokoła pożycia mał­

p i e g o  dwojga ludzi 
f! ^®ka to właśnie tragędja jest na tapecie obec- 

J kadencji Sądów przysięgłych w  Przemyślu. 
p. a ław ie oskarżonych zasiadła 30-letnia Anna 
lałkow»ka, krawczynl 1 Przemyśla Przed 9 la­

ty jako młoda dziewczyna poślubiła A lojzego F-jał 
kowskiego, mężczyznę o nie bardzo pochlebnej 
przeszłości. Fjałkowski nie uznawał zasady po­
szanowania cudzej własności. Uchodził za kasia- 
rza, a w  sferach policyjnych był jego zawód no­
towany.

To co się działo w  tern małżeństwie wedle ze­
znań Fjałkowskiej, to była to prawdziwa gehen­
na maltretowanej, bezbronnej kobiety. Jest wszak 
rzeczą wiadomą, że w tych sferach, w jakich o- 
bracał się Fiałkowski. panuje bezwzględna prze­
moc fizyczna mężczyzny nad kobietą. P raw o pię­
ści fizycznej przewagi formalnego deptania swej 
oblubienicy, należą niejako lo  akeeso-rjów miło- 
sr.ych, a im większy brutal, tem większą czcią by­
wa otaczany przez towarzyszy i respektowany 
przez objekt. na którym wyładowuje swą brutal- 
i ość W  tym ostatnim wypadku, natrafiać musi a- 
t.o-1 i na pokrewną mu duszę, klóraby potulna jak 
br ranek, poddawała się Jego wyczynom rycer­
skim.

Fjałkowskl był w ięc wedle zeznań jego małżon­
ki brutalem, ona natomiast tylko ze wstrętem i U- 
pokorzenfem poddawała się jego przemocy. Sta­
wiała mu opór, Ue Jej tylko sił starcayło, ale on

N A D Z W Y C Z A J N A  O K A Z J A !
Tylko u grudniu

Portfel skórzany
jako prem ja gw iazdkowa.

Za 25 WIECZEK Za25W IFXZEK
od pudełek tutek (G ilz)

A L T E S S E
M O K K A  - P E Ł N O  W A T K I

znęcał się nad nią w  niemiłosierny sposób, zupeł­
nie bez przyczyn, przy lada sposobności Zmuszał 
ją do wyrafinowanych orgij, dając upust swym 
wyuzdanym zachciankom. A  skoro broniła się i 
część kobieca nie pozwalała jej na całkowite u- 
podlenie, wówczas przyw iązał ją do łóżka i gw a ł­
tem zmuszał do uległości

W  pewnym momencie, gdy chciała poruszyć bar­
dziej drastyczne momenty, będące tajemnicą kom­
naty sypialnianej, łkając prosiła o zarządzenie 
tajności rozprawy, do czego też Trybunał się przy­
chylił. P rzez 15 blisko minut wyspowiadała się 
przy drzwiach zamkniętych o gehennie swego po­
życia małżeńskiego.

Dosyć więc miała tych katuszy i udręki. Uciekła 
od swego gnębiclela i zamieszkała w  domu swych 
rodziców w  Tamanowicach w  jej rodzinnej wsi. 
W  kilka dini po tem, a to dnia 26 sierpnia br. —
0 czcm już w  swoim czasie donieśliśmy — przy­
jechał za nią mąż. W  mieszkaniu rodziców wszczął 
on awanturę, w  trakcie której został przez domo­
wników pobity do krw i Fjałkowski wezwał z po­
dwórza sąsiada i prosił go, by mu obmył rany
1 odwiózł do lekarza.

Tu urywa się spowiedź oskarżonej. Go się da­
lej stało, nie przypomina -obie, gdyż była, jak 
twierdzi, nieprzytomną. Z opowiadania ludzi do­
wiedziała się tylko: iż mąż począł jej robić w y ­
rzuty, że pozwoliła gc tak skrzywdzić obcym lu­
dziom w  jej doimu, chociaż nikogo nie obraził, i że 
prosił ją, by postarała się o furę do lekarza. F ja ł­
kowski wówczas siedział na łóżku pokrwawiony 
i zażądał od niej mleka, przy tem robił jej wym ó­
wki, że mu dała wodę zamiast mleka. Oskarżona 
zasłoniła wówczas firankę w  oknie, wyszła z izby 
i szybko wróciła, kryjąc coś za sobą, co niosła w  
ręku.

Jak się późnie; pokazało, była to siekiera. Po­
woli zbliżała się do męża, który -odwrócony był 
do tej tyłem, i  postępowała od dirziwi w  kierunku 
stołu. Gdy się znalazła mniej więcej w  środku i- 
zby, wówczas uniósłszy w  gó-rę oboma rękamł 
siekierę, uderzyła z nienacka Fjałk liwskiego z ca­
łą siłą z tyłu w  głowę, poozem tenże nie krzy­
knąwszy runął r.a ziemię. Leżąoem-u na ziemi za­
dała jeszcze kilka ciosów siekierą w  głowę, w o­
łając do niego głośno: „masz k... syniu za moje 
rrłode lała, za mój ch-leb, żem się tak długo z tobą] 
męczyła".

Mówiła to głośno, pozyczem rąbała jak gdyby; 
drzewo i  słychać było chrzęszczące ciiosy.

Następnie, w e fle  treści aktu oskarżenia, pojaw i­
ła się w  oknie i rozsuwając firanki, wołała g ło ­
śno do zebranych pod oknem ludzi: „żebyście wie­
dzieli ludzie, że ja go zabiłam, patrzcie się wszys­
cy, „nikt więcej, tylko ja sama' —  poczem posta­
w iła siekierę pod ścianą izby i  wyszła do sieni.

Tymczasem pokrwawiony Fjałk-owski czołgał 
się po ziemi, a ostatecznie przyozołgawszy się na 
próg, po blisko pół godzinie wyzionął ducha.

Po tym czynie, jak zeznała, popadła w  stam om­
dlenia, względnie nieprzytomności, tr wający 6 go­
dzin. Nazajutrz sama zgłosiła się na posterunku 
Polic ji Państwowej i opowiedziała, że zabiła mę­
ża Została aresztowana.

Oskarżona broni się więc zatem, że w  chwili 
czynu znajdowała się w  tak silnym afekcie, iż nie. 
zdawała sobie zupełnie sprawy z tego, co robi.

Ile  jest prawdy w  jej obronie wykaże przewód 
sądowy, który rzuci też snop światła na zgniliznę 
powojenną, panującą w  dolnych warstwach społe­
czeństwa.

Rozprawa budzi też zrozumiałe zainteresowa­
nie, zwłaszcza, wśród sfer owarzysko- blisko o- 
skarżonej i jej śp. męża stojących. Ż tej publiczno­
ści szczelnie wypełniającej salę sądową rekrutu- 
bt. na łow i s. o. Fried, oskarżt podprokurator Dr 
Mitana, broni em sędzia okr, Dmochowski 
charakterze biegłych fungują Dr. Armatys 
Turteltaub
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Jubileusze
■ Dzienniczek ‘ święci w  dzisiejszym nume­

rze potrójne święto- Uroczyste obchody na pa­
miątkę powstania bohaterskich Ma-ka-beuszy, 
łączymy z dwiema intiemi pamiątkowemi data­
mi, świadczącemi o wielkiej żywotności nasze­
go narodu. W  roku 5692.- a więc w  roku bie­
żącym, powtarza się po raz pięćdziesiąty. —  
dzień,.w którymi garstka młodyę.h;'Żydów  w ye ­
m igrowała do Palestyny, aby tam powołać  
Ojczyznę do nowego życia. Założyli oni kolo­
nię „Riszon le-Cijon“ (P ierwszą w  Sjonie). a 
potem szereg dalszych kolonij, tworząc tern sa­
mem zalążek obecnego wzrostu Palestyny. —  
Stworzyli swą ofiarną pracą osiedla kwitnące, 
na ziemi, nabytej przez K. K- L-. który równo­
cześnie święci 30-lecie swego istmenia- 

W  akcji jubileuszowej, którą teraz wszyscy  
rozpoczynamy, może młodzież spełnić wielkie 
zadanie. Ma ona okazać, że to, co mówi i pisze 
o bohaterstwie .Makabeuszów. nie jest fraze­
sem i że dobrze zdaje sobie sprawę z tego, że 
najlepszym orężem w  obronie świętości naro­
dowych jest ofiarna praca dla dobra narodu- 
Obecnie macie po temu najlepszą sposobność.

—  — c§o

Sw:atło chanukowe
Płomyku olejny, czy wiesz, na co świecisz? 

Świecisz, by rozjaśnić młode g łow y  i odkryć 
im zamierzchłe czasy. —  B y  wzbudzić w  nich 
cześć dla tych czasów, kiedy to z simą dłonią 
Juda Makkabi w  bój pędzie by jedyny swój 
skarb, swoją drogą ojczyznę w yrw ać  z rąk po­
gan. W idzę w  twoiem-świetle twarze męczen­
ników żydowskich, bohaterską po-stać Hanny 
! słodkie, jasne twarzyczki jej synów. W idzę  
starą twarz, pokrytą siecią zmarszczek oczy

Dla uczczenia pierwszych czynów i umiło­
wania ziemi przez starych Bilujczyków, którzy 
jako weterani dzisiaj z ziemi ojczystej przesy­
łają ,nam wezwanie ma żydostwo polskie w y ­
kupić 2-000 dunamów ziemi. Ma txnvstać no­
wa kolon.ia „Kfar Chibath-Cijon", której istnie-’1 
nic ma zaświadczyć potomności, że naród ży­
dowski potrafi zrozumieć i ocenić bohaterstwa 
pracy dla Jego dobra.

Każdemu z W as umożliwione jest zakupno 1 
metra kwadrat. ziemi, który kosztuje 20 gr. —  
Zastanówcie się nad sposobami: może przez 
dobieranie grup j towarzyszy 20 groszowych  
postaracie się. aby jak najwięcej ziem; w yk u ­
pić. Dumni będziemy wszyscy wtedy, gdy mło­
dzież i dzieci Zachodniej Małopolski otrzymają 
największą ilość Swiadecw wykupna ziemi.

Trochę dobrej woli i pamięć o tern. że dro­
bne grosze, zbierane mozolnie, składają się na 
tysiące, wystarczy, aby w ytw orzyć w  nas naj­
lepsze uczucie zadowolenia i satysfakcji, żeś­
my spełnili y-obowiązek wobec siebie i swego  
narodu. {

-t
■7
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płonące ogniem miłości, stare, zwiędłe wargi, 
okraszone błogim uśmiechem- To Matatjasz, 
stary kapłan, bohater! W  pokoju nikogo nie­
ma, prócz mnie. Co mówię, są, są ze mną bo­
haterowie odległych czasów- Pędzą przez po­
kój zastępy żydowskicn powstańców. Każda 
z g łów  kąpie się w  jasności, wszystkie twarze 
rozpromienione. Usta otwierają się do grom­
kiego okrzyku „Bóg z nami“. Pokój cały drży 
od uderzeń kopyt końskich- Powietrze prze­
szyw ają ) chrzęsty i szczęki dzid... Przelecieli- 
pozostawiając pc sobie echa śpiewów i tupotu-

Przy blasku chanukowych 
świeczek...

Stoją rzędem świeczki w  oraue-
— Za szybą jest śnieg, wichura, —
Ze wzruszenia szybka moknie,
Patrząc na te dziw y w  oknie.
Jak Lrylanty, jak gwiazaeczKi 
Różnobarwne, kolorowe,
Tak przecudnie płoną ś wieczhi,
Świeczki —  cuda chanukowe- —
Nagle któraś ku mnie mruga,
Potem trzecia- czwarta— druga—
Zda się ze wzruszenia drgają:
„—  Słuchaj? —  Przeszłość zm artwychwstać' 
M y, płomyczki kolorowe,
Budzimy w  w as wspomnień roje.
Jak w  zwycięskie poszły boje 
W ojska Makabfcuszowe...“
—  „Świeczki! I ata popłynęły,
A  wciąż w  boju naród cały. —
— Jeszcze trudy nie minęły
—  CieżKu droga jest do chwaty. —
Żyw ot nasz jest wiecznym bojem,
Lecz walczym y z k rw aw ym  znojem
—  A i zwycięstwo będzie nasze’ —
Płońcie świeczki chanuiro we.
Bo ten blask co r.J w as bucha 
Mrok rozjaśnia *olu&owy 
I rozpala iskry Ducha!!"

M A R T A  H

A płomyki gną się . od wiatru, który powsta* 
z pędu jeirdźeów. Coraz niżej chylą swe y ł o ^  
i cicho, powoli, w raz z echami zamierają- Ti 

i Zgasły. A  po echach przeszłości został tylk° 
i miły, cichy zachwyt i niczem nie zatarte w r8'  
i żenie i święta w iara w  zwycięstwo nowycłl 
i Makabeuszów. Mira W -

Rozmowa z PI. Sławskim’1
Opowiadaliśm y już raz w  Dzienniczku o 

hebrajsko- żydowskim pisarzu z Palestyny ' p. 
Moszeh Stawskim. W śród  pięknych nuwel i 
opowiadań p. Stawskiego, znaczna część po­
święcona jest życiu zwierząt. Bohaterami tych 
opowiadań są przedewszystkiem zwierzęta do­
mowe: żółta kokoszka, dziarski źrebak o prze 
zwisku „Laban H aaram i", krową szalejąca z 
tęsknoty za zarżniętem cielątkiem, przemądra 
kotka i cała galerja psów i piesków —  „niemi 
przyjaciele"' człowieka, gorąco ukochani przez 
rozumiejącego je i czującego ich duszę poetę. 
Jak już w iecie  z poprzedniego naszego arty­
kułu, spędził p Stawski cale 20 lat w Palesty­
nie. pracując na roli. żyjąc w najbliższej sty­
czności z żywą przyrodą j mając dużo spo­
sobności do stiićłjowania charakteru zwierząt 
i zawierania przyjaźni z „niemymi przyja­
ciółmi”. To też wykorzystaliśmy te okazję- że 
p. Stawski baw i obecnie po raz wtóry w  M a- 
łopolsce i uprosiliśmy go, żeby opowiedział 
co nieco czytelnikom Dzienniczka o życiu 
zwderząt w Palestynie.

W  tej wielkiej zmianie —  zaczyna p. Staw ­
ski —  w  tern oałkowitem przekształceniu, któ

•) Wkrótce ukaże się zbiór pięknych legjnd a- 
rr br kich, tegoż autora.

re dokonało się w  życiu i duszy Żyda, który 
osiadł na roli palestyńskiej, rzuca się silnie 
w oczy zmiana jego stosunku do zwierząt. 
Zwierzę domowe nie jest już dla niego tylko 
materjalem dla dostarczania mięsa do siołu i 
maszyną.- ciągnącą- jego wóz. Ivrowra i koń sta­
ły się jego towarzyszami, a pies —  członkiem 
rodziny. *

W  Tel A w iw ie  można spotkać żydów  z 
Polski, którzy nigdy nie cierpieli psów i bali 
się ich a którzy lerąz chowają śoljie peski w  
mieszkaniu, kąpią je i czyszczą, jak małe 
dzieci opłacają za nie podalek magistracki i 
w zyw ają  weterynarza, gdy piesek zachoruje.

W  kolonjach narodzenie cielęcia jest rados- 
nem wydarzeniem dla rodziny, każde nowo 
narodzone cielątko natychmiast otrzymuje 
imię. U  nas w  domu, w Ber T u w ji nadawa­
nie imion odbywało się bardzo demokratycz­
nie. Członkowie rodziny, robotnicy i sąsiedzi 
-—  brap wszyscy razem udział w  wyborze 
imienia, ą to imię, na które padło najwięcej 
głosów, zostawało przyjęte.

Imiona byw ają  rozrnaile —  imiona bliskich 
osób. imiona związane z klimatem z porą 
dnia, ze stanem domu. z charakterem najczę­
ściej zaś są to imiona biblijne —  te same, 
które byw ają  nadawane dzieciom.

Ahuwah, Pninah. Ciporah. Sarah. Aw iwah, 
Charfit, A lizab, Adijah , Adinah, Ćhawa, R a ­

chel, M irjam, Rinah, Dinah. Deborah, Gilah 
oto są imiona krów, owiec j kóz. W iele d -e 
czat pracujących po stajniach nadaje ulub'8' 
nym krowom lub cielętom swych faworytek  
swojo własne imiona.

Ale Szimszon, Gideon, Edom, Laban, 
ket, Ragzan, Zaruz —  to już nazwy koni i , 
łów. Kupionego konia nazywa się często *nJlC* 
niem poprzedniego właściciela, to jednak *  
le nie jest dla tamtego obrazą.

Ja sam miałem raz wołu imieniem Patik 
skrót wyrażenia „ben parat Josef”. nżyw »niI 
go przez żydów  sefardyjskich zamiast w yrar 
żerna „bez uroku". . -

Psy nazywają się np.: Nawchan, Chasvi 
Ru. Didah, Natran i Id. ,

P. Stawski podaje parę przykładów nbci 
dzema się ze zwierzętami w  Palestynie.

W  kolonji Gedera był u starego kolonN^’ 
Bilojczyka, stary pies imieniem Nemon, *lCf a 
c f  przeszło 20 lat, —  bez zębów i ślepy na 8 
oczy. Pies ten otoczony był troską i piec28 . 
wilością, jakby członek rodziny Przy  
posiłku wchodził do mieszkania i P0dck ° r j }  
do stołu, dokąd trafiał m im o ślepoty, 
głowę na kolana gospodarza i z jego rąk * 
bierał swoją część uczty —  potrawy, tak 
brane żeby je można było jeść bez zębóv. .

W  Ben Szemen była w  czasie wojny s 
nia licząca około 100 głów. Robotnik kłerłlJ
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O D P O W IE D Z I REDAKCJI
BerAsirinowio: Zawadki pisze. się czytelnie nlrą- 

łatńtenńl na większej kartce papieru \ po .jednej 
stronic łc jże  kartki. JRozwinzanic zapodaje się na 
osobnej kartce. T j,

Liwlwik Reinhold: Otrzy naliśmy *
Kwuca Szoszana: Listu - Tw ego  w  całości hic 

możemy umieścić. Zaufanie i przywiązanie -.'Wa^e, 
jest nam ogromnie miłe. .Dzienniczek11 powiada’ 
jednaJc nie tyllm,'\.wyhHyaj w -walce o lepsze ju-<i 
t!r.o‘‘, lecz radizi 'Wam także wytrwać w..pracy luki 
sobą \v adobyyyąohi wiadomości, ■ służycie tern $ar 
men, sobie j  swemu narodowi. Czy pracujesz dla 
Z  F. N.

Lo ia : Są jednostki, za klóre powinniśmy być 
wdzięczni naturze, że.pokarała jjo ".,mainją pisania'1. 
N a leży  do ftich Lola.

M. F.: Opowiadania dla młodzieży nie otrzyma* 
-łaśmy

Ałtred Hubler: Umieścimy. w  miarę miejsca.
N. (Ż yw iec ): ‘W iersze’ są więcej jak przeciętne, 

jedyną ich zaletą, w zorowa staranna czystość w  
Wykonaniu.

Pola  Zellnert Szkoda, Dzienniczek się Wami je­
dnak zawsze interesuje.

EL- Esz: W  miarę możności i miejsca, wszyst­
kie przysłane, a . wartościowe prace, umieścimy.

Zosia Hollaendrówna: Za liścik Tw ó j należy Ci 
się pochwała — bardzo starannie, i czysto napisa­
ny. Czy nagroda Ci się podobała?

Hatram: Będziemy się starali, jedc.i z w ierszy 
Umieścić

Ada K.: Tylko- do pewnego wieku, wolno pisać 
„chuda dmucha11 rtd,

Rachela Kohanówna: Bardzo miłe i naiwne,
'Twe opowiadanie o ,.Chamce1'. Do druku się nie 
nadaje. Co prawda ranne wstawanie, a zwłasz­
cza w  zimie nie jest bardzo miłe, ale że zdrowe 
jest, to jest pewne. Ucz się dalej : pilnie hebraj­
skiego.

Sales: Niestety, Wiersz nie jpst .lepszy jak .po­
przednie. Lep iej na razie zrezygnować, z pisania 
wierszy, jeżeli już mówa o ^rezygnacji1', riiż pisać
0 katafalku sercu i gromnicach katuszy. Czy ,nie 
lepiej poważnie zabrać sie do studjów?

KTO  R O Z W IĄ Z A Ł  ZAG AD KI;
Kalman Lr-ndau, G. Kanarkówna, Lusia Bęrbe- 

równa, Israe-1 Weiśsberit: Pola Zellner, Bronka
Trinczcrówna, Mietek Sćh, Edward SLlbcrring. 
Lola, Kahane. K lara Kiihnctówna, Edek Kleinman

KTO N A D E S ŁA Ł  ZAG AD KI:
Dawid Bernstein T>ez -ozwiązania), Salomon 

Bernstein, S-zlomo Schiff. Józef Lipschiitz, Alfred 
Hubler, S i M. Birnbach, Ada KarmelównU. S. 
Katz, Mietek Scherer Zosia Kran,z, Lo la  Kubler.

R O Z W IĄ Z A N IE  ZAG AD EK  / N R r  21-GO
Szarada. 1) Karolina. 2) a) Włochy. 1>) dzida, c.) 

mierzwa, =  W łodzimierz, dl Za (kieł), e) Kabo­
tyn, f) ski (ba) — Zabntyński. 3) Dr. Leon Reich.

Centrala K. K  L ,  Kraków  Stradom 15 Jubileu-. 
szowa akcja ..Dzienniczka1 Nazwiska tych wszyst 
kich młodych, którzy złożą się grupami po 20 gr.
1 wyślą je na powyższy adres, będą będą umiesz­
czane w  Dzienniczku pad odpowiednią rubryką.

Zaroiły się tory ślizgawkowe

Korzystne warunki atmosferyczne pozwoliły w tym roku na wcześniejsze, niż zwykle, otwarcie to­
rów  łyżwiarskich. Zdrowy i piękny'sport łyżw iarsk i liczy u nas rzesze zwolenników którzy, korzy­
stają ze sprzyjających warunków i zapełniają od- azu nasze lory. W  szczególności młodzież należy 
do gorących entuzjastów tego sportu jakkolwiek nie brak tutaj i starszych, korzystających z p r z y '

jemnej ro zryw k i sportowej.

D Z IA Ł  R O Z R Y W K O W Y

Ł a i t i i g i ó w k a
ul. ALFRED HUBLER.

1 X

2- X,

3 X

4 X

X

X

7 X

8 X , 1
9 X

Ki X

Znaczenie wyrazów: 1. Stolica państwa eurćpej- 
s,kiego. 2. Potrawa. 3. Wyispa w Azji. 4. Imię męskie. 
5. Rodzaj betonu. 6. Nakrycie głowy. 7. Święta księ­
ga żydowska. 8. Miasto w  Europie. 9. Choroba. 10. 
Schronisko dla zwierząt. ,

Litery, oznaczone krzyżykami czytane z góry . na 
dók dadizą imię i nazwisko przywódcy sjonizmu 
w Krakowie. <

cv tą stajnią był w zorem  troskliwości i odda­
nia dla bydła. Każda k row a  dostawała p o ­
karm wprost od niegc. La tam i całymi nie 
w y je żd ża ł  on ani na jeden dzień, byle ty lko 
nie zostawiać stajni na obce rece. Stajnia b y ­
ła zamknięta przed wszelk iem i odw iedzinam i. 
Gdy ja po raz p ierw szy  p rzybv łem do Ben 
Szemen dopuszczony zostałem do zw iedzen ia  
stajni w  drodze n iezw yk łego  wyjątku . B y ło  
właśnie po po łudn iow ym  posiłku i bydlęta  
spoczyw ały  poobiednim  spoczynkiem. W e ­
szliśmy więc do stajni cicho i ostrożnie, jak 
do pokoju w  którym śpią dzieci. Szedłem na 
palcach, a on wc iąż  ieszcze uciszał mnie —  
żeby nip zakłócić bydłu odpoczynku. Później, 
gdy pracowałem w  Ben Szemen, dostąpiłem 
zaszczytu za jm owania  ,sie stajnią pod jego 
k ierow n ic tw em  —  wyrzucałem  nawóz, czyści­
łem  i czesałem bydło, przynosiłem pasze i po ­
m agałem  w  doieniu. gdy zaś k ierown ik  cza­
sem zachorował, byw a łem  dopuszczony na­
wet do  karmienia.

W  kolon ji Ber T u w ja .  gdzie mieszkałem 
przez szereg lat, obrabiając większe gospodar­
stwo. m ie l iśm y .m ięd zy  innemi- stado kóz. Ma 
się rozumieć że każda koza m ia ła  swoje  imię 
i w ab iła  sie na nię. A le  n n h v W e i  lub ie łiśmy 
młoda kózkę im ieniem Dicab. P.yla to czarna 
kózka z białą plam ką na g łow ie  i bialemi

szkarpetkami na nogach Obłaskawiona i p r z y ’ 
m ilna  zwyk ła  ona codzień w tykać  g łowę do 
kuchni i  swoim koz im  języczkiem dopraszać 
się o kawałek chleba, Szczególnie polubieliś- 
m y  ją od czasu, gdy  z łam awszy  róg, dostała 
głęboką ranę w  g łow ie  która z  powodu upa­
łów  trudno sie goiła, jątrzyła się i robaczynia 
ła. P rzez  cały szereg tygodni leczy l iśm y ją 
w tedy  różnemi maściami przyczem  ona cicho 
jęczała z bólu, wreszcie ją w y leczy l iśm y  i w  
miejsce dawnego  rogu w yrós ł  jej nowy. choć 
słabszy i marnie jszy. Pew n ego  razu przyb iegł 
pastuch z pola z płaczem i smutną w iadom o­
ścią. że D icah nagłe zginęła. Był to m łody  
pastuszek, p ierwszy raz w ydarzy ł  mu sic ta­
ki .wypadek i nie w iedzia ł ink sobie tę śmierć 
wytłumaczyć. Tak  bardzo Dice lubiełiśmy. iż 
wprost nie chcieliśmy dać w iarv . że ona na­
prawdę już nie ży ie . W śród  dnia roboczego 
zabrałem parę koni ód młócki, zaprzągłem i 
pojechałem sam zobaczyć Co się stało P as tw i­
sko by ło  o godzinę drogi piechota od kolonii.  
Gdy Przyby łem  na mieisce, D icab leżała osty­
gła już i cala napuchniela. Śmierć jej nastą­
piła od ukąszenia jadow itego węża we wargę, 
gdy skubała trawę P rznz dłuższa chw ile  na- 
t rzv ł iśm v  na nin. o uoiem wykonaliśm y grób 
t z łoży l iśm y ją do z iem i na w ieczny  odpoczy 

nek (Dokończenie nastąpi).

Kwadrat magiczny
1 2  3 4

Znaczenie wyrazów : Zakon Mojżesza- Drobw
zwierzątka Skata podwodna. Miesiąc żydowski.

W  kratki wstawić słowa o wyżej podauenr. zO*s 
czeniu, w  ten sposób, by czytane pionowo i poziomo 
były jednakowe.

Łamigłówka
Ułożył SZLOMOH SCHIFF (Prz«m yfl)..

1 2 3 4 5 6

>1 •

2 •

3 •

4 •

5 •

6 •

7 •

8 •

9 •

10 •

U .

12 •

13

14 e
/

Znaleźć 14 wyraźóu 6-c ij Kierowych, których po­
czątkowe litery dadzą imię i nazwisko bohatera ży­
dowskiego. ■

Znaczenie wyrazów: 1) Rzeka w Palestynie 2)
Słynny wynalazca. 3) Czasopismo hebrajskie. 4) Ko 
lonia angielska. 5) P “orok żydowski. 6) Część świa­
ta 7) Utwór poety angielskiego 81 Siłacz. 9) Imifc 
żeńskie ml Zgromadzenie w innym ięzv\r 11; Mia­
sto a M; fordt, c i?) Królowa izraelska. 13) Zwie­
rzę z red Sny kun. 141 Imię męskie
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i Dziś, w sobotą 5 bin. premjera w kinie „Sztuka"
* Arcydzieło niepospolitego artyzmu i piękna, odznaczające się bogactwem 

melodii, wystawy i treści. — Klejnot najnowszej produkcji francuskiej

N O C E  P A R Y S K I E
przepiękny romans z życia cygnnerji Paryża, pełen upojeifa, przepychu i wy- 
Iworności. — Tysiące najpiękniejszych kobiet i najprzystojniejszych mężczyzn 

Niewysłow ony czar linji kob ecych.

Świat zmysiów i użycia. Zgiełk wyrafinowanych zabaw. - Fascynująca akcja, 
ujęta w ramy najcudniejszego tła-. Montparnassn. Deau\ ille i Monte Carlo. —  
W głównej roli stuprocentowy Pary^amn, sympatja wszystkich kobiet, porywa­
jący męską urodą i brawurą H E N R Y  G A lcY T  i znana gwiazda eatralna, 

czarująca, pełna ognia i zalotności M FC LEIMONN1EH i wiele innycL 
Reżyserował słynny A lek  a n d e r  K o rd a , Który nadał iemu filmowi lekkość, 
wdzięk, urok i wszystkie zalety artystyczne, łaśeiwc genjuszow franco skiemu.
Ils ly szy c ie  n a jn o w sz e  p io se n k i p a ry s k ie ,  p rz e b o je  d n !a ,ou£p ie>  
w a n t  p rzez  H. G a ra ta ,  h z w ła szcza  „ Ilion tp arn asse **  I „J a k  to  

i l e  być  z a k o t lia n y m u .

iM S E E S S S S S m

na dochód „Ogniska Pracy", na który W ydzia ł 
tą drogą najuprzejmiej zaprasza wszystkich 
Członków Stowarzyszenia. 2135x

Z flK Z Ą i t O M P C  L i m
ul. Szpitalna 24

zawiadamia, źe w niedzielę 6 grudnia o godz. 3‘30
popołudniu odprawi modlitwę wieczorną i zaświeci 
świeczki chanukowe nadkantor Żuipowiez. W  pro­
gramie najlepsze i najnowsize utwory karotnirsfiie.

Z A K O P A N E
Pensj. „ J L K A N D * - ,  ul. Chałubińikicgo. Teł. 423

pod zarządem

5ABINY BREtTMAKOWNY
poleca pokoje słoneczne, tarasy, łazienka. Kuchnia 
obfita i uiozmaicona; na żądanie djetetyczna. - 

Ony bardzo przystępne. 21S9m

Podziękowanie.
WPanu Drowi W . SZTENCLOWI, spec. chorób 

wewn., Grodzka 44, za uratowanie mi życia i zupeł­
nie bezinteresowną, najtroskliwszą opiekę podczas 
ciężkiej choroby, serdecznie dziękuje 
»96g __________  OTTO GOLDES.

Podztękowanće.
•WPanu Drowi Henrykowi Lusfgartenowi w Ma-

kowie, za kilkuletnią bezpłatną pomoc oraz troskli­
wą opiekę lekarską, udzielaną dziewczętom przez 
kow-ie, wysyłanych tamże celem leczenia, w_yraża 
tą drogą wysokie uznanie oraz serdeczne „Bóg za­
płać".
89śg HANNA ZUCKEROWA

Za Komitet Akcji Ratunkowej

Frez. Sokołów wyjeżdża 
do Stanów Ziednoczonych

Londyn . Prezyden t Ś w ia tow e j O rgan izac ji 
s jon istycznej, N ahum  Sokołów , czyn i już przy  
gotow an ia  do sw ej .podroży do A m eryk i, k tó- 
y? uskuteczni w  końcu grudnia.

W czo ra j popołudniu prez. Sokołów  w yda ł 
ol iad, na k tórym  b y li obecni obok w ic iu  w y ­
b itnych  osobistości ze św iata  po litycznego : 
m in ister spraw w ew nętrznych  H erbert Sa­
muel z m ałżonką, am basador polski hr. Sk ir- 
munt, naczelny rabin dr H ertz, D aw id  sir 
George Johus, dr. Berlold  Feiw el, M orris M eyer 
Sim on Maks i inni.

Podczas obiadu om aw iano aktualne zagad­
n ien ia polityczne.

Egzrhufyułó Sjtnisfyczna u Wy sc kiego 
Palestyny

Jerozolim a (Ź A T )  W ysok i K om isarz Pa le - 
s lyn y  gen. sir A rtu r W auchope p rzy ją ł dele­
gację egzeku tyw y A gen c ji Ż ydow sk ie j w P a -  
testyn ie w  osobach dr. A rlosorow a, dr. Hevte- 
ra, dr Senatora i dr. Berksona. R ozm ow a m ia 
la charakter in fo rm acy jn y  i uw ażana jest za 
wstęp do kon ferencji W ysok iego  Komisatrza 
z dr. Arlosorowem , która się odbędzie w k ró t­
ce j na której om ów ion y będzie szereg kon­
kretnych kw esty j.

Jerozolima (2 A T ) W ysok i K om isarz P a le -

lllki - L i l i i  Inhldu k h iill L i
Z KO M ITETU  D LA  BUDOW Y SANATORJUM  

ŻYD. W  ZAKOPANEM .
Ostatnio ukonstytuował się nowy komitet, w  

skład którego wchodu? pp.: J Ehrlich, i>r. J. F i­
scher, Dr. A. Kamsler. Ii. Kolber, L r  R. Mungel,
O. Oberlender, Dr. Sz. Papier G. Pacanower, M. 
Still. i F. Wulkan. Komitet ten — mimo ciężkich 
warunków gospodarczych — podjął się kontynuo­
wania akcji budowy sanatmjum w Zakopanem i 
spo iziewa się, że z uwagi na doniosłe znaczenie 
takiej instytucji, całe społeczeństwo żydowskie 
poprze skutecznie jego a-Jję.

PROTEfcT PRZEC IW  EKSCESOM
Rada m. Zamościa na posiedzeniu dnia 28. 11 

br. powzięła następującą uchwałę: „Rada miejska 
w  Zamościu z oburzeniem potępia ostaunie eksce­
sy studentów antysemickich w W arszawie, K ra­
kowie i W ilnie".

Wniosek ten został uchwalony glosami Żydów 
i PPS-owców.

Endecka „Gazeta W arszawska" wyraża oburze­
nie z powodu tego protestu, nazywając uchwałę 
„nieprawną i prowokującą" ( !)

N IEPOKOJE AN TYSE M IC K IE  N A  PO LITEC H ­
NICE LW O W SKIEJ

Jak annosi „II. Kur jer Codz.‘‘ ze Lwowa, w  cza­
sie ćwiczeń prof. Boguckiego na wydziale inży­
nier ji lądowej politechniki lwowskiej, wydarzyły 
się niepokoje. Studenci narodowi zażądali umie­
szczenia stolików, przy których pracują studienci- 
Źydzi, po jednej sironie sali. W  czasie przepro­
wadzania tego rozdziału zj tw ił się jeden z pro­
fesorów  wydiz archi tek tury i usiłował odwieść 
od tego postanowienia. Zawiadomiony o zajściu 
rektor inż Sokolnicki zjaw ił się na miejscu i po­
parł stanawisko profesora. W e czwartek w  po­
łudnie odbył się w związku z tem wiec doraźny 
w  westibulu politechniki, w  czasie którego w ygło 
szono kilka przemówień, nie aprobujących stano­
w iska prof. Kuryły. Po wiecu młodzież Łoaeszla 
się spokojnie.

S TR ZA Ł  W  SĄD ZIE  KOLEŻEŃSKIM
Onegdaj odbyła się rozprawa w  sądzie koleżeń­

skimi Bratniej Pomocy słuchaczy Uniwersytetu 
W arszawskiego, wytoczoma przez Ogólnopolski 
Związek kół naukowych przeciw p. Januszowi Ko 
Walewskiemu, redaktorowi „Życia Akademickie­
go " (pisma Z. P  M. D.) za artykuł, piętnujący 
ostro partyjność i polityczność powyższej insty­
tucji. W  trakcie ; ozprawy — pr rwt lopodotompe 
wskutek nieostrożnego manipulowania broiiią — 
padł strzał z reki p. Kubickiego, który chybił.

ECHA K A T A S T R O F Y  BUDOWLANEJ W E 
LW O W IE .

Aresztowani przed kilku diniam we Ly/uwie w  
związku z katastrofą budowlaną przy ’tl. Kętrzyń­
skiego inżynierowie Luft i Zaremba zostali wczo­
raj zwolnieni z aresztu i odpowiadać będą z w o l­
nej stopy.

W Y R O K  W  S PR A W IE  A F E R Y  POBOROWEJ 
W  W A R S ZA W IE

W ojskowy sąd okręgo vy w  W arszaw ie po je- 
dromiesięczinej rozprawie ogłosił wyrok w  spra­
w ie aferzystów poborowycn. Za fałszerstwo doku 
mentćw i współudział w  nielegalnem zwalnianiu 
poborowych na podstawie wspomnianych doku­
mentów, zostali skazani: pluł. W ładysław  Dybisz 
z 1 baonu sanit. i sierż. Stefan Kopy?h z 15 pp. 
po 2 lata i 2 miesiące więzienia oraz degradację; 
za to samo plut. Aleks Kozak (71 pp ) ;ia 7 mie­
sięcy więzienia i degrad teję. Pozatem ,,kłi,j©nci‘‘ 
wspomnianych wyżej pt doficerów, za nipJegalne 
zwolnienie z wojska, oraz wprowaizrtnie władz 
w  błąd — zostali skazani na więzienie od 2—5 mje 
sięcy.

STRASZN Y W Y P A D E K  N A  ZAM AR ZN IĘ TB M  
JEZIORZE.

Na jeziorze Lidniki w  pobliżu wsi Cęriownia, na 
Wileńszczyźnie, zdarzył się tragiczny wytpadek. 
N iejaki Andrzej Wara, z żoną i lś-tetpim synem 
Wacławem, wracając z targu do domu, przejeż­
dżał przez zamarznięte jezioro. Na środku jeziora 
lód załamai się i sanie z koniem wpadły pod w o­
dę. Z rodziny W ała jów  zdołał się uratować jedynie 
syn Wacław.

K A T  AŚTPOFA AUTOM OBILOW A

Omegc aj nad ranem na szosie L ó d i—Zgierz ja ­
dące w  stronę Lodzi auto osobowe, prowadzone 
przez Hhąn&go w  Lodzi prze nydowca Józefa Lds- 
®nera. w  którem znajdowało się kilka osób, zde­
rzyło się w  pobliżu podmiejskiego łMtiska Hele- 
nówka z jadącam naprzecim autem ciężą rowem. 
Skutkiem zderzenia auto przewróciło się, ulegając 
rozbiciu. LLssner i  jedna z pasażerek, WaLozakó- 
wna, doznali wstrząsu m ózgi. Pozatem Wralczakó- 
wna ma złamanych 5 żeber. Dwie inne osoby od­
niosły liejdze rany. Co do 5 pasażerów, to dozna­
li oni pra wdopodobnfe wstrząsu nerw awego, gdyż 
wydostawszy się z pod auta poczęl: uciekać W 
stronę Lodzi i mimo poszukiwań dotychczas 
nie znaleziono.

SENSACYJNE AR E SZTO W AN IE  W  M YSŁO W I­
CACH.

W ielk ie wrażenie w yw oła ło w  Mysłowicach W 
dniu 3. om. aresztowanie jednego z urzędników1 
Dyrekcji Ceł — pod zarzutem zamordowania słu­
żącej. Zamordowana jest kobietą około 40-ietnią, 
znaleziono ją w łóżku z głową przestrzeloną. O 
odkrycie faktu moiderstwa aresztowany sam zar 
wiadomił policję, ale nie p rzyzia je  się do popM- 
nieniŁ zbrodni. Ze względu na tajemniczość tła 
sprawy i brak dowodów winy nazwisKn areszto­
wanego narazie nie ujawniamy.

TAJEM NICZE ZAJŚCIE W  TFN O ZYN KU
W  Tęczynku koło Chrzanowa inż. Fonferko Ka­

zim ierz został zbudzony mocy ouegdajszaj orzeZ 
swoją żonę głośnym okr/.y.iie-n ..wsuwaj bandy- 
c i!“ . Zerwawszy się z łónk> Fonferkc ujrzał 
przez oszklone drzw i na werandzie nieznanego 
osobnika, do którego krzyknął „ręce do gury bo 
strzelam !" Ponieważ osobnik ten nie reagował 
r.a okrzyk, Fonferko oddał przez okno 4 strzały 
rewolwerowe, -zekomo na postrach, pottem w i­
dząc, że osbonłk ów  zbiegł, położył się spać. 'N a ­
stępnego dnia raino zauważ; ł Fonferko wspomni a 
nego osohnika z  prze&trzdloaą pitusią w  ogro­
dzie, *de dającego znaku życ„a. P rzy  zwłokach za- 
bitego nie znaleziono żadnych dokumentów oso­
bistych. Policja prowadzi energiczne dochodzenia 
w  tej sprawie.

M IESZKANIEC  „SINO SINO** a REK7T0V A N Y  
W  W A k Sż A W IE

W  W arszaw ie przy zbiegu ul. Mokotowskiej i 
Koszykowej gawędzili z sobą dwaj mężczyźni Je­
dnym z nich był Michał Lubarsui. ni"jednokrotnie 
notowany włamywacz. Drugi miał wygląd zgoła 
zagraniczny Odziany w  garnitur sportowy, w y-1 
golony na gładko z fajką w  zębach, robił w ra­
żenie turysty, przybyłego zza dalekich mórz. Za­
trzymany przez wywiadowcę „turysta ' zeznał, że 
nazywa się Berek Malkes, pochodź ze śmorge ii- 
W  wieku dziecięcym wyjechał z rodzicami do 
Stanów Zjednoczonych, gdzie przyłapany na w ła­
maniu do jakiegoś banku, poszedł na 10 lat ao 
iłynego więzienia „Siug Sing“ , następnie zaś jako 
niepożądany obcok. ajow iec był odwieziony do 
Gdyni. W  tych dniach przyłw ł do W arszawy. Oka­
zało się, że Malkes miał przy sobie cały kićnplet 
precyzyjnych narzędzi złodziejskich p-zywiezio- 
nych z Ameryki. Zatrzvmano go w areszcie

s tyn y  sir A rtu i W auchope p rzy ją ł delegację 
egzeku tyw y arabsk iej w  osobach Musa Karzim 
Pas.^a, A uni bey Abdu l H ad i, D żem al el H us- 
seim i, Jakno Faradża, M oganana-effend i t Ru 
tsa .e ffend i. R ozm ow a m ia ła  charakter in fo r­

m acyjny lecz ponieważ delegacja araoska p r °  
siła o spisanie protokołu z przebiegu konfe­
rencji, bodzie o niej ogłoszony krótki komu­
nikat.
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Niewiele ' gótlziń >Adźfieli ntó ' już .od’ O łw ili, 
•'kiedy po-. aw.uieli.it j przerwie spolykarpy ,się 
[Znów —  na trzecim/naszym. Zjezdzie. Te go- 
’ dżiny przędz jazdowe, godziny gorączkowej
piacy, przygotowań, wielkich i małych taosk 
nie zostawiają dużo czasu na rozmyślania i 
refleksje.
• Kiedy jednak w  chwili wieczornegd w y l - ’ 
chnienta skupimy się przez chwile, vtedy opa 
da nas zaduma i kaze nam, śpieszącym  
.wciąż naprzód, przystanąć i spojrzeć, wstecz —  
na dw a minione lata.

; D w a lata w  życiu organizacji to ćzas tak 
'długi —  jak może dwie godziny w życiu czło­
wieka: X le byw ają  godziny, które ważą cięż­
ko, l itóre dziecko zmieniają.'|_ w- młodzieńca, a 
młodzieńca w  dojrzałego człowieka. Organi­
zacja nasza jest dzieckiem miłości: dzieckiem  
poczętem w  miłości dla idei Odrodżenia -Ąc- 
dostwra i jak każde dziecko miłości m a w iel­
ką eiiefgję życiową i dużo zdrowego rozma­
chu. Czuwałyśmy troskliwie nad pierwszemi 
nieiMolnemi krokami |ego dziecięcia,, .radości* 
napełniał nas każdy .obiaw jego rosnącego 
życia, a troską i lękiem każda nieunikniona 
w  tym wieku choroba. Dw a gstatnie. lątą^zpa  

. czone żmudną praca codzienną, znaczone jps- 
nemi chwałami powadzenia i ^piemnemi, godzi 
nami tragirznycb strat, zawiódłv orgąmzącję 
naszą z okresu lat .dzjene.cyrh w  okres, m ło ­
dzieńczy.. okres burzy i • pedu. Prowadzi nas 
ten okres długa urwistą drogą w coraz nowe 
krainy/ otwiera ■ przed nami nieznane, nie- 
przeezuwane przedtem horyzonty; Cżasem 
Jdiierńy ta droga równym  żwawym  krokieni

'tóod ziemi ej pracy czasełn stajemy ’ bezradne" 
na cliwiłę pj-zęd wyrosłą nagle przeszkodą, 
którą trzebk w  ten lub inny sposób ominąć. 
Czasem, .zmęczone, odpoczywamy godzinkę, 
aby znów ztrjyarć się i w  dalszą iść wędrów­
kę. Zdarża się, że droga ustaje i trzeba ją to­
rować przez g szcz niechęci i przesądów —  
ale mamy, na szczęście, narzędzia dobrze w y ­
ostrzone zapałem i -w ia rą  i —  mamy odwagę 
budowania nowej drogi tam, gdzie jej dotąd 
nie było.

Mamy tę odwagę i silę —  Ło garstka, któ­
ra wybrała- się w drogę wciąż rośnie, bo w  
miarę jak  droga staje się uciążliwsza i trud­
niejsza cło zdobycia, przybywa nam rąk chęt­
nych do- pracy, serc chętnych do poświęceń. 
Świeża siła zastępuje zmęczoną towarzyszkę, 
no\ye życie zastępu je to, które zgasło 'P o  dro­
dze. Trzym a nas jedna moc, nrowadzł' jedna 
wola. W o la  dotarcia do celu. W iem y  dobrze, 
że cel nasz nie jest blrzki i że nie zdobędzie­
my go bez 'rodu Niejedna czeka nas jeszcze 
klęska i burza niejedna. upłynie jeszcze jasha 
i ciemna godzina. ..Trzeba się dobrze zaharnf- 
wać do da'szej drogi, wziąć z soba ścisły kom 
pas, ro?nmu ( i, jasne, światłe serdecznych 
uczuć. Jak ten kompas usprawnić, aby do­
brze i nieomylnie działał w dalekiej wędrów - 
co ■ •lieznan.reb drogach.- jak podtrzymać .i 
podsycać to świetlii. kometę na ciem nem nie­
bie -pyzysżlbści. aby nom świeciło • i wśkazy- 
wnjo drogę cło Ziemi Obiecanej —  o tern thó- 
wi< nad tem radzić łwdziemv jutro —  na nfć- 
szytn, Zjezdzie.' , Ć, S.

-oSrU

,111. Z ia z r i  I S l u d n - H J W t r o I  f l y # * * ; -  

sHich Iflcl PolsHi tZncb. 5 r i?sk
odbędzie się w  Krakowie wi niedzielę, dnia 6. 
'grudnia Lr. -w sali „Solidarność" (Zielona 10) 
z udziałem przewodniczącej fkmtrałr W iza  w  

W arszaw ie p. D r Salomei Lewitę oraz znanej 
działaczki W iz a . a zarazem delegatki jerozo­
limskiej Centrali K,. K. L. p Dr. Nad ji Stein 

2 Berlina. Program Zjazdu, jest następujący:

Początek o godz. 9 -tej r a n o :. .

1) Zagajenie ■■-•'■■■
2) Powitania
3) W ybór prezydjum  Zjazdu.
4) Sprawozdanie Centrali
5) Referat p. Reginy’ Zimmermanoowej p. t.

. Po l i ty czny  s‘jon izm  a, kobieta*
0) Sorawozdania grup prowinrjonaluycb.

Przerwa południowa. P ;  przerwie o godzinie 

2.30, posiedzenie Komitetu Centralnego.

'O  godzinie '3.30:

7)'1 Referat p. D r.'N ad ji Sttin z Berlina
8)  Referat p. Dr Sal. Lew i te z W arszaw y j>. 

tv ..Ideowe i psychologiczne podłoże naszego
■ ruchu odrodzeniowego".

9) Dyskusja generalna

10) Wnioski i interpelacje
11) Rezolucje.

W zy w a  się wszystkie grupy prowincjonal­
ne du jakbajliczniejszego wzięcia udziału w  
Zieżdzie i jaknaj>zvbsze zgłaszanie delegatek.

Zfednoczema hoiief żyomusklch
■\V ub'. po-módział/k odbyło się przy bardzo Iiózk 

i.-ym udziale członkiń Walne Zgromadzenie Zjed­
noczenia. Kobiet Żydowskich (W IZO ). Zebranie 
powiióła scrdecZułcmi słowami p. Dr. Stillerów-a, 
która w. przemówieniu swem uczciła pamięć p/ze4 
wcześnie zmarłej przewodniczącej niestrudzonej 1*; 
zasłużonej pracownicy Organizacji błp. Mali SQs»- 
kłodowej. Następnie sekretarka p Aptowa w wy", 
czćrpu-jącem sprawozd inki przedstawiła z e iijjy  
rym działalność Zjednoczenia Kobiór Żyopwskieły 
W ubiegłych d,vu lalach Działalność la wykazuje 
stałe liuję zwyżkową, i .obejmuje z dodatnim rożal-.. 
taterr coraz nówe dziedziny życia kobiet żydów-' 
skich naszej dzielnicy. Sprawozdanie spotkało się 
z . szczerem uznaniem, które spotęgowało się jesz­
cze po wysłuchaniu sprawozdania skarbniczki p. 
Tenzerowej, która wykazała, że przyjęty przez 
federację dla Zachodniej Małopolski i Śląska, fyua- 
żet dla Palestyny, wynoszący 600 t unio w salerlir. 
gów  (około 24,000 zł.) na dwa lata, zastał w zu­
pełności i bez reszty wypełniony i 'że federacja ta 
jest jedn:. z ,niebacznych w  Europie, która tak pun­
ktualnie ze swych zobowiązań się wywiązała. Na 
wniosek komisji rewizyjnej udzielono absoluto­
rium ustępującemu W ydziałow i, pocze.il p^zy itą- 
pipno do wyboru przewodniczącej i Wydziału.

Przez a* 1 amireję— wybralią .(została długoletnia 
sekretarka Organizacji p Mar,ta Apte przewoani- 
ęzącą Zjednoczenia Kobiet Żydowskich.

Następnie Walne Zgromadzenie dokonało .w y  
boru Wydziału, który na pitrwszeni swem posie­
dzeniu w  .poniedziałek, dn. 23 bm. uLonsłyciioWał 
się w następujący sposób:

Członkinie Egzekutywy: Wiceprzev^odnicząc*i
Elzą Silbersteinowa (referenka dla spraw kultu­
ralnych). Wiceprzewodnicząca:- Regina Zimmer* 
nienowa (referentka d li spraw organizacyjnych)'. 
Sekretarka: Marja Karmelowa Skarbniczka An­
na Tenzcro-wa. Gospodyni: Finklarowa. HoruwK
Izowa Róża (ref. dla spraw palestyńskich), 
Kolinowa. Gusta (referentka dla spraw mło­
dzieży), Leinluamowa (referentka dla im­
prez), Mahlerowa Rachela (reterentka dla pracy 
społecznej). Mifel-c-wowa (referentka dla Kereoi 
Kajcmel), Rostowa Nella, Dr StiUerowa Kciu-y 
ka (referentka dla spraw prowincji), Tignerowa1 
Anna.

Członkini Wydziału: Abelesofwa, Aleksandrowi- 
czown, Arztowa, Berkelhanimcrowa, B-ućhweitzo 
wa, Engełstcinowa, Fallokowa, Dr. Gottliebowa, 
Hublcro-wa Jąssemowa Fek. Jassemowa Ida. K a­
binowa Kanarkowa, Kwittnerowa, Karmelowa, 
Klangowa. Lehrhaftowa. Moniewska, Nov’omia- 
stowa, Prokeschowa, Rotnoiya, NussbaUniowa, 
St t y l i  go-w a. Sommerowa. Ter.zerowa Lusia, Ter- 
łcwa, W ahrhaftigowa Róża, W ahrtiaftigowa S., 
Wesnerowa. Weisso-wa. Zughaftowa, Zelmanowi- 
czowa. Ziinmctbaumówna, Żmigroaowa.

Komisja rew izyjna: przewodnicząca Randowa, 
członkinie Jassemowa Ida. Scha.rfowa.

Sąd polubowny: przewodnicząca Tignerowa An­
na, członkinie Horow ifzowa Róża Rostowa Nelli,

7amknięcie „Głosu Kobiety Żydowskiej".
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SOBOTA, 5 GRUDNIA.

Kraków  (.312,8) 11,10 Przegł prasy', 11.58 Sygiiał 
hejnał. 12,10 Gr trnof, .13,10 Kom. mucor. 1315 K o­
mun. gosp. 15,15 Wiadom. wojskowe dla wszyst­
kich, 15/15 D’ a żęglugi. lGJKj^Grai.npf. 16.20 Radjo- 
kroaika, 16/10 Gra mor 18.30 Pi/śni dla dzieci. 13,50 
Rozmaił, komun. .13,15 Giełda zboż, 10.30 ..Przegl 
pclit zagian. u-b j y l ‘ j — dr. Rejgula, 10-15 Jlźięn- 
t ik pras. 20 „Na widnok.i.c.j/i" 2015 l^j-.yelka O 
Straussa „N io b y : dyr W Blszyk; soliści.' — V in­
dora. kuli. Kraków ty “21 55 Feljet. FI. Talikowskie-j 
„Dzwony,", 22.10 Muz. .Chopina: wyk E. Lc\yieęui, 
22,40 Komun 23 Miii. Tan ' ”

Katowice (403,/) 11,40— 10/10 p. Kraków, 16,40 
p Kraków  16,40 Skrz ooczt. dzic/j,, 18.30—19-p. 
Kraków, 10,05 ,,0 łyżw iarstw ie", 19.20 „W  A fry ­
ce", 19,45—24 p. Kraków.

Lw ów  T>80,7) 11.40—15 25 p Krakó ,v. 15.25 ,,Cza 
sopism arlysfccz ie". 15.10 Din dzieci. 16—19.25 p. 
Kraków. 19̂ 25 ..Pogad. lekarska", 19.45 -23 p. K ra­
ków. 23 A ud liter, muz młodych 

Sztuttgard (,360.1F 16,20. ' 7.50 Muz 20,15 i 23 K a­
baret.

tzyjn (441.2f'13.35 Muz 21 Opera,
MGedfu fńl.0.t) 10.55.. Mu/. 20.15 Opera

TRANSM ISJA Z TORU K O LE I K R A K Ó W —MIE­
CHÓW.

Rozgłośnia krakowska jransmiluje dziś w sobo- I

   . _■ uBB
tę w  czasie od godz 8.40 do 9,30 przebieg urpety- 
siosci. związanych z zainaugurowaniem budowy 
kolei K raków —Miechów, wob c Ministra komuni­
kacji iriż Kiihna i przed/tawicieli władz. Przema­
wiać będzie m in. pi-ezydent miasta Belina- Pra- 
żmowski w imienia Krakowa, skąd wyszedł pro­
jekt budowy i gdzie m jżew szę znalazł poparcie.

c z f  r  a cie
J T F Y  D Z I E N N I K

Tym F. 7. p r t n i i Ę r . e r s t o r c D ' ,  stdizy nje w y r c w n a ?ą bez-
/w;oczr c u o s t r z y w a m y  ? '  f’nreir 17 b. m.- wysyłk-

rasteęT  nisoia.
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U  SPORTU

Kraków u wrót sezonu zimowego
Kilka zaledwie tygodni dzieli nas od zamknięcia 

sezonu letniego. Niedługo jeszcze ro iły  się bieżnie, 
boiska, pełne gwaru były pływalnie i  plaże, a już 
stoimy u progu sezonu zi nowego. Niedługa była 
przerwa w pracy sportowej, a już cizeka nas sezon 
v  iełkich imprez zimowych, Kraków  stanie wnet 
pod znakiem hokeja i lodu!

Przyznać należy, iż  hokej należy do tych gałęzi 
sportu, które najprędzej zdobyły sobie w  naszym 
grodzie „praw o obywatelstwa". Przyszedł do nas 
przed kilku laty, pojaw ił się tu i ówdzie, a już 
porwał za sobą dziesiątki młodzieży. Powstały 
drużyny, przyszli za nimi nieodstępni „kibice", a 
w reszc ie . pewnego dnia ujrżyliśmy na trybunach 
tysiące louzi, którą zostały porwane pięknem tego 
s(x>rtu Kraków  został dla hokeja zdobyty.

N iegorzej poszło z łyżw iarstwem  Nie mieliśmy 
wprawdzie kadr sprawnych łyżw iarzy, jedynie 
Makkabi zajmowała się propagandą sportu ły ­
żwiarskiego, a jednak gdy organizowano popisy ły ­
żwiarskie, z udziałem czołowych zawodników za­
granicznych, którzy w  świetle reflektorów wta­
jemniczali nas w  arkany łyżw iarstwa, przyszły 
z rów  tysięczne tłumy i  emocjonowały się każdo­
razowym ich występem.

Kraków, miasto o starych tradycjach sporto­
wych, wydał dziesiątki wietkicn sportowców, któ­
rzy nieraz reprezentówali państwo zagranicą, len 
Kraków  wykazał też swe zainteresowanie dla 
sportów zimowych, stwarzając temsanwm podsta­
w y pracy dla klubów.

reprezentacyjnym tereuiem i tu będą się odbywały 
największe imprezy

Największą atrakcją sezonu zimowego w Polsce Jest 
przyjazd mistrzyni świata w  leź<łzie figurowej na 
łodzie, Sonii Henie, która dziś i jutro startuje w Ka­

towicach. ,

Obecnie stoimy u progu sezonu zimowego. W ar­
to więc bliżej zapoznać się z horoskopami zbliża­
jącego się sezonu, warto się zastanowić nad tern 
„co czeka‘‘ rzesze krakowskich sportowców w 
ciągu najbliższych tygodni.

A  więc hokej Przedewszystkiem, i w  pierwszym 
rzędzie hokej, który znów będzie centralnym pun­
ktem zainteresowania. Jeśli chodzi o tereny jego 
rozwoju, to boisko „Makkabi" Pędzie znów jego

Pow yżej reprodukujemy karykatury znanych hoke­
istów niemiecklith Gustawa JapneckeNigo (na lewo) 
i Rudl Balia, stanowiących podporę zespołu B. S. G#, 
który gra dziś i jutro w Katowicach z teamem Potoki 

wizględnie reprezentacją Warszawy.

Jeśli chodzi o przegląd drużyn, to szeregi kra­
kowskiej A kiasy zmienia się w  tym roku prze* 
spodek W isły, a „awans" Krynickiego Tow arzy ­
stwa Hokejowego. Pierwsze skrzypce w  A  klasie 
będzie niechybnie grała Gracoyia, która ma dosko­
nałą drużynę zeszłoroczną, zasiloną jeszcze Piąt- 
kiewiczem z praskiego L. T. C. Nowikowem z Po- 

, lonji warszawskiej i Balcerem z  W isły. A  więc 
i zespół, który będiai,* chyba bezkonkurencyjny w 
• naszem mieście.

Dalej idą Makkabi i SokóI. Obie drużyny stoją 
mniejwięcęj na równym poziomie. Makkabi gra 
lepiej technicznie, Sokół nadrabia swe braki siłą 
fizyczną. Obie drużyny są jednak równymi kandy­
datami do tytułu wicemistrza. W reszcie K. T. H 
to „w ielka niewiadoma1'. Zeszłoroczna forma nie 
w róży mu wprawdzie długiego pobytu w  pierw­
szej klasie, niespodzianki w  sporcie są jednak 
na porządku dziennym. A więc czekajmy!

W  klasie B, naskutek zawieszania działalności 
przez sekcję W isły, pozostaną znów ,,odwieczal‘‘ 
rywale, Legja i Wawel, którzy walozyc będą o ą- 
wans. W ięcej szans ma niechybnie L eg  ja, która w 
tym roku powinna zdobyć mistrzostwo B klasy. 
Ty le  o  hokeju.

STRASZAK BRPyi HIHC
oryginalny niepodrubiouy, we 
dług rysunku, cal 6 mm strze­
lający z raboi meta)ow\ch bez 
zezwól, i ollc — Cena Zł 8 95. 
Wielostizatowy Zł 13‘85 50 szt 
nabof mosiężnych proch Zł 2'—

„ F A B I C A L "  —  W A R S Z A W A
Plac Napoleona. — Skrzynka pocztowa 5. N. W.

W razie niespodobania ś:ę zwracamy pieniądze. — Za 
koszta przesyłki płaci kupujący. 1312

PROSZEK OD BOLUjm W YIPW  OOROSiYCH

K O W Ą L S K I N A
N A J S IL N IE J S Z E  A u ,

im Ś iB Ó L E  GŁOWY
Fabryka Chemiczno-Farmaceutyczna 

..AP.KQWALSKI"warszawa

Zakopane! Hotel Pensjonat , , i r z y  
R ó ż  e" Jelef. 279.

Ninicjszem mam zaszczyt zawiadomić P. T., iż 
dnia i-go  grudnia przeprowadziłem się z willi „Gra­
nit ' do pensjonatu ...Trzy Róże". Urządzony z peł­
nym komfortem, jak: centralne ogrzewanie, z.imie 
i CiCpła woda bieżąca w pokojach, werandy, tarasy. 
Kuchnia smaczna i obfita. Ceny niskie.
Polecam się łaskawym wzglgędom E. Stamberger

4 ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲

B U  F E T
zaopatrzony w zimne i gorące  

zakąski oraz znane z dobroci s a ł a t k i  
akoteż piw o okocimskie i pilźnieńskh, 

wódki, likiery i koniaki poleca:

WolcEech Olszewski
Kraków, M ały Rynek róg ul. Szpitalnej

^awiadamia^^
I  i i  SLIFIERNIA |

I „PRECYZJA" I
• I została przeniesiona I
_  z dniem 5 X II. br. z ul. Rab. Meiselsa S 5

■ pl. Ułolnica 13 ■
■  lokal frontowy M

Łyżwiarstwo lo wyłącznie i jedynie program 
Makkabi Tutaj wiemy już o wielkich ogóLo- pol­
skich zawodach w jeździe figurowej, które odbędą 
się w połowie lutego. Prócz tego urządza Makka­
bi kilka wielkich popisów z udziałem czołowych 
zawodników zagranicznych, z których pierwszy 
odbędzie się już z końcem grudnia

Jak widać, nie braknie imprez w  ciągu zimy. 
Kraków będzie miał dość emocyj sportowych, by­
le tylko miał dość... mrozu i lodu. (rg).

* * »

SEKCJA HOKEJOW A Żtws M A K K A B I rozpo­
czyna z dniem 7 bu. prowadzenie legularnych 
tie/iinigów na włacsuem boisku Treningi będą się 
odbywały w  grupie I dla graczy pierwszych diru 
żytu, oraz w  grupie JI dla początkujących hokji- 
slów Udział mogą brać tylko zawodnicy mający, 
legitymacje sekcji hokejowej. Wpisy do aękcjji 
przyjmuje się codutienmle w  godz. 7-—9 wlecz na 
lorze. Kierownictwo Sekcji wzywa graczy I i I i  
drużyny do stawienia się na forte w niedzielę 0. 
bm. o goda. 8*30 rano na mecz—trening *  drużyną 
Legji.

Roimaifoici sportowe
DRUŻYNA PIŁKARSKA MAKKABl KRAKOW­

SKIEJ będsie wzmocniona o kilku graczy. Narazte 
pozyskano już Aitorgwta, rezerwowego bramkanza 
Gracovil, Bab arna obrońcę Hakoachu łódzkiego i El­
snera, pomocnika Jutrzenki krakowskiej.

MAKKABl I GWIAZDA Z W ARSZAW Y wezmą 
po raz pierwszy wdizlal w mistrzostwach hokeja lo­
dowego stolicy, zorganizowawszy zespoły hokejowe.

WOLF, gracz toluibu „Hagwurah" z Grodziska, o- 
skąriony 1 Zasądzony sądownie za. złamanie nogi 
na meczu graczowi Weinbergow. z Kraftoi, żostal na 
rozprawie apelacyjnej w Warszawie po referatach 
rzeczoznawców PZPN-u mira Jacbecla i Przewor­
skiego, uniewinniony.

BOKSERZY HASMONEI LWOWSKIEJ poprawia­
ją 'się corsa bardzie! i odgrywają w akr egu lwow- 
aiciim dominującą role. Sekcja bokserska Hasmonei 
jest barOŁO ruchliwa i organizuje wiele imprez, co 
jest podstawą rozwoju.

SPORT BOKSERSKI robi wśród żydowskich klu­
bów w  Fotoce wteJfele postępy. Za przykładem Mant- 
kajjuti warszawskiej kroczy Hasmoneą lwowska, — 
ŻTGS w Częstochowie, ŹASS w Warszawie. Mak- 
kabi we WUmlu i Łodzi, a ‘ostatnio energicznie za- 
braa się od boksu także Makkabi krakowska. Roku­
je to nadzieje, ze żydowscy bokserzy w Potoce do­
równają zamediługo swym braciom z Baraochby 
berl'ńskicj j Makkabi wiedeńskiej, oraz z czasem li­
cznym sławnym żydowskim bokserom rrj.stirzowsk'T! 
Anglii, Franci i Ajneryki.

GARBARZ, ANDERS 1 BIRENZWEIG spisali się 
bandso dzielnie na meczu bokserskim Łódź—Warsza 
wa. Wedle zgodnej opinii prasy i fachowców zostali 
Anders i Błrertzweig skrzywdzeni, gdyż nie zasłużyli 
na klęskę, a walka Garbarza z Chmielewskim, który 
dopiero niedawno pokonał Majehrzyoklego, należą 
b. do najpiękniejszych walk- Tak wiec pięś.iarze 
Makkabi warszawskiej nie przynieśli wstydu spoi- 
towi żydowskiemu, mimo ujemnych orzeczeń Gry

SZEŚCIODNIOWKA W  STUTTGARCIE przynio­
sła zwycięstwo parze Rausch—Httrtgegn.

RAN zrehabilitował się natychmiast po ktę&ce z 
Tortudsenam, zwyciężając w N «w  Jorku byłego mi­
strza bokserskiego świata Louis Kid Kaptan a klasy­
cznym ki took-outem już w pierwszej nut dzie. Jest to 
olbrzymi sukces polskiego boksera, otwiera.ący mu 
drogę do kandydowania o tytuł mistrza świata wagi 
półśredniej. bowiem Kapłan uchodzi za najlepszego 
technika i taktyka doby obecnej. ,

ROBINSON, styrany bramkarz aragijr&tok; klubu 
Derby Ceunty, który, przed blisko 40-Łu laty. wyna­
lazł system obrony bramkarskle], zwany „rzblnso- 
nadą" od jogo nazwiska, zmarł onegda) w Anglii.

PROBLEM  FINANSOW Y OLIJVlPJADY I obawa
przed fiaskiem jest wielką troską Ameryki. Chcąc u- 
rraożliwić krajom europejskim sfinansowanie ekspe- 
dycyj olimpijskich proponuje Ameryka wielki mityng 
przed — i po-ołirnpijski w Chicago I New Jorku z u- 
dzialem wszystkich uczstników Olimpiady, dochód 
zaś rozdzielony zostałby między uczestniczące pań­
stwa. — Tafcsamo Europa szuka pokrycia. I lak pro 
lektu.e się wielb! mityng przedolimpijski w Paryżu 
dla eliminacji reprezentacji Europy na mecz z USA 
w Ameryce. Wentyluje się naiwet skład Europy, w 
którym z polskich lekkoatletów wymienia się jedy­
nie Kusoclńskiego na 5 kim.

5fiO.GOv DOLARÓW' mają wynosić koszta budowy 
stadionu lodowego w Lake Placid z torem hokejo­
wym, lyiwarskłm, saneczkowym, skocznią narciar­
ską, trybunami etc.
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W schód  

słońca 

7  m. 25

5
Sobota 

25 K islew  5692

Zachód  

słońca 

15 m. 28

hln . MariHkGiic w Krakm"ie
W czoraj rano o g. 5'30 >.ajęcha'i na krakowski 

dworzec kolejowy pociąg, wiozący p. ministra 
spraw zagranicznych królestwa Jugosławji Ma- 
rinnovica z jego mdłżonką. Dostojnym gościom to 
Warzyszyi w p o d ió w  p. minister spraw zagra-ni- 

■;canych Zaleskj z małżonką, minister pełnomocny 
Jiuigoslawijii w  Warszawie Branko Lazarevk- z gro 
.nom urzędników, polski minister pcłnonoeny w 
B iałogr odzie p. S< hwarzbnig- Giinther, oraz rad­
ca MSZ z protokołu dyplomatycznego p. Sośnic­
ka. Oficjalne powitanie dostojnych gości odbyło 
się o godz. 10 w  salonie recesy jnym  na dworcu 
Kołetjowyjn. P. wiejtwcda Kwaśniewski powtiitał 

'Obu ministrów, wręczając pani Maninkovic w ią ­
zankę kwiat ów  Z dworca udali się goście auteir. 
do hotelu Grand, gdzie powitał ich prezydent mia­
sta p. Belina Pra/mowsid z niaitonKą, wręczając 
wiązankę kw iatów  jf. ministrów ej Zaleskiej'. 
2 hotelu udali się goście na zwiedzenie W awel i, 

‘kościoła na Skałce i św. Katarzyny, Biibljoteki 
;Jagiellońskiej i kościoła Marjackiego. Po  śnii- 
,daniu, spożyiem w  hotelu Grand udano się na zw ie 
'dzende kopalń wielickich, poczom o  g. 17-tej go­
licie podejmowani byli w apartamentach p P a ­
sławskiego przy ul. Potockiego herbatką. P o  spo­
życiu w  ścięłam gronie kolacji, udali się goście 
Ina dworzec, gdzie o  g. 27-giej pożegnał ich p. w j-  
jewoda dr. Kwaśniewski i p. prezydent miasta 
'Bcłina- Prnżmowski. O g. 1‘30 goście odjechali 
.pociągiem w  stronę granicy, udając się w  dfogę 
powrotną do kraju.

Przed W ystaw ; ZiEiiii 
Hrakewtklel

. Myśl urządiztnia w Krakowie W ystawy Rolniczo. 
'Przemysłowej v. r. 1932 przybrała nareszcie zupeł­
n ie . realne Ksęiany, Prace komitetu organizacyjnego 
Prowadzone pod przewodnictwem p. wicewojewody 
.Bileika doprowadziły uo ustalenia planu crgamizacyj 
11 eg o wystawy, do nakreślenia -ram budżetowych 
'Praż do opracowania szkiców terenowych wystawy. 
Po  szeregu posiedzeń Komisyjnych i po I. Wainem 
1 ze.bramin, na którem wybrano komisję matkę, która 
,miała usialić listę Prezydium honorowego Wysta­
ny, Wydziału Honorowego i Astę zarządu, zwołano 
onogdaj walne zebranie Tuw. W yslawy Roln. Prizęih. 
i Ziemi Krakowskiej Na zebranie to przybyli liczni 
teprezentinci wszystkich sfer społecznych, a więc 
brzedistawiciele przemysiliui, wielkiej i średniej wła- 
!&ności ziemskiej, reprezentanci nauki, sztuki, spół­
dzielni, banków, rzemiosła, dalej przedstawiciele ku- 
■biectwa i przemysłu ludowego. Pozatem .imieniem 
.miasta przybył wiceprezydent Ostrowski, prezes 
!Izby Przemysłowo-Handlowaj Epstein, prezesi 2w. 
i Ziemian i Zw. Przemysłowców, przedstawiciel W oj­
skowości, Rektor Akademii Górniczej, Akademii 
'Sztuk Pięknych itd.

Zebranych powita? w gorących słowach p. wice-. 
Wojewoda Bilek, który wskazał na korzyści, jakie 
Wystawa może i musi przynieść dla Krakowa i Zie 
P*' krakowskiej. P o  wysłuchaniu wywodów poszczę 
Solnych referentów Walne Zebranie jednogłośnie 
bmyjęJo propozycję Komisji: matki i wszystkie inne 
?Moszoii<3 wnioski.'
M wyniku głosowania jednogłośnie wybrano pre 

■i?vdjuim honorowe, Wydział Honorowy , Zarząd W y 
stawy.

Pomnożenie pociągów pospiesznycL 
Wa rszav:a-Kry nica- Jakopane

W  bieżącym sezonie zimowym zostaną urucho- 
9 ione pociągi pospieszne nr. 3/4 ; 6103 6101 mię- 
*ky W arszawą— Krynicą— Zakopanem. Rozkład 
tych pociągów będzie się >rz“ dstaw hł następu­
jąco:

Codziennie odchodzić. będą z W arszaw y od so­
boty 19 bm. do czwartku 24 bm., zaś z Zakopanego 
■* Krynicy od niedzieli 2D bm. do czwartku 24 bm. i 
^®ifej z W arszaw y ud soboty 26 hm. do soboty 9. 
ałyoznia, zaś z Zakopanego i Krynicy od soboty 
^9 bm. do niedzieli 10 stycznia.

Następnie w  styczniu i lutym kursować będą te 
i ociąg. codziennie od sebuty 23 stycznia do *obo

i ly 6 ; lutego z W arszawy i od niedzieli 24 stocznia 
j do niedzieli 7 lutego z Zakopanego i Krynicy. Kur­

sy jcdnorazowę-nailąpią .w sobole 10 stycznia z 
; W arszawy, a w niździęle 17 stycznia z Zakopane­

go i Krynicy oraz w soboty 5 *  20, 27 lutego, z 
W arszawy zaś w niedzielę 14, 21, 28 lutego z Za­
kopanego i Krynicy.

Odjazd se-zo.iowy.h pociągów y. W arszawy na­
stąpi c go-cK 21.05, przyjazd do Krynicy o godz 
9,06, a do Zakopanego o g o d 8,13 Odjazd z Za­
kopanego o godz 2R05, z Krynicy o godz. 20,50, a 
przyjazd do W arszawy o godz. 9.30

Między Chabówką i Rabką uru.•honuoiie będą w  
sezonie zimowym specjalnie pociągi pospit-szae, 
skomunikowane tak z pociągami sezonowemu, jak 
i z normalnymi pociągami pospiesznemi miiędizy 
W arszawą a Zakopanem.

S k ła d k i u b e ^ d ie c z e n io ^ £  
w  K asie  Chorych
n i e  d l e g n ą  zH if< in i9

Jak się dowiadujemy, przeprowadzone obecnie 
sc ul cnie i reorganizacja Kas Chorych na terenie 
całego kraju nię pociągną za sobą zmiany w w y­
sokości składek ubezpieczeniowych w  Kasach.

Skajta i system obliczania tych składeit są w  po­
szczególnych Kasach 'różnorodne. P rzy  połądzeniki 
szeregu Kas w  Kasy Okręgowe, składki ubazpie 
czeniowe poszczególnych Kas zostaną jednak w  
dalszym ciągu zachowane, albowiem r jednostaj- 
rienie ich napotyka narazie na duże trudności te­
chniczne.

Ustalenie jednakowego' wymiaru składek we 
wszystkich Kasach, spodziewane jest dopiero pod 
koniec roku przyszłego.

Znowu próba wymuszenia 
5000 Z ł

Niedawno pisaliśmy o aferze wymuszeniowej pew 
negp kupca krakowskiego, który otrzymał list z po­
gróżkami, o iJeby n ie 'złożył pod cmenta.nzcm rako­
wickim większej kwoty pieniężnej.

Onegdaj zaszedł w  Krakowie drugi wypadek wy 
muszenia, który niniejszem przytaczamy: Prof. K. 
zam. w Krakowie otrzymał anonimowy list następu 
jąćej treści: „Dnia 3 grudnia br. jawić się osobiście 
pod HI. Mostem, ale punktualnie o godzinie 9 w ;e. 
czór —e- i przynieść w kopercie 5.000 zł., W tern ma 
być 10 srebrnych s-ci o złotówek. Pieniądze te nale- ' 
ży wręczyć chłopcu ubranemu w szary płaszcz i sza 
:ą  maciejówkę, który s.ię zgłosi ii stanie. Gdy to tale 
będzie uczynione czeKa Pana Śmierć. Prof. K. o 
powyższem zawiadomił Wydział Śledczy.

Dnia 3 bm. zostali wj^łani wywiadowcy policji 
celem zaobserwowania miejsca, gdzie m'ał zjawić 
się chłopak. Jeden , z wywiadowców ueiharakteryzo- 
wał się, ubierając podobne futro i kapelusz, .akie no 
sił prof, K. i stanął w oznaczonym miejscu.

Rzeczywiście około godz. 9 wieez, zauważył je­
den z wywiadowców chłopca, podobnego do opisa­
nego w liście', który kilka razy przeszedł po mo­
ście, oglądając się, czy go ktoś nie obserwuje, a na­
stępnie zeszedł po schodach pod most, Tutaj przystą 
pi? do czekającego tamże ucharakteryzow mego w y ­
wiadowcy z zapytaniem,: Czy pan prof. K.? Gdy o- 
trzymal przytakującą odpowiedź, zapytał czy są pie 
mądze. Wywiadowca wręczył mu wówczas kope-łę 
zawierająca wycinki z gazet OTaiz stare rosyjskie 
5-cio ruhlówki. Chiłopak Ażią ł kopertę do ręki, po­
trząsnął ją, chcąc stwierdzić, czy zawiera srebrne 
monety, poczem rzucił się w  bok 1 usiłował zbiec. 
W  tej chwili zjawił sjje jednak drugi wywiadowca, 
który przytrzymał go.

Po doprowadzeniu do Wydziału Śledczego okaza 
ło się, iż jest to Jan Zakrocki (łat 17), bez zajęcia, 
zam. przy ul. Zielnej 68. Próba pisma tfzięćeKO oó 
Zakrockiego wykazata, iż jest autorem' listu. Wymu 
szenie zai.nseenizował prawdopodobnie sam, bez 
wspólników.

 o§o-----

— DZIŚ NOCNY D YŻU R  A P T E K : Rynek 22,
ul. Florjańska 15, Karmelicka 23, Aleja 29 L isto­
pada 5, ul. D M la  76, i Kalwa.ryjska 27

— AKAD EM  JA  KU  CZCI ŚP. PREM. A L E K ­
SANDRA SKRZYŃSKIEGO Jutro w  niedzielę u- 
rządza Akademicki Związek Pacyfistów  w Auli 
U. J. (Coli N o v ) uroczystą Akadunję poświęco­
ną pamięci b. premjera i ministra spraw zagrań 
Aleksandra Skrzyńskiego Na program Akadeimji 
złoż^ się przemówienie p. Rektora dra Stanisła­
wa Estreichera, mgra Witolda Wodegisn prezesa 
Akad. Federacji Przyj. L ig i Narodów w Polsce 
p. Janiny Boguckiej (Skrzyński a Liga Narodóiw), 
dra Wojciecha Natansona (Skrzyński jako mini­
ster spraw zafiiran Rzpltej Polsk iej) i J. Gór­
skiego. Część artystyczna wypełnią recytacje o. 
Janiny Rzepińskiej, która wypowie piękry w iersz 
J. K. Iłłakowiczówtaei pt ,Z m a r ły W s t ę p  w ol­
ny

Ś r o a e k  t a k  — s p ł  l i a i e  u ś m i e -  . 
r r a j ą c y  b ó l e ,  j e s t  t o  p r z e d -

^  m i o t e m  p o ó r a b i a n i a .  D l a -
t e g o  t e i  p n y  b ó l u  . g ł o w y  i  

S *  R \  z ę b ó w ,  p r r e z i ę b i e o i u ,  r e u m i -
t y j m i e .  n » l e t y  p r z y j m o w a ć  
t y l k o  t a b l e t k i  k t ó r e  j a k  j  
o p a k o w a n i e  o p a t r z o n e  s ą  

z n a k i e m  B A Y E R  .

ISTMIFJE T\  t-KO JED NA ASP1RJNA1

Dr Taneusz Eiiikiewicz
Leczenie psy choanalizą

ordynuje od godz, 3 i 5  2144*
w  „Dom u Z d row ia41 D ra  W oyciechowskiego  
K raków ,a l Siem iradzkiego 1 (rógŁobzuw sk ie j) 
Ttil. Nr. 106-09. Pry w. Nr. 100-68

— ZEB RAN IE  W  S PR A W IE  SPISU LUDNO 
ŚCI. Dziś w soboię o godz.. 5-toj popoiudńiu odbę 
dzie się w sali kupieckiej w  M-igistracie (główny 
gmach, I I  p )  zebranie informacyjne w sprawie 

'powszechnego spisu ludności dla właścicieli re- 
alnośai.

—  FRZYM US WOBEC W LAŚC IG  EIDI R E A L ­
NOŚCI. Prezydjiuim komitetu dla spraw bezrobo­
cia, ze względu na to, że ooln owolrtp rbióraa mię­
dzy właścicieJami roalnuści nie daje. praw ie ża­
dnego rezuli,a;tu(, fiostatnowidio przieilożyć Magli- 
stra„owi m. Krakowa wnioso': na przymusów** o- 
[Oodatikowanib na cele w a ld  z bo^ióbocdem ze­
garów  elektrycznych do klatek schodowych, wZgM 
dnie wodomieirzy. Prezydjium miasta uftosaukowa 
ło sie życzliw ie do powyższego wniosku,.

—  Z A K A Z A N Y  H A N D E L ASTON A T.ŚJKI. Miej 
ski Komitet, do spraw bezrobocia koimudikuje, że 
bezrobotni, którzy będą hariunować ? asygnatami 
na deputaty i obiady, lub spieniężać otrzymane 
artykuły żywmośoi, pozbawieni będs, dal zej po­
mocy doraźnej pr/iez wykreślenie ich z rejesrira.

—  P R Z E P IS Y  O P R A fłY  M i ODOCIANYOF 1 
KOBIET. Inspesk orat pracy w  Krakowie przypo­
mina właścicielom zakładów praeuiysłowyCj, hau 
diLowydi itd , by ściśle stosowali sdę do rzer^jsów 
ustawy o czasie pracy i  ustawy o pracy kobiet 
i  młodocianych, gdyż z  dkiiefn 25 listopada br. We* 
sMy w  życie ustawy z dnia 7 listopada 1981 r. na 
podstawie których karanie za r-zeka uczenia paw* 
o isów  ustawy o czasie ^racy i ustawy o  pitnuy 
kobiet i mk dooianyi h, przekazane zosiało nuspe—- 
torom pracy, p^zyczem winni przekroczenia prze­
pisów tych ustaw karani będą za pierwszymi ra­
zem grzywną od zł 200—6.000, łub aresztear do 
3-ch miesięcy, w  razde zaś p  iwtórzemia przekro­
czenia wyłącznie aresztem na czas od 2 tyigodni 
do 3-ch miesięcy.

Dalszy ciąg kroniki na stronie 15-tei.

D Y W A N Y ,  C E R A T Y ?  LTNOr EUN  
A . N U S S B  AUM . D IE T L A  45.

 L§U------

ABOFIUIC.E w Blkilfofece bKerackls)
W M A K Ó W . S T B  A D O M  19.

—  O P T IM A  S. A. Kraków, poleci? do piecze­
nia pół-kilowe - bioki z  czekolady twardej de­
serowej. 2lS6rh

— DUŻY KAWAŁEK, M Y lłŁA  TOALETOWEGO
ZA 65 OR; Dziś każdy nioże tanio kwipić dobre my­
dło toaletowe „Schioht-Uroiyersa)".' To  nowe, dosko­
nałe mydło, znanej fabryki Scbioht-Lever S, A., o- 
znacza się pierwszorzedr.ą jakością oraz niską ‘-eną.

1951

— KURŚ GIMNASTYCZNY DLA DZIECI. Stowa­
rzyszenie „W IZ O " w  Krakow ie urządza w sali Glm 
na stycznej Gimn. żyd Bizozow  a 5, „Kurs Gim­
nastyczny" dla dzieci w wieku od 3—7 lat dwa razy 
w  tygodniu, t. j. w poniedziaki i środy od ffodiz. 5— 
6- teł; Opłata za kurs, który rozpocznie się dnia 9-go 
grudnia b. r., wynosi zł. 6 miesięcznic. Gimnastyka 
prowadzuna będzie według naj ,nowszego systemu 
Ttalina, polegającego na t. zw. opowieściach rucho­
wych, które łącza gimnastykę z zabawą W-pisy od­
bywać się będą w lokalu „W IZA ", Kraków, Rynel 
gł 29, ł. piętro, od godz. 3— 6-te.i. 2096x

w i m  po  zniżonych cenach poleca

hurlo\ .n ię  *' detajlicznie

A. Mlrtsch B a a n B a B B B s a B u m i B S



Stor.-14. „N O W Y  D Z IE N N IK " n iedziela 6. 12. 1931 Nr- 327

Interpelacje palestyńskie w Izbie gmin
Londyn. 4. 12. ŹAT- Na wczorajszem posie­

dzeniu Izby Gmin an t ysjo n istyczny poseł
Smithers (konserwatysta) zaintenpelował mini 
su a  koionji sir Filipa Cunliffe Lister, cizy pra­
wda. jest. że Norman Bentwieh został usunięty 
ze swego stanowiska dlatego, że „utrzymy­
w a ł on zbyt bliskie stosunki z w yw rotow ą pro­
pagandą rządu sowieckiego!!). Minister kolonii 
natychmiast zaprzeczył temu twierdzeniu, o- 
świadczając, że nigdzie nie wysuwano podobne 
go przypuszczenia. Na inne .pytanie minister 
stwierdza, że rząd nie rozpatruje kwcstji pono 
wnego wezwania Benwicha da służby pań­
stwowej.

Na tern samem posiedzeniu zwrócono się do 
rządu z zapytaniem w  sprawie pożyczki 2 I

pół miliona fantów, zapowiedzianej w  swoim  
■czasie. Minister potwierdził odpowiedź, która 
była dana na podobne zapytanie w  dniu 23-cim 
października p<-ez ówczenego ministra Tho­
masa. Thomas w ówczas oświadczył, że w  
chwili obecnej kwestja pożyczki jest nieaktual 
na.

Pułkownik W eb v?.wood zapytuje, czy przy  
ipodejmowaniu jakichkolwiek kroków w  spra­
w ie pożyczki rząd uprzednio zasięgnie opinję 
parlamentu. Inny poseł zwrócił się z zapyta­
niem, czy przy opracowaniu rozwoju Palesty­
ny rząd weźm ie pod uwagę list MacDonalda do 
Weizmanna. Na oba pytania minister Lister od­
powiada twierdząco.

Operetka s^giersko-jeprnska
Drugi syn cesarza japońskiego miał zasiaść na tronie

węgierskim
Budapeszt 4. 12. P A T . Bardzo ciekawe szcze 

góły o .tern, w  jaki sposób został wykryty pucz 
radykalno-praw icowy na Węgrzech, przynosi 
dziś „Ujszag". Pism o to podaje, że upatrzony 
przez zamachowców na przyszłego ministra 
. spraw  zagranicznychcechmistrz Tolh, baw ił 
przed dwom a miesiącami we W iedniu, gdzie 
złożył wizytę w  poselstwie japońskim  jako 
przedstawiciel związku Turańskiego. Totli oś­
w iadczył posłowi japońskiemu, że na W ę ­
grzech w  najbliższym czasie nastąpi zasadni­
czy przewrót polityczny i że nowy rząd węgier 
ski będzie zamierzał zaproponować tron wę­

gierski drugiemu synowi cesarza japońskiego, 
przyczem inform ował się, jak  w  danym w y ­
padku Japonja zastosowałaby się do tej pro­
pozycji. Poselstwo japońskie odniosło się do 
tej wizyty z zastrzeżeniem i zwróciło się z za­
pytaniem do poselstwa węgierskiego we W ie -  
Idniu, gdzie udzielono posłowi japońskiemu 

wyczerpujących wyjaśnień. Oczywiście posel­
stwo węgierskie nie omieszkało ze swej stronjT 
zawiadomić węgierskie ministerstwo spraw  za 
granicznych całej tej sprawie, co spowodowa 
ło wszczęcie śledztwa, które ostatecznie dopro 
wadziło do wykrycia całej afery zamachowej.

R E : K A R M E L K I

.DMO/E 
m iO v t
'iMIETAN- 
K O V E C '

CUKIERKI 
PUSZKACH

G d y  suche gardło lub podniebienie 

Kup K anołd’a karmelki na zwilżenie.

Katastrofa okrętowa

Wyrok uwalnćafący 
wprocesie przemyskim

(Telefonem  od naszego koresponden*a)

Przem yśl 4. 12. (Tan) Dziś jakońozyła się 
.przed trybunałem Sądu przysięgłych sensa­
cyjna rozprawa przeciwko An|ie Fijałkowskiej 
oskarżonej o mężobójstwo (zob. rubr- ,Z  sali 
sądowej" na str- 7 —  Red.).
: ,przed sadem przewinął się cały  szereg świad 
ków. którzy zgodnie potwierdzili tłumaczenie 
się oskarżonej. W szyscy  przedstawi osobę za­
mordowanego przez Fijałkowską męża jako 
brutala, który katował i gnębił żonę. Ukorono­
waniem tych zeznań było odczytanie karty 
karnej denata, z której wynika, że spędził on 
większą część życia w  więzieniu.

Trybunał postawił sędziom przysięgłym py 
tanie w  kierunku zbrodni morderstwa oraz w  
kierunku zbrodni zabójstwar, nadto dodatkowe 
pytanie w  kierunku działania w  afekcie. Sę­
dziowie przysięgli po bardzo krótkiej naradzie 
potwierdzili 10 głosami pytanie w  kierunku 

zbrodni morderstwa, zarazem jednak 11 glosa 
m i zatwierdzili pytanie w  kierunku działania 
w  następstwie afektu.

N a  podstawie tego werdyktu trybunał w y ­
dał wyrok uwalniający Fijałkowską od w iny  
i Itary.

W Paryżu nic nowego
Paryż 4. 12. PA T . Dzień wczorajszy nie przy 

niósł nic nowego w  obradach Rady Ligi N a ­
rodów, gdyż Japonja pozostaje nieprzejedna­
na co do ustaleni.'! datv ewakuacji oraz co do 
działania przeciw bandytom, które chcą prze­
prowadzić nawet w  strefie neutrellnej, poza 
kontrolą obserwatorów L igi Narodów. T ru ­
dno jest przypuścić, by Japonja zmienił? swe 
stanowisko. W obec tego uwaga skoncentrowa 
na jest na Tokio, skąd oczekuje się wiadomoś 
ci. Również Chiny nie zaw iad jm ily  dotych­
czas, iż spełniły przyjęte zobowiązania tej o- 
kolicy, co do której zostało złożone przyrze­
czenie ze strony Japońrji.

Berlin. 4. 12. ŻAT- Profesor Einstein w  to­
warzystw ie małżonki udał się na 10-tygoddnio 
w y  pobyt do Stanów Zjednoczonych.

; Posiedzenie rady ministrów
W arszaw a 4. 12. P A T . W  piątek dnia- 4 bm. 

odbyło się pod przewodnictwem p. premjera 
Aleksandra Prystora posiedzenie rady m ini­
strów. N a  posiedzeniu tem Pada m inistrów za 
twierdziła zamknięcie rachunkć pańsw w a za 
rok budżetowy 1929-30.

„Na wierność faszyzmowi"
Rzym 4. 12. (R ) W e  Włoszech opracowano  

nową formułę przysięgi dla urzędników i fun  
kcjonarjuszy państwowych. W ed le  nowej f&» 
m uły funkcjonarjusze państwowi będą składa 
li przysięgę na wierność „królowi, jego następ 
com i ustrojowi faszystowskiemu".

Spadek szylinga ożywił ruch 
turystyczny

■Wiedeń, 4. 12 P A T . „N. F. Presse“ wywodzi, że 
niskie notowanie szylinga zagranicą, a szczegól­
nie w  Niemczech i Szwajcarji ożyw iło  nadzwy­
czajnie zim owy ruch turystyczny w  auslrjackich 
krajach alpejskich. Ruch ten jest o w iele większy 
niż roku zeszłego. Jak wiadomo, w  lecie uh. ro ­
ku ruch turystyczny w  Austrji znacznie osłabi 
z powodu zaprowadzenia w  Niemczech taksy w y­
jazdowej.

• *  •

Wiedeń, 4. 12 PAT. Od dzisiaj rana pada we 
Wiedniu i krajach alpejskich obfity śrieg. Ruch 
tram wajowy we Wiedniu ustawał kilkakrotnie Po 
ciągi nadchodzą z opóźnieniem. Prognoza meteo­
rologiczna na jutro zapowiada ciepłe w iatry za­
chodnie i odwilż.

Burzliwe starcie Vaugoin-Bauer 
w parlamencie austriackim

Wiedeń, 4. 12 PA T . Rada Narodowa uchwalili 
na dzisiejszem posiedzeniu jednomyślnie zniesie­
nie umowy, zawartej z b dyrektorem kolei austrjn 
ckicli Strafellą i innymi funkcjonariuszami. Przy­
lej sposobności przyszło do gwałtownej sceny 
między ministrem spraw wojskowych Vaugoine.n 
a posłem socjalistycznym Bauerem

T O W A R Z Y S T W O  U B E Z P IE C Z E Ń  NA  Ż Y  
CIE. W  czasie c-d dnia 1 stycznia dc końca 
października i931 wystawiono 108.839 nowych 
polis na łączny kapitał 60 m iljonów  dolarów.

P rzy  wjeździe do portu w  Hamburgu zderzyły się 
dwa okręty angielskie. Pow yżej w idzimy parowiec 

„Ruer Ribbile" bezpośrednio po katastrofie

Ceremoniał pochowanfa spopielonych 
w Kremsmatorjum zwłok Zyddw

Praga. (ŻAT) Jak już donieśliśmy, gruipa Żydów 
'ortodoksyjnych w  Brnie zgłoś,iła protest przeciwko 
miejscowemu nadrabinowd dr. L evy ‘©mu» który brał 
udział w nabożeństwie, odprawi on,em w kremato­
rium przy spopielaniu zwłok zmarłego niedawno 
pewnego żydowskiego właściciela dóbr. Na skutek 
pirotes-tu owej grupy zarząd gminy żydowskiej w  
Brnie zamianował komisję rabinacką, która miała 
■za zadanie przedłożyć swe zasadnicze orzeczeni* 
w tej sprawie przy uwzględnieniu decyzji ministe- 
rjurn wyznań religijnych w myśl której gminy żydo 
wsfcie w Czechosłowacji nie mogą odmawiać zmar­
łym swym członkom prawa pochowania na ernenta 
rzu żydowskim spopielonych w krematorium ich 
zwłok. Na podstawie orzeczenia komisji rabina- 
ckiej zarząd gminy żydowskiej powziął nas ępaijącą 
uchwalę, dotyczącą ceremoniału, jakiego przestrze­
gać należy przy pochowaniu urn ze s.popielometiw 
zwłokami, członków gminy żydowskiej.

Aż do przekazania zwłok Żydów, przeznaczo­
nych do spopielania, zakładom krematoryjmym nałe 
ży wobec nich stosować wszelkie rytuałem przepi­
sane zabiegi, (tharab, thachrichim, modły). Zabieg' 
te mają być przeprowadzane w do,mu przedpjgrze- 
bowym na cmentarzu żydowskim, w  wyjąitkowycb 
tytko wypadkach dopuszczalne jest ich przeprowa­
dzenie w mieszkaniu zmarłego. Na cmentarzu żydo­
wskim nia być wydzielona specjalna dzielnica dla 
pochowania urn z,e spopiełomomii zwłokami. W  kre­
matorium nie są dopuszczalne żadne ceremonie 
przedipognzebowe. Przy  pochowaniu urn nie odpra­
wia się żadnych modłów- (Ziduk-Hadin, El-mole-ra- 
chamim), tylko zezwala się sierotom odmawianie 
modlili,twy ,,kadisz".

Tem samem osiągnęło Towarzystwo nader 
rzystny rezultat.
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Franklin Bouilton agituje 
za utworzeniem frontu

frałtcusko-angleEsko-amerykaAskiego
(Telegram  własny *Nowegc> Dziennika")

Paryż 4, 12. (B )  N a  bankiecie parlji rady­
kalnej w  W ersam  poseł Franklin Bouillon w y  
'głosił mowę, w  której wskazał na konieczność 
^tworzenia sottidarnego frontu francusko, an­
gielsko- amerykańskiego w  celu zmuszenia 
Niemiec do zaniechania polityki negatywnej 
W  stosunuu do długów i reparacyj. Mówca pod 
kreślił, że atjamcj wreszcie muszą się zdobyć 
ha przeciwstawienie Niemcom jasno określo­
nego planu, P rzedewsz3rstkiem należy Niemcy  
kinusić do utworzenia kasy amortyzacyjnej 
gwarantowanej na dochodach z ceł i podatku 
tytoniowego, przy pomocy której m ogłyby spła

Dwa groźne pożary
(Telegram  własny ,

N ow y  Jork 4. 12. (R ) W  magazynach por­
towych w  Jacksonville na Florydzie wybuch! 
■Wczoraj wieczór groźny pożar. W skutek pow ­
tarzających się eksplozyj chemikalij i materja 
łów wybuchówych akcja ratunkowa b\-la pra 
Wie że niemożliwa. Pożar przerzucał sic szyb 
ko na inne zabudowania, niszcząc szereg bu ­
dynków i magazynów. Wyrządzone straty o- 
ceniają na 6 m iijonów dolarów. Z Iłudzi nikt 
hie padł ofiarą.

.Nowego Dziennika")

Nowy Jork 4. 12. (R ) W  Berkeley w  K ali- 
fornji podczas pożaru budynku mieszkalnego 
nastąpił wybuch gazu świetlnego. Odłamki mu 
ru i płonące żagwie rzucone zostały z wielką 
silą w  tłum ludzi przypatrujących się pożaro­
wi, skutkiem 'zego 2 osoby zostały zabite a 60 
odniosło cięższe lub (lżejsze rany. Trzech stra­
żaków zaginęło. Istnieją obawy, że zostali przy 
sypani walącym  się murem.

J f  KA REDZIE P C C O M I
W arszawa, 4 12 (Sin). Prawdopodobny przebieg 

pogody na sobotę dnia “ grudnia ■ W yżyna Malo- 
iPolska. Śiąsk, Tatry, Podhale i Małopolska wacho ’ 
'dnia: Pochmurno z opadami, ocieplenie aż do od­
w ilży, umiarkowane lub dość silne porywiste 
Wiatry południowe i południowo- zachodnie. W  
'górach w a tr  halny.

 o§o----

Straty lan taM e
Londyn 4. 12 (L )  W edle oficjalnego w yka­

zu japońskiego ministerstwa wojny straty ja ­
pońskie od czasu powstania konfliktu w  M an­
dżurii w dniu 18 września br. wynoszą 210 za 
bitych i 473 rannych. Liczba ta obeimuje tak­
że oficerów, z których 12 było zabitych i 27 
rannych.

Nkrp* niemiecki w niebeznfeczetisM
Sztokholm 4. 12 (R ) U  południowych brze­

gów wyspy O la n d  najechał w  niedzielę w  no 
cy nar skały parowiec niemiecki „M ildburg" 5 
biegł uszkodzeniu. N a  miejsce wypadku wysła  
no z portów szwedzkich dw a statki ratowni­
cze. którym po wielkich trudach udało się 
„Mildburg" ściągnąć na wodę. Wkrótce jed­
nak zerwała się burza. Parowiec ponownie w y  
rzucony na brzeg został do tego stopnia usz­
kodzony, że niema dla niego ratunku. Załoga  
znajduje się jeszcze na pokładzie. Parowiec  
wiózt ładunek drzewa ze Szwecji do Ham burga.

DykfHur? wpfsk^up u? Salwadorze
Now y Jork 4. 12. (R ) W  małej republice 

środkowo- amerykańskiej Salwador wybuchła  
rewolucja wojskowa. Prezydent remibliki A - 
raujo został obalony i zmuszony do ucieczki. 
Oglos/ono dyktaturę, na czele której stanęło 
3 wyższych oficerów. W edle innych wersji pre 
Zycjent został ujęty i uwięziony.

W iedeń 4. 12. PA T . W czoraj wieczorem nie 
Znani sprawcy obrabowali zakład jubilerski 
Pfzy ul. Margareteu. Szkody wynoszą około 
200.000 szyi.

Z T E A T R U , L IT E R A T U R Y  I SZTU K I
—  Z KRAKO W SKIEG O  TE A TR U  ŻYD O W SKIE

GO. Dziś w  sobotę o godz. 8‘45 w ieję jo r em „W ie l 
ki moment" sztuka! udowa ze śpiewami j tańca­
mi pióra Segals. Sztuka ta obiegła z dużem po­
wodzeniem wszystk;; sceny żydowskie w  Europie 
i Ameryce. Popołudniu o godz 5‘15 sukcesowi 
op-m-etka „Synek ojea“ po cenach zniżonych.

— PREM JERA „MŁODEGO LASU “ . Z zacieka­
wieniem oczekiwana sziuka Jana Adolfa Hertza 
„Młody las", ukaże się w  teatrze im. J. Słowac­
kiego dzisiaj po raz pierwszy z gościnnym udzia­
łem L. W yrw icza. Reżyseria W. Nowakowskiego. 
Dziś popoł. o godz. 3‘30 oraz jutro i we wiórek 
o  tejże samej porze dana będzie dla dzieci urocza 
bajka norweska w  przeróbce J. W iśniowskiego 
pi. „Odnalezione serce" która niewątpliwie po­
ciągnie liczne rzesze najmniejszych w idzów do 
teatru. W  przygotowaniu rozgłośna komedja Bru­
nona Franka „Burza w  szklance wody‘ ‘ („Sturm 
im W asserglas").

— TE A T R  DOMU ŻO ŁN IERZ  \ POLSKIEGO 
wystawia dla dzieci i starszych dzisiaj w  sobotę 
o godz 4-tej popoł. i jutro w  niedzielę o godz. 
ll-te j przedpoł. baśń Szukiewicza pt. „Noc św. 
M ikołaja". Ceny miejsc od 1 zł 25 gr dc 50 gr. 
W  sobotę i w  niedzielę wchodzi na repertuar tea­
tru DŻP. druga w  bieżącym sezonie operetka pod 
tytułem. „W róg  kobiet" W  niedizele na przed­
stawieniu popol-idniowem daje teatr DŻP. operet­
kę pt. „T a rg  na dziewczęta'

R E P F .k T t ' A k  T F .A 7 R O W  KRAKOW SKJC11  
TE A TR  IM J SŁOW ACKIEGO

Sobota o 3‘30 pop : „Odnalezione serce 1 (ceny zni 
żene); o 3‘30 pop. .M łody las" (prem jera—nowość)

Niedziela o 3‘30 pop : . Odnalezione serce" ceny 
zniżone); o 8 wiecz : „Miody la s "

TE ATR  ŻYDOW SKI PR Z Y  U L BOCHEŃSKIEJ
Sobola o 5‘15 pop : „Synek ojca" (ceny znizone); 

o 8‘45 wiecz - .W ie lk i mor.iejt" (pren jera).
Niedziela -o 343 pop.: „Synek ojca ' (ceriy zni­

żone); o 8‘45 wiecz : „W ielki moment".

TE ATR  DOMU ŻO ŁN IE R ZA  POLSKIEGO
Soboto o 4 pop." „Noc św Mikołaja'': o 7‘30

wiecz : ..Wróg kobiet"
Niedziela o 11 przetUm) : .Noc sw Mikolujja : 

o 3‘30 pop.: „Targ  na dziewczęta"; o 7 30 w iecz. 
„W róg kobiet*.

c.ić długi zagraniczne w  ciągu 10 lub 15 lat. 
N a wypadek dojścia do w ładzy hitlerowców I J 
unieważnienia przez nich zobowiązań poprze- j 
dnieli rządów niemieckich mówca proponuje j 
wszystkie towary wywożone z Niemiec obło­
żyć specjalnym podatkrem 10-proceniowym, a j 
by w  ten sposób skłonić przemysłowców nie- : 
micckich do wywierania presji na rząd. M e­
wę swoją zakończył mówca wezwaniem do je 
dności narodowej, jak  z początkiem wojny  
światowej, gdyż lylko wtedy Francja skutecz 
nie będzie mogła przeprowadzić swoje słuszne 
postulaty.

■ EB O C ESM
GTELDA K R A K O W SK A

Kraków, 4 12. 1931. Akcje chwiejne Dolnr bez 
zmiany.

Akcje bankowe: Bank Polski "103
Zebranie giełdowe przeszło pod znakiem ma UJ 

chęci do zawierania transakcyj. W ięk-zość elektów 
w  zupełnem zaniedbaniu Robiono iedyr.ie z papie­
rów  bankowych Bankiem Polski po kursie usta­
lonym zmiżkowo przy niewielkich obrotach. Cho- 
dorów w  zaofiarowaniu 120, nieco slab,ej.

Na pogie-dzdu sytuacja prdobna. Do transakcyj 
doszsto 4-proc. Prem. Pożyczką dolarową po kur­
sie 42.25, nieco słabiej. Obroty większe

Waluty i  dew izy oficjalnie bez lotowania.
Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 

i  międzybankowych nastrój dla dolara cfekiywne- 
go nieco słabszy. Podaż dostateczna W  Krako­
w ie dolar gotókowy 8.38—8.90, czeki nankowo 
3 9u— 8.91 i  pół. Kursa or^niacyjne: Marka nie­
miecka 2u9 i por do 211. Fun: szterling 30.25—30.50 
F, ank szwajcarski 173.40—174

Krakowska giełda z dnia 4. l2. 1931.
Pszenica dw. czerw. st. 27—27.50, biała 26—27, 
targ. st 26—20 50, mąka grysik 48—50, 45-prow 
46- 47, 60-proc. 43—44, 41— 42 żyt. krak.
65-proc. 43- -43.50. Tendencja spokojna, dowody 
średnie.

GIEŁDA WARSZAWSKA
W arszawa, 4. 12 PAT . Akcje: Bank Polsm  99, 

101, L ilpop 12 i trzy azw. Pożyczki: 3-prot. DutOio* 
wlana 30.50, 5-proc. kon wersyjna 41 i trzy czw., 
41, 6-proc. dolarowa 58, 57, 58, 7-proc. stabóMza- 
cyjna 53, 54.50, 54, L isty  zast. BGK. 94.

Waluty: Dolar 8S9 i  pół, 8.91 i  pół, 8.87 i pół. 
Dewizy: Belgja 124.20, 124.51, 123.89, J .ondyn 30, 
30.15, 30 23, 30.07. N o w y  Jork S 92, 8.94, 8.90, tełegr. 
S.926, S94C, 8.906, Paryż 34.96, 35.05, 34.87, Praga 
26 42, 26.48, "26.36, Szwujcarja 173.90, 17433, 173.47, 
W łochy 46, 46.12, 45.88, Berlin pryw. 211.45.

G IE Ł D A  z u r y c h s k a

Zurych, 4. 12 P A T . Paryż 20.10 i pół, LuoitłyS 
17.20, Now y Jork 5.13.50, Belgja 71.40, Włochy 
26 25, Berlin 121 30. Praga 1523, W arszawa 5730 
Budapeszt 9002 i pół, Bukareszt 3.07.

Dokończenie kroniki ze strony 13-tej.
—  CZŁO NKO W IE  IZ R A E L . STO W ARZYSZE­

N IA  GŁUCHONIEMYCH „Przy jaźń " w Krakow ie
korzystają od dnia 1 października br. z bezpłat­
nych kursów dokształcających dla głuchoniemych 
bez różnicy wyznania, uruchomionych przez Ku- 
ratorjum Szkolne przy Miejskiej Szkole Powsze­
chnej w  Krakow ie, przy ul. Zielonej 27. Dorośli 
żydowscy głuchoniemi, -ragnący z kursów tych 
korzystać, winni się zgłosić u "rzew. p. Bogumiła 
Libana. Kraków, Szpitalna 15, m. S. Nauka odby­
wa się 3 razy tygodniowo, w  pom-edziałk’ , wtorki 
i środy, w godzinach wieczornych.

— ECH A AKCJI BOJKOTOWEJ. Jak sie do­
wiadujemy. wyw ieszka bojkotowa we firm ie E. 
Wasung, ul. św. Jana 3, umieszczona została pod 
nieobecność właśaioieli, a po ich nadejściu zosta­
ła zaraz usunięta

— ZAM ACH SAMOBÓJCZY. Grzybek Józef na­
uczyciel prywatny, zam Jblbłonowsikich lut w  
zamiarze samobójczym poderżnął sobie gardło i 
ży ły  u rąk. Pogotow ie ratunkowe przewiozło go 
do szpitala.

— SPŁO SZENI W ŁA M YW A C ZE . Nocy onegdaj 
szej nieznani spi awcy włamali się do kiosku cu 
kicrniczego przy AJeji 29 Lisiopada 77. własność 
Heleny Weisser. lecz zostali przez strażnika W G  
dyslawa Śliwińskiego ze Straży bezpieczeństwa 
spłoszeni. Strażnik oddał za uciekającymi osobii- 
kanii dwa strzały rewolwerowe jednak bez skui- 
ku. Sprawcy, którzy do kiosku dostali się przez 
wyłamanie desek w  ścianie, pozostawili na miej­
sc: płaszcz, laskę i latarkę elektryczną oraz dwa 
worki wyładowane towa ’em, przygotowane do 
zabrania.

— SK U TK I ŚN IEŻYC Y Lmnpiowi Leiserow i po 
mocnikowi handlowemu zam. M arjewtkiego 15, 
wT czasie nadawania przesyłek w  Urzędzie pocz­
towym przy ul. Skatecznej skradziono z wó:xa 
paczkę ze śniegowcami w  a.a ości 60 zł

— O KRAD ZIO NY DZIEDZIC  Dziedzicowi W ła 
dysław7owi zam Łagiewnicka 52, skradziono z mie 
szkanir. garderobę wartości 100 zł

—  ŚM IAŁE W ŁA M A N IE  Nocy wczorajszej wy 
biio dziurę w murze do sklepu koloajalnego Leo­
polda Fromowicza przy ul Krakowskiej 28, skąd 
skradziono 2 000 złotych. 3 dolary am er, 6 kg 
kawy 1 kilka paczek czekolady.
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In te lig en tn a  poważna, 
gospodarna panna, dobrze 
polecona, szuka pośady to­
warzyszki, wyręczycielki 
gospodyni lub do chorej. 
Miejscowość obojętna Zgło 
szenia: „Samotna* 1 Biuro 
Stattera, Rynek 8. 2137

P o s z u k u je :  posady,ma­
gazyniera lub inkasenta 
we większej firmie za kau­
cją. Zgłoszenia pod „Kau- 
cja“  do Adm. N. Dz. 897

B y ły  długoletni kupiec 
poszukuje towarów w ko­
mis. Posiada duży sklep- 
składy, Rynek, dom włas­
ny. — Zgłoszenia. Biuro 
dzienników Lubasz, Rze­
szów ■ 2146v

K i lk u s e t  złotych za po­
sadę da bilansista-kores­
pondent z wielotetnią 
praktyką. Kraków,Skrytka 
pocztowa 110. 2130

K r a n  czym  przyjmuje 
wszelkie roboty, wchodzą­
ce w zakres damskiego 
krawiectwa. — Wykonanie 
pierwszorzędne, ceny bar­
dzo umiarkowane: ul Jasna 
10 m. 22. 1000

RÓŻNE

Wszyscy mieszkań­
cy Krakowa wiedzą, że 
największy wybór ostat­
nich nowości — polskich, 
niemieckich, francuskich, 
angielskich posiada „Kul- 
tura“  wypożyczalnia ksią­
żek, Tomasza 25, róg Szpi­
talnej. Urzędnicy, ucznio­
wie bez kaucji. 2157sse

Firma Renaiesance Za­
kład fryzjerski Kraków, 
Sławkowska 9 z dniem 1 
grudnia 1931 obniżył ceny 
za czynności fryzjerskie 
200/o. Pokcając się P. T. 
Klijenteli. 8!- 2

NAJNOWSZA Zakład 
Taplcerski M. Mai, Kra­
ków, Starowiślna 41 — 
posiada na składzie go­
towe saloniki, — 7 sztuk 
300 Zł., tapczany według 
najnowszych modeli 'tp- 
_____________________ 2078x

W y d a je  się smaczne do­
mowe obiady po zniżonej 
cenie. — Dietlowska l i i
i. piętro, dizwi 7 786bp

N a r c ia r s k ie  tostjumy, 
wiatrówki wyrabia specja­
lista Kleinmann, Kraków, 
Szczepańska , I. p Klu­
bom rabat. 214 2x

(J r o d e  koDiecą kon­
serwuje, doskonali, odświe 
2a, usuwa jej skazy i braki 
pierwszorzędny Gabinet 
Racjonalnej Kosmetyki 
„Madelaine" Drowej Mag­
daleny Poznańskiej. Wszel 
kie zabiegi kosmetyczne 
„Maguillage". (Jdoskonslo 
ne barwienie włosów. — 
— Trwałe przyciemnianie 
brwi. — Tamże sprzedaż 
doskonałych kremów, pu- 
drew. i łynów. Kraków, 
Jan; 18.' Telefon 172-77. 
2I4< v

7 . l.ilijC Z ilin ia  ksią­
żek bibljoteka Literacka, 
Stradom 19, otwarta jest 
cały dzień bez przerwy.

2S84v

W ó z k i  dziecinne i lalko 
we poleca zuana od lat
20 fit ma Botwin, Kraków 
Floriańska 30. 2145ek

Opraw o obrazów, Lu­
stra szlifowane poleca 
Kornhauser, Starowiślna
21 Teł. 171 09 . 692

Sprzedam zaraz sklep 
cu ki emiczo-owocowy, do 
brze zaprowadzony przy 
ruchliwej ulicy. Zgłosze­
nia pod „Okazja“ do Adm. 
N. Dz.

Czapki narciarskie hur­
townie i detalicznie kupo 
wać tylko we firmie Leon 
Wnuk, Kraków, Rynek 9, 
Pasaż Bielaka. 2143v

DYW ANY ręczne, kili­
my: „Dywan", Kraków 
Podgórze, ul. Kingi 9. — 
Telefon 116-09. 121m

Św ieży  t r a n  poieca 
Drogerja„SanitasŁ' Kraków 
Długa 18. 2114x

MEBLE KUCHENNE -  
PRZEDPOKOJOWE -  
DZIECIĘCE -  NAJTA 
NIEJ — NAJSOLiDNIE
wykonane. W iełk' w y - 
bór: „SPECJALNOŚĆ"
Kraków, ul. SŁAW KÓW  
SKA 12. w  podworcu.

gOlec

MEBLE KUCHENNE 
przedpokojowe, w  wyko­
naniu ptierwszoTzędnem 
poleca specjalny skład, 
ul. Sebastjana 7. E95x

MEBLE pokojowe, w y­
kwintne, w  wielkim w y­
borze poleca A. Petzen- 
baum, Kraków, ul. Sta­
rowiślna 12. Ceny znu- 
cznie zniżone. 1197x

R R 4 & H K I
kapy, gabeliny. dywany 

i wyprawy ślubne
poleca 

VVytwórn'a arlystyczu. 
robót ręcznych

„M I N A“
(ł FEFFErtBHRG)

K raków , Senacka 8 
Telefon 165-07

FIRANKI kępy. od na; 
tańszych do najwykwir. 
tttlejszycb — oraz wieik 
wybór firanek Bmges 
iKtieca W yw órn fa  Kra 
ków—P:-dgćTze. Rękaw 
ka 3. — t u ż  obok Rynku 
Podgórskiego. 445x

FABRYCZNY 
MAGAZYN WÓZKÓW

dziecięcych, Kraków 
SZPITALNA 11. 49bx

KILIMY artystyczne — 
Dywany orientalne: Gru 
nerowa Kraków. Tarło 
wska 6 boczna Zwierzy 

-oleckiej. 1296x

Reklama 
dźwignią hanr (u

ul. Florfgfeska 35
Kraków

D o  w y d z ie rż a w ie n ia
na zimę pensjonat I ryni- 
czanka w Krynicy. Ofertv 
szczegółowe przyjmuje Dr. 
Syrop, Nowy Sącz. 2133

ZAKOPANE, pensjonat 
„Przystań" A. Rumeldo- 
wej, droga do Białego — 
poleca pokoje słoneczne, 
pełny komfort, —  blisko 
terenów narciarskich. — 
Geny przystępne. 2094x

Z a k o p a n e  „ P a ł a c e "
Chałubińskiego, telef. 651 
pierwszorzędny pensjonat 
pod nowym zarządem Ire­
ny Młynarskiej. Nowocze­
sny komfort, kuchnia wy­
kwintna, na żądanie die­
tetyczna. Ceny przystępne 
1973x

Z a k o p a n e  Pensjonat 
„Piast* Idy Borzykowskiej 
i Leonji Krautówny, ulica 
Sienkiewicza Telefon 432 
poleca pokoje słoneczne. 
Komfort nowoczesny. Ku­
chnia wy borowa również 
djetetyczna., Ceny niskie.

21(’9x

Pro feso r gimnazjum 
państwowego ożeni się z 
wykształconą, przystojną 
Żydówką lat 30 odpowie­
dniej rodziny. Nieanoni- 
mowo ,Kamrat" Adm. N. 
Dz. 2147

Do właścicieli domów 
w Berlinie

M ałopolan in-naturalizowany B crhczyk  poleca 
się jako administrator realności w  Berlinie, — 
pośredn iczy p rzy  sprzedażach i interweniuje u 
w szystk ich  w ładz, w  szczególności podatko­
wych. —  B liższe inform acje i referencje udzieli 
W  K R A K O W IE : adwokat Dr, M. Jassem, Plac 
Marjacki Nr. 1 i W  T A R N O W IE : Dr. J. Dresner 
adwokat. 2151x

z m m m i

Budynki murowane dl* 
celów przemysłowych tor 
kolejowy pod Krakowemj 
do wydzierżawienia. Zglo* 
szen a pod .Warunki ko* 
rzystne" -- Tow. Reklam/ 
Międzynarodowej KrakóW 
Zyblikiewicza. 2156ss9
-------------------------------- - i
Mieszkanie 2 pokoje, 
przedpokój, kuchnia, pa* 
saż, pełny komfort, I. pięr 
tro (śródmieście) do wy*
najęcia. Zgłoszenia listow­
ne pod „C. 0.“  do Biura! 
ogłoszeń Stattera, Ryneki 
8. 2144YI

41 pokoje, zupełny komj 
fort i jeden pokój z kuch 
nią Kraków, ul. Rzeszow­
ska 4 (boczna Starowiśl-j 
nej) korzystnie do wyna­
jęcia od 1 stycznia. Wia­
domość u dozorcy. 2148v

Lokal z urządzeniem wj
centrum na dobrych wa-;
runkach do odstąpienia;
od zaraz. Zgłoszenia Flo-i
rjańska 16 drzwi 1. 896gl 
 . ,

D o  w y n a ję c ia :  przy; 
ul. Syrokomli 5 1) lokali 
przemysłowy 6kładającyj 
się z 4 dużych ubikacyj.| 
2i 1 pokój kawalerski. —' 
Przy ul. Starowiślnej 78, 
1 sklep. Wiadomość: Sy­
rokomli 5, drzwi 8. Tele­
fon 167-25. 893g

P o k ó j  umeblowany pier­
wszorzędnie urządzony, 
duży, jasny, ciepły, z kom-j 
forrem, z pensją lub bez. 
Dolne Młyny 9, m. 10.

2131x

Pokój irontowy na biuro,! 
Straszewskiego I. p. zaraz1 
do wynajęcia. Wiadomość 
w biurze Dra Lustbadera 
Grodzka 59. 2132*.

Do wynajęcia lokal' 
sklepowy irontowy przy 
ul. Wolskiej L. 20 od zaraz 
Wiadomość: S. Lustbader 
Kraków, Plao. Dominikań­
ski 4 lub na miejscu u 
administratora. 212Sx

I’o kój umeblowany do 
".'najęcia zaraz. Dietlow- 
ka n i  i piętro drzwi 7 

na,chętniej z utrzymaniem 
78i,bp

Od n a jgo rszych  p lag  iudzkofici 
ch ron i lec.yn ie 100 p ro c  pew na

PU f.LER W A TYW A

1 U tri£>
\

G U M  ... . . .  ! ? . . .
PRZECHOWANIE mebii 
towarów, w  suchych 

składach oraz PRZEPRO 
W ADZK! najtaniej usku­
tecznia Biuro spedycyjne 
„HERMES", Kraków — 
Stolarska 13, 1042x

N A LK A
I w y c h o w a n i e

U d z ie lam  początków ję 
zyka angielskiego. Zgło­
szenia pod „Przystępne 
warunki’’ do Adm. N. Dz.

PRENUMERATA: w Krakowi a, prow. tniesięczn ZL 6‘00. kwariai. ZI. 18‘0C
w Krakowie z  odnoszeń, do domu „  „  €'20 „  m 18‘60
Na prowincji z przesyłka pocztowa m *  6*60 „  „  J9‘8f
ZagTandca 7 przesyłka pocztowa a „  10‘6C », „  30‘(K

.N O W Y DZIENNIK"’ wychodzi codziennie takie w ponredziafld I dni pośw a

OGŁOSZĘNIA: Podstawa obliczeń ,rest 1 milimetr w jednym lamie. — Strona w 
tekście i nadesłaliem ma 3 łamy po 74 mikra, <— Strona za tekstem 6 la 
mów po 37 milim. — Najmniejsze ogłoszenie drobne liczymy t i  10 stów.

CENY w złotych: 1. strona 1*25. — Tekst 1‘— . Nadesłane 0*75. — Za teikstem 
6‘25. —  Drobne od stewa 0‘20. Dla poszukujących pracy 0*10. — Gratnla- 

de 12‘50 — Za tss irze łeue  m:e:sca dol:cz2 sie 25%
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